
Nominacje 
profesorskie 

Ra.da Panstwa na wniosek pre:z:e
u. Rady Ministrów nadała tytuły 
naukowe profesora zwyczajnego 14 
uczonym, a profesora nadzwyczaj
nego - 46 28 bm na urocz .vstoś<.;i 
w Belwederze otrzymali oni z rąk 
Kazimierza Barcikowskiei:o akty 
nominacyjne 
Tytuł profesora zwyczajnego 

nauk medycznych otrzymali m.in, : 
:&tarek Jarosz i Jerzy Rótnjecki z 
AM w Łodzi. 
Tytuły profesora nadzwyczajnego: 

nauk farmaceutycznych otr<,ymal 
m.in.: Krzysztof Kostka z AM w 
Lodzi, nauk ·technicznych: Henryk 
Karbowiak 1 Mirosław Krynke z 
PL. 

Po uroczystości wręczenia aktów 
naukowcy dzielili się refleksjami 
&wiązanymi z funkcjonowaniem 
1zk6l wyższych, rozwojem badań i 
wykorzystaniem ich wyników w 
gospodarce 1 praktyce społecznej . 
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XVII Zjazd KPCz zakończył obrady Robocza, przy· a 

Janasa Kadara 
ka 

Gustav Husak . ponownie 
ekretarzem eneralnym KC Na zaproszenie I sekretarza KC 

PZPR, przewodniczącego Rady 
Państwa Wojciecha Jaruzelsktei:-o, 
28 bm. przybył do Polski z robo
czą, przyjacielską wizytą sekretarz 
generalny Węgierskiej Socjalistycz
nej Partii Robotniczej Janos Ka
dar. 

W Pradze zakończył pięciodnio
WP. obrady XVH Zjazd Kon·pn'st\' 
ez:nej Partii Czechosłowacji. W pi3· 
lek rano Gustav Husak pornfo, 
mował delegatów , że na pierwszym 
posiedzeniu plenarnym nowo wy 
branych organów - Komitetu Cen 
tralnego i Centralne) Komisji Kon
trolno-Rewizyjnej które odbyło się 
poprzedniego dnia. został iednomy
ślnie wybrany ponownie sekreta
rzem genc>ralnym KC. 

Poinformował równ1ez ie w 
skład Prezydium KC weszli po 
nadto : Vasil Bilak. Peter Colotka, 
Karel Hoffmann, Alois Indra, Mi · 
losz .Jakl'!sz, Antoniu Kapek, JJ>sel 
Kempny. Jlłsd Korczak, .Jo~ef 
Lenart i Lubomir ,Sztrougal. Na 
sekretarzy KC obok Gustava 
Husaka jako sekretarza gene-
ralnego zostali wybrani: Va-
sil Bilak. Milosz .Jakesz, Jan Foj· 

,.JVBILE}USZ" ..• 8ANDWTCZA 
Anglicy obchodr.ą w tym ro

ku osobillt) jubileusz, Dokładni<• 
200 lal temu na Wyspach Bry-
tyjskich w~naleziono •. ~and-
wicz", c:iyli kanapkę. Prasa 
brytyjska pr:&yplłmina, że JC.1 

nazwa pochodzi od lorda Sand· 
wicba, który żył w XVlll wie
ku. 

Minister Sandwich był zapa
lonym graczem w pokera I 
flTZe'§iady" al za -.tolrm gr:)" ca
łymi dniami. ł'o to, by me ro
bić przerw na obiad, przynosił 
:& sobą posiłek: dw' &awa~ki 
chleba ęmarował masłem i mię 
dzy nie kładł ogórek lub mięso. 
Poózątkowo zaczęli naśladowaf 
go partnerzy od gr~ w karty 
a na.stępnie inni lud:ue. 

NASMIECit.. WULKAN 

Marynarze statków handlo· 
wych , wielu krajów bardzo 
nie lubią sawijaó do japoński~· 
i:o portu Kogosima NazywaJą 
go „najbardziej zapylonym na 
świecie'· . 
Również samo półmilionowi' 

miasto Kogosima nie jest wzor
cem C'Lystości1 jego ulice po!try
te są ll"rubą warstwą pyłu . M1esz 
kańcy miasta co roku uprząta· 
ją i ulic i dachów SO tys. t~n 
pyłu. Kto tak systematycznie 
zaiimieca miasto? Okazuje się 
że o;prawćą jest położony nieda· 
leko wulkan Sakuradzima. Roc:i
nie wyrzuca on w atmosferę po
nad 14 mln ton pyłu i popiołu 
wulkanir.znego. 

M.J\Z 'NA SPRZEDAŻ 

Przy pomocy ogłoszenia, v 
mieszr.zonego w miejscowej ,;a 
zecie, łO !dnia Amerykanka ii 

Westminsteru tstan Maryland\ 
podjęła próbe zmuszenia <JWego 
męża. aby poświęcał Jej więee,i 
uwagi. Ogłoszenie gh1si\o, „l'a· 
nio ~przt>dam męża wraz z~ 
sprzętem rybarkim i mysliw · 
skim, jednymi di.imami i dwie· 
ma koszulami. butami. psem 1 
kilkoma kilograma.mi mięsa 1 

sarny. Sympatyczny człowiek 
1tylko że od października do 
grudnia i od kwietnia do paz. 
dziernika rzadko bywa w do
mu". Na ogłoszenie odpowiedzia
ło 60 osób, jednakże wszystkie 
interesowały 'lic tylko psem. 

BANAN OD PANNY 
NA WYDANIU 

W południowo zachodniej czę~: 
ci Chin miesika narodowosc 
Czbuan. Tradycyjny obrzęd 
swatania. wymaga od kawaic;i:a 
wysłania ~wcj \~~brance troJ. 

- kątnej l'hn~lrc·•ki W odnow1edz1 

powinna ona wysłać wykonane 
przez nią domowe pantofle. Za 
łączona do nieb wiązka bana 
nów oznacza zgodę na ślub. Je
śli natomiast do zwrotnt>ii;o po· 
d...rku włożone są łuski cebuli. 
symbolizuje to kategoryczną od
mowę. 

tik, Josc>f Ilaman, Frantls7.ek Pitra, 
Mikulasz Banio. Josef Havlin I Jin
drzicb Polednik ('z.lonkaml sekre
tariatu poza sek retarzaml są tak
że: Zdeniek Horzeni I Marie Kab
rhelova. Na pierwszym plenum 
C'entralneJ Komisji Kontrolno-Re
wizyjnej KPCz. jej przewodniczą
cym został w y brany .Jaroslav Hajn. 

Nowo · wy brany Komitet Cen
tralny KPCz. liczy 135 członków i 
62 zastępców członków. 

Delegaci wysłuchali sprawozda
.1!a kvrnisji wnioskowej i jedno
myślnie uchwalili dokumenty zjaz
dowe. 

Na udekÓrowanym flagami obu 
pa6stw stołecznym lotnisku - go
ścia powitał Wojoiech Jaruzelski. 
Przy byli .Józef Czyrek i Marian 
Orzechowski. Obecni byli ambasa
dorzy: PRL Jer:i;y Zieliński i WRL 
Gyoergy Biczo. 

w zabytkowym pałacu w ot~ 
wocku Wielkim k(Warszawy pod
jęto rozmowy polsko-węgierskie. 

W. Jaruzelski spotkał się w czte
ry oczy z J. Kadarem; rozm-0wa 
przedłużyła się ponad ust.alony czas. 

28 bm. w zabytkowym pałacu w Otwocku Willlklm k Warnawy od
było •lę spotkanie W. Jaruzelskiego i J, Kadara. który przybył do Pol«kl 
z roboczą, przyjacielsk11 w\zYt:\. N" ·r.dJP,Ciu: podcŻ•s rozmów. 

CAF - r Radkiewicz - telefoto 

Zatrzplano 
podejrzanych o 
do gnieźnieńskiej katedry 

W wynlku intensywnych czyn
ności śledczych w 1prawie włama
nia i kradzieży do katedry archi· 
diecezjalnej w Gnieźnie zatrzyma
no w charakterze podejrze.nych 4 
osoby. O u:czegółach prowadzo11.e
go postępowania poinformow~l 
dziennikarzy PAP mjr .Jan Rupln
ski, naczelnik Wydziału d1. Wła
mań I Kradzieży Biura Kryminal
nego KG MO. 

Niezwłocznie po ujawnieniu prze
stępstwa RUSW w Gnletnie I 
\VUSW w Poznaniu pod nadzorem 
Biura Kryminalnego Komendy 
Gł6wnej MO zorganizowały bloka
dj, zabezpieczyły przejścia gra
niczne, a następnie .Podjęty,niezwy
kle aktywne działama, w ktorych za
angażowano liczną grupę funkcjona
riuszy oraz członków ORMO. Gł6w; 
ną uwagę skierowano na wytyp~ 
wanie os6b podejrzanych spośród 
manych organom ścigania z prze
szłości włamywiiczy do obiektów 
sakralnych . ich wsp61nlków i pue
rów oraz handlarzy i przemytni
ków srebra Na bieżąco sprawdza
no informacje zgłaszane przez o-

Odkry~ie 

cząstki 

nowej 

elementarnej 

a drodze 
do kwarków 

Radzieccy fizycy dokonali od
krycia nowej cząolk i elementar
nej - .,Gluon" która pośred~ 
ni o potwierdza istnienie kwarków 
(poszukiwanycl1 dotąd bezskutecz
nie przez uczonych wielu krajów). 
Podkreśla s i ę, że odkrycie to 

rozszerzyło naszą wiedzę o budo
wie wszechświata. Dokonano go na 
akceleratorze sierpuchowskirn 
Przygotowania i przeprowadzenie 
eksperymentu trwało kilka lat i 
wymagało budowy specjalnej apa
r1;1tury. 

bywateli, :r.or11anizowano zasadzki i 
obserwacja. W koniecznych wy
padkach wykorzyltano t~hnik
krymlnallstyczn,. 

Sposób działania iprawc6w IU
gerował, te zależało Im n.a zdo
byciu 1rebra, a nie dzieła ntukl. 
Oceniono, :te waca zrabowanego 
srebra wy11.oll 20-25 k&. Na mlej-
1cu włamania zabezpieczono 2 kró1-
kle łomy, brzeszczoty do cięcia me
tal; oraz •1ady. obuwia sportowe
go o jednakowym wzoru. 

W woj. poznań1k!m sprawdzono 
alibi 1100 osób, w tym 170 podej
ru.nych o nielegalny obrót sre
brem, 13!1 karanych za włamania 
do kościołów bądź - co ustalono 
- planujących Ich dokonanie, prze
słuchano 400 sprawców, dokonano 
200 przeszukań, skontrolowano 720 
złodziejsko-paserskfch melin. oraz 

(Dalszy el111 na itr. 2) 

Jak rzucić palenie czyli zwierzenia 
neofity - do reportaiu pod takim 
tytułem · zb i erał materiały redaktor 
~'larek Miller z tygodnika „Radar" . 

To, czego dowiedział się o Jako<ci pol-
5kich papierosów skłoniło go do aż tak 
dramatycT.nych dzialań . „Palillly naJ
bard~ieJ rakotwórcze papierosy w 

w. Polsce 
Jednocześnie rozmowy prowadzi
li Józef Czyrek i sekretarz KC 
WSPR Matyas Szueroes. O treści 
rozmów informuje prz:yj<:ty wspól
nie komunikat. 

Wieczorem J . Kadar, 
przez "\V. Jaruzelskiego 
członków kierownictwa 
puścił Warszawę. 

tegnany 
i innych 

PZPR, o-

Przypominamy 

Dziś przesuwamy 
wskazowki 

• zegarów 
Podobnie jak w Olllatnich kil· 

ku latach, równlei w lym roku 
wiosnlł przechodzimy w Polsce 
na czas letni, by powróoló tl.o 
środkowoeuropejskiero jesienill. 
Przypominamy, że prze~uwamy 
wskazówki zegarków z godziny 
pierwszej na drug4 w voc; z 
29 na 30 marca. Będziemy więc 
spali o rodzinę krócej. „Niedo
bór" ten odrobimv 28 września . 
kiedy to powrócimy do c-zasu 
~im owego. 

Rojnicy rozpoczęli 
. 

wiosenne prace 
Ciepła I wietrzna pogoda pr:ry

sp!es:r:yła . pr:r:eaychanie pól. Wyko
rzystują to zało1l gospodarstw u
społecznionych I rolnicy Indywidu
alni; wnędzie, gdzie na to po:twa
lają warunki glebowe przystępują 
do wiosennych rob6t polowych. 
Powszechnie za1ila alę b,kl, pa· 
stwl1ka i oziminy nawozami azo
towymi. W kombinatach rolnych 
na Opolszczy:t.nle, środkowym nad
odrzu oraz w Wielkopolsce wyko
rzystuje się do tego celu samolo
ty I śmigłowce z Zakładów Uslu& 
Agrolotniczych. ' 

Na południu , ! zachodzie kraju 
gospodarstwa coraz llc:r:nlej przy
stępują do 1!ew6w zbóż Jarych I 
roślin strączkowych. 

M. Thatcher przeszła 

bez 
Projekty uwolnienia łwata od 

bron.i jądrowej brytyjska premier 
Margaret Thatcher określiła jako 
„mrzonkę". W obsiernym wywia
dzie dla londyńskiego „Time„" 
powiedziała, że tak prezydent Rea
gan jak M. Gorbaczow powledzie
li, że thcleliby widzie~ jwfirt bez 

Europie a co gorsza podobno nikt nie 
jest w stanie nic na to poradzić. Tu 
samo pisanie jut nie wystarczy" -
µowiedzial repoTterowl .• DŁ" wczo
raj w południe podczas pikietowan>a 
siedziby Lódzl<iej Wytwórni Papiero
sów przv .111. Kopernika. 

Tekst I foto: K. Krubskl 

Z PRAC RADY MINISTHOW 
D t 
D 

I 

28 bm. obradowała Rada Mini· 
strów. Rozpatrzono wstępny pro
jekt Narodowego Planu Społec:i:· 
no-Go1pod•rczego n• lata 1986-
1990, opracowany w oparciu o u
chwałę Sejmu :i: roku ubiegłego 
podsumowuj11c11 kontultaeJtt apole· 
c1n11 nad wariantami koncepcji 
tl!go planu, studia przedplanowe, 
ekspertyzy i opinie, w tym m.ln. 
konsultacyjnej rady gospodarczej 
oraz Polskiej Akademii Nauk. 
Najważniejszym zadaniem w bie

Żl\cym pięcioleciu jest wprowadze
nie gospodarki narodowej na dro
gę zrównowdonego I efektywne
go wi:rostu gospodarczego. Stano
wi to niezbędny warunek dla po
prawy stopy tyclowej ludności. 
pełniejszego uspokajania rosn11cych 
potrzeb społec:r:nych oraz nadąża
nie naszej gospodarki :z:a świato
wym postępem. Podkreślono po
trzebę tworzenia materialnych i 
technicznych podstaw dla poprawy 
l!fektywności gospodarowania przy 
Jednoczesnym wzroście spo:t.ycia. 

Za główne cele społeczne uzna· 
no dalszą popraw11 wyżywienia na
rodu, zaspokojenie potrzeb na to
wary o podstawowym znaczeniu 

do ofensywy 

broni nuklearnej. „Nie widzę świa
ta bez broni jądrowej" - powie
działa .M. Thatcher. · Podkreśliła, że 
podchodzi praktycznie do tego pro
blemu I dlatego jest zdania, że nie 
warto nadmierni• zajmować się 

mrzonkami o pozbyciu się l)r~ 

jądrowej. „Wszyscy by tego ·:hl!ie-
11, ale nie wierzę, ie do tego -{:)j
dzie" - 1twierdziła premier W 
Brytanii. 

' Jej wywiad dla „Timesa", oce
niany jako jedna z najważn iej

szych wypowiedzi prasowych w 

clągu 7 lat pozostawania M. Tha
tcher na czele gabinetu, miał wy
ratnie na celu zamknięcie niefor
tunnego dla niej okresu od po
czątku br. Po kilku miesia=ach 
orzymusowej defensywy. That.~hcr 

przeszła do natarcia I prezenh!je 
siebie jako przywódcę. który nie 
tylko chce poprowadzi~ part~ kon · 
serwatywną do najbliższych wybo
rów, ale iest pewien zwycięstwa 

Nastepny numer „Ot" 

ukaże się we wtorek, 

1 kwietnia 1986 roku. 

dla tycia rodzin. przy jednoczet
nym umacnianiu og6lnel równowa
gi r ynkowej i 01raniczaniu infia~ 
ej! , poprawę sytuacji mieszkanio-

(Dalszy c!ąl na str. 2) 

W 88 dniu roku słon, 
szło o godz. 5.18, -iajdz1, 
o 18.04. 

ł 

DZJS: 
Cyryl, Eustachy, Wil!;~or;n, 

Butold 
JUTRO: 

Amelia, Kwiryna, Leonard, 
Dobromir 

PO.JUTRZE: 
Balbina, Beniamin, Gwidon, 

Kornel 

w dn!1t dzisiejszym przewiduje 
dla ł.odz! następującą pogodę: 
zaebmurzenle przewałnie dute 
Okresami opady deszczu. remp. 
maks. w dzień ok, 10 ·st. Wbir 
~laby I umiarkowany 7, kierun
ków południowo-zachodnich. 

Ciśnienie o godz. 19 wyuod
ło 990,6 bPa (743,0 mm). 

1951 - Dekret rządu o archi· 
- wacb; powołanie Naczelnej Dy

rekcji Archiwów Państwowych. 
1826 - Ur. W. Lieb..knecht 

działacz niemieckiego ruchu ro
hotniczci:o. 

Możemy wuosić o opinii jaka 
ludzie mają o na5, po rozmo
wie Jaką nawiązują 1 nami. 
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ŁKS - Górnik Wałbrzych I Ruch - Widzew 

Przedświąteczna · sobota 

w piłkarskiej ekstraklasie 
Zanim u1i,t:Uiemy do 6wil\te<':i:· 

11.ego 1tołu, w sobotni• popołudnie, 
emocjonować będziemy 1ię (przy
najmniej piłkarscy kibice) kolejni\ 
serii\ ml1trzow1kich apotkań w 
ek11trakluie. To jut 2ł kolejka ry
waliucjl o ligowe punkty. Czo
lłlwka tabeli pued1tawia 1!• na· 
1tę11uJl\oo: 1. Widzew - 35 pkt, 
G~rnik Zabrze I l. ·Leirla po S3 
pkt, I ł, Leoh - 3Z pkt. Na wy· 
r.tepy tych zespołów pr:tede ws7.y
atklm, zwrócimy uzt>gólnl\ uwan, 
Wl.l!&k. przPdsezonowe przewidywa
nia 1prawduj11, się I tylko w nich 
naldy upatrywać kandydata do 
tytułu mlstriowskiego. 

przedświąteczną 1obotą apotkanle 
iatem ŁKS i Górnika naleL)" ob
serwować pod Innym nieco kątem. 
Oba zespoły zaprezentować mogą 
pneclet widowl1kowy futbol, mo
gl\ rywalizować bez żadnych obcll\
teń p1ychlcmych. Gospodarzy stać 
na skuteczny futbol. bowiem po
siadaj" Jedną z najlepszych forma
cji ofensywnych w lidze. 

Oto komplet 1potkań 24 kol•jkl 
mlstrzow1kiej: Bałtvk - Zagł11ble 
Sosnowiec, Sląsk -· Lech, LKS -
Górnik Wałbn:ych, Pogoń - :t..
gia, Stal - Lechia, Zagłęblt Lu
bin - Górnik Zabrze, GKS Kato
wlct1 - Motor I Ruch - Widzew. 

(L HYM.) Widzew udaje 1ię do ohonow-
1ltiero Ra.obu (drura polowa meoH 
tranamlłowana będzie w łelewi11Jl, 

SKRÓCIE pe, I, 1odz. 11.SO), Jdiie pnyJd1le W 
m11 broni6 1101yejl lidera.. Zawody 
prowadzić będzie trójka arbitrów .,. serincj11 drullild rundy tumle
v.·u!eraldch (w ramach wymiany). j1J teruaowego Grcnd Prtx ,.. not. 
E~dziemy więc mogli przekonać terdamlt była l>Ol"&t.ka r<ml'!'awlcme
ri~ o poziomie ich ~dziowania. co % nr 1 Ma'Uła Wllandera z 23-
Ruch dapał ostatnio drugi oddech ..letnim. Ericem J'elenem 4:ł, s:e. 
po remisie na ~tadionle przy ul. Jelen Je~t lłklasyttkownny na t1t 

mlrjscu w światowym rankingu 
Lazienlrnwskiej i warszav1sk11 Le- .,. w ćwlerćt!nale tenisowego tu.r. 
(ią. Będzie chciał, jako pierw12:y n!eju Grand Prlx w Rotterdamie 
zespół w Hdze, zwyeięiyć na swym W. Fibak pnegrał ze s:cw„dem J. 
atadlonie nie p1Jkonanego dotych- Nystroemem 0:6, 1:6. 

I . atomlllt w drul?le1 Ml!!1d"Zie de. 
cna pr:rodown ka rozgrywek. Gos- bla para Fibak _ Mltch„lt wygo. 
podarze mog11, wystąplć jui w ta % rl„blem Depalmer - nonnelly 
l'IVym najsilniejszym ~kładzie, bo- ~:T (tle-t>reak 5:7), 7:5, ł:4. 

'l''iem po kontuzji powrócił do z"· .,. W wy~cigu na dystuale 100 
i;iołu najb&rdzi!'j doświadczony n- yardow st. dow. Wojdat idobyt tY
wod.nik _ Wa.lot. tlił • wlcemlstru USA. uzyl!'lmjac 
ŁKS pndejmuje natomłut (poew. 'le~' cuslr3.:_6\s~rzclętył Troy Dal

meezu 111 rodz. U), n& stadlonłt ..,. w dru.itlm dn1u turnle1\I „Mo. 
przy :i.I. Unii wałbrsy1'klero Gór- ran" w m1ejsccwo..~ znoJm.o. re. 
nlka. Obu drużynom nie grozi spa- prerentacJa Polski w hokeju na lo
dek. a~ tet najwyższe zuzc7.yty dzie pr.zegrała i druga reprezenta. 
w lidz• Znatduj• 81·• on· w •rorł cJa CSRS at 3: :1 (2:1, 0.8, 1:4). 

· c. J „ " " • · .... Hoketścl Sr.wajcarll jut na jedn11 
kow!'J strefie tabeli, dlatego też rundę 1>rzed zakończen!~m ml· 
ich poczynaniom na boisku nie to- ~trz°"tw ~wlsta i:rnpy „B" npe'"'
warzyszy większa uwe:ga. Chyba . nlll sobie iwycięstwo 1 Rwan~ do 
te maj14 n przeciwników które-111rupy .. A" oru t\l.J'nleJu oUm~lJ-

ś 1: h t • 6 • 't ó ~kiego w Calgary. S:i:wajcany o<t-
f!O z. 1gowyc po en.at \'I, o w w- nleśll w -piątek w Eindhoven &wy. 
czas tch mecze uznawane llł za nu- ciestwo. pokonujac .Tug-O!<ławlt 4:1 
mer 1 w danej kolejce ligowej. W (~:o, 1:0, l :2). . 

•Szurkowski na Sycylii 

• Piasecki zapowiada atak 
Kadra polskich uo·owc6w na~/ łów. Prolog i o•tatnl •t11p wyklgu 

dal przebywa na Półwyspie Ape- Tirreno Adria!ico był ku temu do• 
nińskim, sxykujac tam form~ n.a 1 brll okazją. Liczę, że przyjdą i 
t"goroczny Wyścig Pokoju i ko- dla mnie dobre dni - dodał „Pia-
lejne imprezy międzynarodowe. sek". Kiedy to nastąpi? 
ósemka z11wodników pod wodz:I\ R. Piasecki nie dał wiąi:Ąc•l odpo
Szurkowskiego udała się na serię wledzi. Wyścigi z udziałem najlep-
1tartów w jedno- i wieloetapowych szych zawodników - profesjonall
wyścigach organizowanych na Sy- stów rządzą 1ię jnnyml prawami 
cylii. Pozostała czwórka kadrowi· aniżeli ma to miejsce w kolarstwie 
cz6w z drugim trenerem reprezen- amatorskim. Nasz zawodnik mus! 
lacji - W. Skarulem przebywa w zebrać niezbędne doświadczenie, ale 
Bergamo. A co robi L. Piasecki? i wykorzystać swoje możliwości na 

Kibice sportu kolarskiego w na- finiszu tak, jak to robił chociażby 
1zym kraju z niecierpliwością cze- na trasie ostatniego Wyścigu Po-
kają na pierwszy jego sukces w koju. Pierws~ w miarę udaną 
próbach z zawodowcami. Jak na próbą był właśnie ostatni etap 
razie nie może on pochwalić się Tirreno Adrlatico, w której Pia-
tadnym osiagnięciem. Nie udał mu seckl dał się wyprzedzić jedynie 
1ię start na. trasie do San Remo, Moserowl I Fignonowi, co dało mu 
podobnie jak w następnej próbie z drugie miejsce w 1rupie „Del Ton
zawodowcami. A kierły sięgnie po go Colnago", tut za jej liderem -
oczekiwany sukces? Saronim. Być mote Piasecki jut 

W wywiadtie dla „l'Eąuipe" Pia-. taatakuje w jednym i kolejnych 
1!'c-kl po\vied:i:ial m.in,: - Wszy1cy wyścigów poprndzajl\eym sławny 
oczekują abym potwierdził 1woje Gfro d'Italia. 
możliwości w grup:e profesjona- (ww) 

Stert - Olimpia Elbląg i lgloopol - Wł6knlorz 

W drugiej lidze 
nie ma meczów nieważnych 
Piłkarska wiosna nie układa eię więc dziwne10, łe łla tyoh ... .,.. 

ibyt pomyślnie dla zespołów pa- łów nle ma po pro1łll mee16w ni•
bianickiego Włókniarza i łódzkiego ważnych, a w aytuaojl kiedy w II 
Startu występujących w drugiej li- grupie zagrożonych jeti 1padltltm 
dze. W dwóch dotychczasowych przynajmniej Jeden&łole drałya, 
w:vstępach zgromadziły one na sv.-ym I każdy zdobyty punki l101:y •I• n.a 
koncie po jednym zaledwie punkcie. wagę złota. Ciekawe więc c:r.y po 
Niezbvt imponująca przeciętna. Nic sobotniej kolejce mistrzowirkiej ich 

· kapitał powiększy się? 

Łódzcy juniorzy najlepsi 
w turnieju „ Wiosna-86" 

Re.pre:i:entacja juniorów l,odzi 
wygrała piąty międ,;yuarodowy 
turniej pilkarski ,.Wiosna - 86" o 
pucha\' prezydenta nuzeiro miasta. 
W decydującym o pierwszym miej
scu spotkaniu f,ódź zremisowała w 
reguli\minowym czasie 7. Warsza
wą 0:0, ale lepiej wykonywała 
rzuty karne (4:2 dla gospodarzy). 
W gkład zwycięskiej drużyny 
wchodzili: Gawroński, Kurzak, Le
nart, Ryr., Żmud21 i Oziwis11; (w~zy
sey l' ... KS), Scieiko (Widzew), Po· 
n1orslti (Włókniarz Aleksandrów), 
~osec (Energetyk), Nita (Łodzian
ka). Leszczyński (PTC), Tokarski 
(Cosmos Wola Zaradzyńska) . Sume
ra (Zawisza Rzgów) i Wiecha 
(Start Głowno). 

W meczu o trzecie mlej!Ce VR 
Mannheim pokonał 2:0 reprezenta
cję Krakowa zaś piatą lokatę wy
walc:r.)•ł;i, clrużyna Katowic, która 
pokonalp 3:0 TUS Ergensingen 
(RFN). Do zobaczenia w przyszłym 
roku! 

(111.) 

I DZIENNIK ŁODZKI (15 (ll9U) 

Bałucka jedenastka podejmuj• •• 
własnym 1tadionle Olimpl• Elbllrtł 
(pocz. meczu o godz. 16). Obaj ry
wale majl\ na swoim koncie po 15 
punktów ! znajduj" 1ię w 1trefle 
zagrotonej spadkiem. Ten takt po
winien właściwie wy1tarczyć aa 
cały komentarz. Rywal jut 'bar· 
dzo wymagający - w rundzit jt
siennej pokonał Start 1:1. A tym
czasem trenerowi M. Wosl61kłe· 
mu nie ubywa kłopotów. Dyapo
nujący od początku rozgrywek d,ułl\ 
formą napastnik Z. Gajewski zo
stał kontuzjowany podczu meczu 
z Górnikiem Knurów, :założono mu 
gips na nogę i będzie mmial pau
zować przez 3 tygodnie. 

Nlez'l\•ykle trudne zadani• Helta 
również pablan!eklero Wlóknlana. 
Igloopol Dębica, który jett gospo
darzem meczu z podopiecznymi tre
nera J, łt'.aohcldlldeJ•, stracił w 
zasadzi• 1zanH (po pordce 1 Ur
susem 1:2) na awans do eklltralda· 
sy. Ma on jut e punktów straty 
do lidera. Pytanie dotycz,ce tel 
potyczki ligowej sprowadza •i• do 
tego, czy gospodarze zecbcl!, wło
żyć w nią maksimum wysiłku? 

W pozostałych meczach graj11: 
.Tagil'llonia - Korona, Stal St. Wo
la - Hutnik, Polonia Bvtom -
Górnik Knurów, Res-,via .:_ Ursus. 
Błękitni Kleks - Unia Tarnów. 
Wisła - Broń. (nym.) 

Se a u • n c ~· 
• m1 • z an1owe 

pom c w latach 198 - .1990 
Senat amerykańMkl M li'.łosami 

przedwko 47 zatwlerdzlł porno.• 
w wysokości 100 milionów dola
rów dla ko.ntrrewolucjon'.stów nl
kanguańskich, popierając tym sa
mym nie WY'P<>wled7ian11 wojnę 
pr.z~iw· Nl.karagul, Drowad:>.oną 
prz.e<L tiin.a?lSO'Wanych przez; USA 
na,le!Ill!1~k6w. 

Senat zezwolił na natychmlasto
v.·e wyasyfl'!!OWalil!e 25 m!llO!llów 

dolarów, w ramach których „cim-

llZADLt BJllNDZEJ>fD 
ZAKO~CZYL WIZYTĘ W 7..SRR 

&eluat~ generalny ~r<l'lltu WY-
iwOlenla Narodowegf>. pre-iydent Al
gierii S•.&dll Bend:tedld zakoń<"zyt w 
pl~tek (-dn!ow11. ·oflcJalnl\ Vllzi•tę 
pnyjdnl w Z"ill'lll;u R•d:r.i•cklm. 

„MAZOWSZE" 
WYJECHALO DO BE!,OIJ 

Do BelgU wyj~chat 21 bm. Pa.ń-
1twowy Zesp6ł Plr~nl i Tańca „!\la
r.owne". Wyatąp1l <>n tam przed 
publlcznołclą Ostendy z progra1nem 
zlotonym • pleśni l tańców ró~
oych re~onów. 

t~.s" o tn~·ma ia m.cdzy lnm·ml ra
kit>tv przedwlotnic1e. Pozostał" 
75 mi\;on6w dol~rów m•in być 
p-zPkl!la'le po \·pJywie 90 rlnt 

Obserwatorzy polityc2nl \JWll-

i..&ją jednak. ±11 walka o udzdele
nie pomocy .dla „contras" nie jest 
jeszcze :iakończona. Prezydenta ocze
kuje nowa koofrontacja w Izbie 
Reprezentant6w, która odr~ucil11 
reaga:now.skl plan orzed tygodniem. 

ERUPCJA \'VULKANU 

W czwart&k wczdnl• nad ra. 
nem czasu lokalnego, przebudził się 
wulkan Augustlne na Al•sce (1228 

IPOTKANlE Z OP7..Z I m n.p.m.) znajdujący alę ok. 280 

Wczoraj orlł:yło s:i: wspólne po
sierlzeni" se·;uetaria.t11 KL PZPa i 
krkgrnm . prezydent~. któremu 
przewodniczył rzlonek Biura Po
lityczn.,.go KC PZPR. I ;;ekretarz Kf_, 
- T. Czechowicz. TPmatem byla 
realizacja budownictwa mieszkan io
wego w bieżącej pii:ciolatce. Prze
widuje aię wznie~il.'nie w woje
wództwie 26 tys. mieszkań w bu
downictwie l'l'il.'lorodzinnym, czyli 
o 6 proc. wlc:cl.'j aniżPJI w latach 

nlctwa „!\flrnn" 7'.awle.tl publika
cję dwMh gnet w S?.\<orj1 - „The 
llelly Rerord" i .. Snnda\• V.ail" 
pól<i nlr doJ<l•le efo . 11ormumleul11 
ze związlrntnl z:two.ctowymi. 

OSWIADCZENIE WEINBERGEJ;A 

Jetrl! nls:n1Pj' potti:l!'b• okr-.tv 
'I flotv Stanów Z.\rdnąrzony-ch po. 

1n6ca do zatoki Wielka Svrta -
<ffiwiad•zyl mlnl•l~r obronv USA 
Ca~pPr WtłnbrrgN. Informuje o 
tym w piątek „ W„r.y11gton11 ag~n
cja l'Pl. 

'KO'\U:NDA POLICJI 
OSTR7.EJ,ANA R·\KIETAMI 

W W.uv.&wle 21 bm. odbyło 11~ km n.' połudnlowY·'ZArbód otl An- W piątek 0Hr1elano raklet11.m1 ru-
"'*oólne posiedzenie kolegium M..1- chorage, administracyjnego c'ntrum I ~leślu!r?ej 'll?oduli;cll komendę po. 
nl1terłtW11 Spr&wie<lllwośct t aJ<>n· tego 5tan11. . l'CJ\ W Osa~e. Rakiety wystr-z:elono 
kó>'I' kierownictw• Ogólnopoiskle. z samochodu z~p•rkowanego w odle. 

dowych. Dyskutowano o funkcjono· „CHALLENGERA" mendy. 

ltl81-86. Połowa t•hców budów 
znajduje się na Radogoszc~u 
Chojnach (osiedla kontynuowane), 
zaś pr:iwie 40 proc. terl.'nów w za
sięgu dzi~łania EC-IV czyli Janów
-Olechów. Resztę stanowi budo·.v
nictwo rozproszone. 

Dyskusja dotyczyła realizacji te
go przedsięwzięcia, począwszy od 
lokalizacji i projektowania (te dwa 
etapy oceniono raczej negatywnie) 
po wykonawstwo r: wszystkim! je
go mankamentami. Lódź ma nai· 
mniejszy wskaźnik zatrudnienia w 
budownictwie, w iporównaniu do 
trzech dużych aglomeracji miej· 
sklch. Zarysowują się t..,.ż braki 
ciepła i wody. 

ł;ie oznscza to, te plan zakłada
j'ICY wybudowanie w ciagu 5 lat 
2'3 tvs. mieszkań przerasJa nasze 
n1 nżliwości. Podjęto kilka "''nios
kóv:, wśród których wymieńmy 
przede wszystkim postulat ocenia
nia na biet11,co sytuacji z konkret· 
nym wskazaniem kto personalnie 
odpowiada :r;a poszezególne sprawy. 

Padfa równlet propozycja - za• 
akceptowana przez większość o
becnych - o zorganizowanie w 
l.odzl Społecznej Rady KonsultA.• 
cyjn~j do Spraw Budownictwa, w 
której zasiadaliby przedstawiciele 
PRON. Zwl\zków Zawodowych I 
wykonawcy. 

10 Porcnumltnla. związków zawo. NOWE HIPOTEZY KATA.STROFY I glo~rl 300 rn•trów od budynku ko. 

waniu srdormo" anego niedawno "· 
down.lctwa pucy ora:a o ud'T.illle ru. Silny pr11d J)owietn;ny, 'W który (}pr , fkll (li) 
chu zawodowego w kampanii wybor. Wpadł wahadłowiec „Chall~nger•• w i -------------------------------czeJ ławników, ntiontę po atarcle, b~ć moie mógł/ · 

się raać jedną s przyc:zyn kat•- i Z~ · R d 
POŻYCZKA BANKU SWIATOWEGO I strofy, w której zginęło 7 4$Łronau- • pmac G y 

DLA MEKSYKU t.ów, Z taką sug•-•tlą wystapi! nau- & ~ 
Bank &w!atowy ostan w!I dxle J kowJec s un\wer.oytetu •tanow~go w 

Ministrów 
116 MeksykoW1 pot~czek oo 1:cznej W1<consln. William Blrkenma}·er. 
wartości ł65 mln dol;irów, które 
mają być pn:ezna<:'Znne główni" nil 
llkwldowanle znl~czeń &powodo\\a· 

ZAWIESZESIE PTJBLJKAC'JI 
GAZET 

nych trzęsieniem zlPml, jakie na. , 
wledzłlo Meks~'k 19 1 zo wr-z:eśnla , Br~ tvjskt. ma1nat prMowy Ro. 
ubiegłeiro roku. . bert Mex,Hll, włałc!clel wydaw-

(Dokoń-azenle ze .str. 1) 
wej I rozbudowę bazy material
nej oświaty. 

Uznano, że prz;tl'!1cle układane
go w projekcie planu tempa wzro-

stu dochodu narodowego e , 

Z :FILIPIN 

proc. rocznie stwarza moi 
zapewnienia wzrostu 1po:i.yci1 
jednoczeanym zwlękazaniu pe 
nakładów i .topy lnwestowat. ••. _ 
koło 45-50 proc. prz;rrostu doeho· 

Pu.u filipińska poinformowała w rostu produkcji przemysłowe: p~ LOT Zapowl.ada w1'ęce1' re1'so"w du narodowego oru. 55 proc. pny• 
piątek, ii byli zwolennicy Muco~a I winno się uzyskać a tytułu oszczę• 
na najblltsze trzy dni plllnują m11- d < l 'I ó I • 
sowe akcje anwrz11dowe na :i:n11.k no.c energ1 • iurowc w ma.e-
11rotP~tu przeciwko ,arblttalnJ•m de, rialów. 
rrzjom" preZ}'l!enttl Pl\DI CoTazon • nowe I . w toku obrad podkrt>ślono, *• 
Aquino. • I po ączema układane tempo rozwoju oru wi-· 

ZAKAZ UPRAWY MAKU nikając• J: niego . cele społecine I 
w wo.r. ODA:Q'SK.IJ\1 gospodarcze odpowiadają realnym 

N~ mocy uchwały WRN. woj. I Od 30 merca do 2.5 ps.M1iernlka I ma też bezpo"reodnlt!' połączetn.le możllwoiciom gospodarki. . 
gdan•kte wprowadziło ułkow1ty u. b PLL L " · • Następnie Rada Ministrów przy. 
ku upraw:r maku. r. \'I' " ot obow1ązywac cza_rterowe z Los Ang!!les i ~ jęła uchwałę w sprawie przyzna· 

PROJEKT USTAWY b~zie letni rozkład lotów. Rej- tro1t w USA ora1 z Toronto w nia emery' tom 1 rencistom prawa 
· sów b~zie wlęcej: uruchomione Kal!l.aMie. Zwięknon.a bę<la1e 11· 

Do larlll marnałknwakltj wnle- b·" ł i p b l ó B U do ulgowych przejazdów koleja· 
siony sostał pooelskl 11rojekt lt!ltll- ""'li nowe oo ącze.n a. rzy ę- czba re s w do udapes:r.t:u i Sof . 
wy 0 suadach uddału młOdzldv w doi:le nowe polączen.le n.a trasie Na linie do Belgndu. Kololil.!ł, ml. W celu poprawy 1yiuacji ma-
trr.lu -państwowym., społecznym, lfM- Warszawa - Dubai (Zjednoczone Frankfurtu. Lo.ndym1, Am:sterda- terlalnej emerytów i rencistów roz
pO<iarezym 1 kulturaln:rm. Emiraty A rabskie). Stolica <>trzy- mu, Lyon.u. Madrytu, Rzymu ! szerzono przywilej korzystania z 

Mediolanu wprowadzane będą w ulg w )<omunikacji kolejowej dla 

W h kl h 
mi-rę potr1eb bardz'el p0j~ne sa wszystkich osób pobierających e· 

zmożony ruc ws epac : m~~t=1°"·ane b~a !oty .• n~ ~:~yt::1~e~ 11~s~~~tyd~~c~~/6~: 
tra.s;e Warsza;wa - DE'lnl za.pe- rzystające i tego rodzaju ulg za· 
czątkowane jes{e-n!a ub. roku. a chowujl\ 1woje uprawnienia. ·o· • • na poczcie I . w„. eterze także rejsy czarterowe do Stambu- we przepisy wprowadzaj!!, prawo 
łu oraz Warny I Burgas. Jak korzystania z dwukrotnego w cią
wynika z oficjalnych informacji, gu roku przejazdu kolej11 po ce• 
możn& •!ę tei ~e-wać urucho- nie biletu niższej o 50 procent Okres prze<lświątecwy to 

et dni dla wszystkich, . kt6rr;y 
muj, się obsłu" klientów. 

orą- na łowiskach jest w!ele polsk h 
r.aj- statków. {PAP) 

mlen.la komtm.ikacji Jotnlczej z Szacuje się, że z możliwości ta 
Chiński\ Rep'Ubtlk" Ludow". kiej skorzysta ponad li milio-nó 

Handlowcy, poza· zwlęknen!em I
lości towarów, starali się także 
zorganlzowa~ Ich sprzedaż, aby u
łatwić klientom robienie zakupów. 
'Nydłużono czas pracy sklepów, u-

------------------~-----------""'"~------~--------------- os6b. 

Zatrzymano czterech podejrzanych 
ruchomiono wiele specjalistycznych (Dokoń.c:c.e.n:e ze 11tr. 1) 
I wielobranżowych kiermasz:v, jar- sprawdz.ono 1600 pojazdów samo-
marków, dodatkowych stoisk chodowych. 

Trudny okres przeżywają też 25 bm. ok. sodz. 24.00 WUSW 

tej osoby 1 pozostałą trójklł zg. 
trzymanych. Przedstawiono proku
raturze wniosek o tymczasowt a· 
resztowanie wszystkich czterech 
osób. 

Kontynuowane &li szeroko ukro
jone działania ~le<l<'ze zmierzaj,ce 
do odzyskania skradzionych pn:ed,
miotów, (PAP) 

W kolejnym punkcie obrad Ra· 
da Ministrów przyjęła uchwałę vt 
sprawie systemu anallz I ocen dzia• 
łania ijechanizrnów reformy gos· 
podarczej. Uchwała ma na celu 
upewnienie funkcjonowania jedno
litych zasad sytemu ocen, prze• 
biegu I skutków wdratania refor
my gospodarc:i:ej. 

Rada Ministrów i:aakceptowała 
projekt uchwały Sejmu PRL w 
sprawie planu centralnego fond11-
1rn rozwoju nauk! I techniki. 

pocztowcy. Od połowy marca trwa w G<iańsku uzyskał Informację, ie 
szczyt spedycji łwl,tecz:nych kar- 3 dni wcześniej w jednym 1 eara
tek, llrtów I paczek, znacznie ży w tym mieście przetapiane by
ciębze, niż normalnie, 111 torby ły srebrne przedmioty z ornamen
listonouy. I nic dziwnego, skoro tarni religijnymi. Skierowana na 
w ostatnich dniach prawie 15-krot- miej.se• grupa operacyjno-śledcza 
nie wwoała lic:i:ba przesyłek poci- odnalazła I zabezpieczyła kawałki 
towych. · blach i rzeźb arebrnych, w tym 

------~~~~----~~···--.... ·~·~~~··~·~--------.... ------~~ .............. „ 

Tyil,ce Polaków umiera 1P•- fragmenty w kształci• skrzydeł, • • „ doniczki używane do wytopu me- Uparła staruszka 
dzac „wlęta wielkanocne poza te.li oras palnik aeetylenowo-tleno-
m!ej,soem 1amieukania w iron!• wy, Nlnwłocz:nle przybyli :i: On!e:i-
rodzl11Dym lub na wc11uach. St"d i fik 
otywlony ruch na dworcach PKP na funkcjonariusze z denty owa-
l PKS. Abr !eh przewldć, kolej li znalezione srebra jako fragmen-

ty poszukiwanych przedmiotów. 
uruchomiła dodatkowo 87 poelą- Zatrzymano 3 podejru.n;rch, 
g6w dalekobfetnych. Podobnie Jd· mieszkańców Qdańaka, z których 
czyniła PKS, H:P*wnlaj"c liczna dwaj ._ 'bllłlklmJ krewnymi, w 
dodatkowe poł'esenia autobuao.we wieku od 21 do n lat. Wrrqtcy 
na liniach podmiejałdoh I daleko- byli jut wlelckrotnle karani 11 
btetnyoh. Mimo to wielu puste- prseatęp.twa kryminalne, 1właa-

na praskim lotnisku 
15 bm. udało się wr-ci• Wf· I 1tawlciele naa:i:ych placówek, dol6 

elupediowa~ na powrót do kraju częste, 'wladcząo nazbn często o 
obywatelk• PRL, która td p1,tku zupełnej bestrosct puderów ł Ich 
przebywała na lotnilku w Pra- rodzin.. 

r6w edohods!ło • kwłtldem od c:i:a kradziete I włamania, l)rowa· 
kat llłlełowycih. dzlll paeotjtnieiy tryb ·tycia. Pod-
Pnedłwi\teos11.7 ..acs7ł w ete· czai prz-ukanla w m!ea:kanlach 

ne" llłr'symu'e dę jut od kfiku podejn:anych sabezpleczono r6:tn11 
dni w 1taeji Bic:zeciu-Radlo, przt- przedmioty nie swf,une wpraw· 
knuj""' i odblwaj11eej depnzt se dzłe 1 włamaniem do katedry w 
1tatk6w majduj11oych 1lę na 12:la- Gn!etnłe, ale poehodz11ee a !n!l.yeh 
kach te1lugowych I na łowlakach pn;e1~atw. 
rybackich. Jak obl!exaj, pracow- 28 bm. ałut'ba d?'O(owa MO sa
nie,- ltao1\, d11lennle pn:1Jmuj1 11• trzymała w Gdyni w 1wl,1ku 1 
ok. 1300 depn:z, a od )>OOZ4tku wypadkiem drogowym 27-letnleio 
marea b;rło loh tut ek. 15 t,... kierowe• mleszk:adca Awinoujśeia, 
Warunki ł11cm°'ei ~ utrudnione, pn:7 ttÓrym snale&iono J>eWllll 
np. prawie 15 minut trwał odbiór !lo.ł! przetopionego are'bra. Zatrzy
trzech kr6tkleh depea H 1taiku mano 10 j&ko podejrzanego o 'Ila
PLO „Csack!", majduj11cefo 1!ę w I nntwo arebrem. 
rejonie Itldonnjl. Równie trudno W łwletle dotycho1&110WJoh u.ta
połl\CZYł irl• • rejonem Morsa Pół- lel'\ i Hbranych dowodów !ltnigje 
nocnego I Morza Bmoga, cdz\e uzuadnlone t)Odejrzenle awt11zku 

Trojaczki w 

d:i:e, odmawiaj._. powrotu do Pol
ald. Obywatelka - kobieta w 11-
awanaowanym wieku, przyjechała 
do CSRS ran. 21 bm. poeiątlem, 
1 wałnym biletem na odlot tego 
aame10 dnia do Montrealu. Ponie
wał pocl11ł al• IPÓŹnił (planowy 
przyjazd i tak d%iellło od odlotu 
zaledwie półtorej sodziny), zaś pa
ułtrka nie miała pny 10ble ani 
koro117 - na lotnisko udało jej 
li• dostać jut po 1tarcit aamolo
tu. Staruszka miała w dodatku 
cltll'lrl ba1a:t. 1 złaman" rękę. Nikt 
1 rodziny w Police nit pomyślał, 
Ił jest niepodobieństwem wypra
wia~ l" w dron sam, w takim 
stan!t i bes 1rou:a, nikt również 
nie poinformował jej, ie może nie 
sd'ły6 na aamolot 1 jak 1ię po
llłępuje w takich awaryjnych wy-

wolsztynl•B worodk6w CllNJ" lłę banho do- padkach, Prze1 kilka dni starl!
broze. NajbL!Uq łwd..._ cała cw6r- aka prseb;rwała w porcie lotni· 
ka llP!ld.%4 w n;pttalu. osym, łpł'o na ławkaeh 1 nara-

W 1zpltaJu rejonowym w Wol- ~ślliwi rocWee Halma I ~ łaj,11 lit na powat.ne n!eprzyjem-
ntyn!e (woj. zie1onof6nkle) przy- IO!':z W~6b1~e. miesiz:k&dc:r nośc! formalne, choćby -1 tego po
&zły na świat t:roja,er,kt Acla Ma- po-bl!ll'ldeJ Wiii Stara Dllbrowa ma- wodu, li przeplay tranzytowe zez· 
fda i Knyś wa.tyły - a.ooo; 2.600 lll j'tlr! jedl!lo ddeoko 4-lll'tniego sy- wala~ jej na pobyt w CSRS łyl-

Marcos 
znalazł azyl 

Ze Stanów Zjednoczonych na-
deszły Informacje o poz:ytywnym 
zakończeniu peregrynacji uchodź· 
czych byłego ciemię:tyclela Filipin, 
osławionego dyktatora l\farcosa: 
oto po licznych odmowach zgody 
na osiedlenie się ze strony wielu 
krajów (wśród nich Panamy, Sin
gapum, Indonezji) przeklęty przez 
swój naród przymusowy emigrant 
znalazł wreszcie sobie miejsce, 
Gdzie? Nietrudno domyślić się: na 
terytorium Stanów Zjednoczonych, 
konkretnie w stanie Hawaje, w 
pięknej podmiejskiej miejscowofol 
Honolulu, w 7-pokojówej wlllł. 
Marco• przeniósł się tam i ame
rykańskiej baz:v v.roJskowej Hic· 
kam. Jeszcze rai Waszyngtgn u
dzle1!ł wsparcia swemu wieloletnie
mu protegowanemu. ,i~;S;.020;pirr~a~m;aw~~· :M:::ama=~l=t~r~oj~e~n~o~-~n~&;~L'll~k~a;si..~.;iiiiiiii•iiiiiii.i(P;;A~P:;> ko 24 godziny. Mimo to kobieta ~ odmawiała proponowanego jej przez 

J_i_~~f,łij0;1•JtC•l11. ~:~~:u~~~~:Eu~~~~ii~iL1~ nn1a za marca 1sss r„ po dłu· 
.... o Pr•-i glej chorobie zmarł, prźeływsz~-
,.... . ods. I.OO. 8krs1'łowaele •I. le2!dnl• l WP&dla \)od J'1•ta" J>z1.e- -·· lat 19 

Kllllliskleco • ul. Wip.rJ'. Niema. cko doznało ogólnych ;ouuoai\ ern Dslęki staraniom LOT wdał.o sit 
n1' samochód. pow11clł 1:u1eatnna M. wlltrzą.śnienl• mózru. wreacl ł tw!... •- f 
lat n. !Peszy d.O'&Jlłlł llłamanl• pod- ..,. Gad.; lł.łO. Zglers, lkn~e e za a " paaa...,rce m ej-
udzla. SwJadkowtt tego wypadku ud. 17 St'YC%IIl.la s ul. Okrul. Klt- sce w samolocie do Kanady na 
pronenl 111 o 11:1łoaeni• łl• do rowca „Stara" ni• ustq.pil 1!4erw. 28 'bm. (normalnle craeka się na 
WRD wusw w Łodzi, lll, wtady rzeństwa przejazdu l zdenyt •l• • to 3--6 mies!,ce), zał Wydział Kon-
Bytom•kieJ "· tel. JT..11·82. motorowerem „Romet". Motorowersy- .1ularny ambasady PRL w Pra-

..,. Godz. 12.d. Ul. Br:tH!ńl!ka. Jly- sta Bogumił M. lat 41, doznał og6L d.z ł t Ił 
szard B. klM'llj11c „starem" zJ~hał nych obra:teń ciała, e za a W wszystkie formalno-
na !-" stron• Je:dnl 1 udenyt w .,. Ok god.z. 14 nutllplła -•- ścl, udzielił finansowej I org&n1-
samochód „Nissan". Kierowca 1a- rla wodociągu na llkrzy:l:owaniu ul. zacyjnej pomocy. Cała historia, mi
mochodu Karol L„ lat 32 dCladl11.ł r•n żubardzkle1 z el. Wlóknlarzy. Na mo uczęśliwego zakończenia bar
twarzy oraz ogólnych potłUczeń, na. cza11 trwanla naprawy wstrzymano dzo rrnutna, nie jest Jednak nle-

M1trza~nle.ita mózitu . Straty mi- stronie wsehodnieJ. w ·wynlku awa- 8 e Y, 0 oso n ona: sp znienia na 
Ilem złotych. rll s bu~yr.ków l:~tAło pozbawto., odlatujące 1 Pr!lgl aamolotv do 

TADEUSZ 
MACHA CZ 

Pogrzeb odb~dzle 1lę dnia 1 
kwietnia br. o godz. 11.SO c1 
rmentarzu rz}·m.-kat. na Kurcn, 
kach, o C7.ym powia!Jamlają: 

ZONA, CÓRKA. SYNOWIE. 
WNUKOWIE 

tomtut pasate.r Jttzy K. lat aa ruch tramwajowy na torow1"1cu po t t d b i ó' · ! I 
~ Godz. 1UG, Ul. Wysolu 911. nych wody, Wodoc!u miał byó n•- I Ameryk! 1 krajów Dalekiego 

Dwuletnia Joanna r. wbl~!!la na prawiony do !(Od'&. IO.OO. M, c. W1chodu są, jak twierdzą przed- pmma=iiu:m:r.=n••-m••lli 

( Redaktor depeuu>\o)' 1E!!J.!Młt.u llllM2 .i.'!łlll9I 1 ~Jll!łl!łą'\t , 
1 

- MAREK CTSZf.WSKI 1 
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mi/ość 

C Napisały J 
Ewa Łukasiewicz 

Agnieszka Ostapowicz 

Ach co to był za łlubl, Biała 1uknla, 1mokln1t 
Setki kwiatów, dużo goścl Przyrzeczenia I życze
nia, przekonanie, że na zawsze.„ Na za wsze, choć 
ltatyatyki ~ bardziej powściągliwe. Slubów w nieb 
coraz mniej, a rozwodów coraz więcej . W LodzJ 
w 1980 r. na 100 ślubów były 28.1 rot.wody. 
W 1984 roku już 400. A potem?.„ Może być kolej
ny taki ślub. I pewnie nic nie psułoby radoścl 
&dyby nie ... 

DZlECB.O 

Foto1 A. WACH 

szła •• at„e po •branke I „Pewexu" dla lalki. 
Nie eh~. by ułmponowały jej pieniądze. On 
twierdzi, u kocha dziecko, a na wyższe allmen· 
ty I trudem aht 11od1lł. Cho4 ałać go na dom, do
bry um(l(!b6d, uannicsne wyclecxkl... 

Dzieło 
Skradziony 1 katedry 1nld

njenskiej rel ikwian jest czymi 
więcej niż obiektem kultowym. 
Jest jedną z najcennieiszycb 
pamiątek narodowych i dzie
iem artystycznym najwyzszej 
kla.sy. ·Przechowywane w nim 
azczatki św. Wojciecha kojarzą 
się z.e zjazdem w roku 1000, 
kiedy to do tych właśnie re· 
likwii, do Gniezna, przybył ce
aari: Otto III. Cesarz uznał 
wowcn• auwerennosć Bolei;la
wa Chrobrego i tym aamym 
otwor:z:ył drogę do koronacji 
pierwszego króla polskiego. Ka
tedra gnieźnieńska u!undowana 
na relikwiach św. Wojciecha, 
pierwszego świętego Słowiani· 
na, stała s ię symbolem unie1.a
leżnienia Kości oła oolskiego od 
Niemiec. 

Relikwie św. Wojciecha prze
chowywano w ciągu wieków 
kolejno w kilku relikwiarzach. 
Ostatni z nich - srebrny - był 
wybitnym dziełem gdańskieio 
złotnika - Piotra vo111 der Ren
nen. Został on ufundowany i 
ofiarowany katedrze gnieźnień
skiej przez blskupa-su!ragana 
warmińskiego Wojciecha 
P!lchowicza w roku 1662, za
stępuj11c zrabowany w 165~ ro
ku przez Szwedów relikwiarz 
darowany przez króla Zygmun
ta III. 

Rellkw!an iw. Wojciecha, e 
którym mówimy, jest jednym 
1 nielicznych w !:urople reli
kwiarzy aarkofarowych, a Je10 
twórca nalety niewĄtpllwle do 
czołowych mistrzów gdań11dch 
tamtej epoki. Byt on synem 
złotnika Rhelnholda von der 

Rennen, który przybył do GdaA-
1k.a :& Linn, z Westfalii. Piotr, 
najzdolniejszy z aynów Rhein
holda, kontynuował tradycje 
złotnicze 11wego ojc·a. Jego war
sztat. cieszył 1ię sławą wycho
dzącą daleko poza granice Gdań· 
ska. Sarkofag gnidnieński nie 
byl Jedynym dziełem Piotr a 
von der Rennen. W latach 1640 
-1644 wykonał tron bl1kupi dla 
katedry fromborskiej (który 
r6wnlei zaginął w czasie najaz
du 1zwed:z.klego), jak też arebr
ną tacę dla Władyaławll IV I 
Marii Gonzagi (prezent ślubny), 
zaś w roku 1671 stworzył reli
kw!ar:z: św. Stanisława, znajdu
jący się w katedrze krakow
Skiej. 

Relikwiarz gnieźnieński ma 
kształt trumny. Na jego wieku 
spoczywała pełnoplastyczna, o
d.ziana w strój biskupi, oółle· 
żaca postać tw. )Vojciecha. Ca· 
łość podparta została :grzez sześć 
orł6w. plaszczyzny ścian pokry
ła płasko trybowana dekoracja. 
na któr11 złożyły rię: 12 owal
nych plakiet, obramowania me
dalionów oraz pełnoplastyczne 
postaci anloł6w. Sceny na pla
k ietach przedstawiają weżniej
sz" epizody ir: tycia św. Wofoie· 
cha, jak równie! j-l!go męczeń-
1ka śmierć 

Zaaadnicza koncepcja formal
na gnlefoieńsk!erc i:abytku zo
stała przejęta przez 1wego 
twór~ 1 rel!kwiana iw. En-
1elberte, wyko.nanero w 1634 
roku orzea }(olońaklege mistrza 
- Dulaburgha. Oba nalet- do te-
10 1&mego typu relikwia.ny aar
kota1owych 1 usytuowan- na 

lasy 
wieku leżąca, postacią łwiętego. 

Relikw iarz gnieźnieński znaj
du je się obecnie w ołtarJ;u głó· 
wnym, w prezb:terium katedry 
pod wezw . Wniebowzięcia N; M. 
P a nny. Wznosi się na blisko 
czterometrowej wysokości ko
lumnach, górując wyraźnie nad 
otoczeniem. Kiedyś - aż do ro
ku 1960 - był relikwiarzem 
przenośnym, obecnie jest prze
znaczony wylącznie do prezen
tacji, w procesjach nie jest u
żywany. 

Skrzynia trumien.na rna wy• 
miary 151X54X39 cm, a wyko
nana została z 31 blach srebr
nych, powiuzchnie których zo
stały opracowane technikami -
tr ybowania, grawerowania i cy• 
ze.Jowanla. Niektóre pełnoplas
t vczne detale wvkonano w odle
wie (narożne sylwetki aniołów 
oraz części samej postaci iwię
tego). 
Poczynając od wieku XVIII, 

trumnę wielokrotnie rozbierano 
i poddawano :z:abiegom konser• 
watorsklm. Była równid wywo. 
tona z Gniezna (do Częstocho• 
wy, do Wrocławia). W e:r.ss!e 
II wojny śwlatow!!j Niemcy ual• 
!owali po:z:bawl6 Gnif'zno tej pa• 
mlatk!. Relikwiarz przetran1Por
towal1 w 1943 roku do kościo
ła oo. francinkanów I ulimow ... 
11 w podziemiach szkoły kluz.o 
tornej. Nuti:pnie prs:rwłetll go 
do dawneg() B1mku Polskiego 
w Gnletnt„. Oatetecznle 101 li• 
kaz&ł 1!ę dlań łaskawy, 1dył 
1:1 listopada 1944 roku Wl'6cll 
na rwe m!ej11ee w katedne. 

WANDA WO~SKA 

Moj11 „puj11" jnt 1trojenie Flory. Te tall:a IJN
ejalna lalka z „Pewexu". Ma eleganckie ubrenke 
na różne okazje. Na co dzień, na bal, nawet na 
'1ub... Mary1la ma 14 lat, chudziutkie warkocze. 
szczupłą 1ylwetkę. O własnych 1trojach chyba 
jeszcze nie myśli. Nie raża ją :inlsllczone tenisów
ki, i'11.arzale spodnie, an! zrobiony z: resztek włócz
ki 1.weterek. No, może te warkocze. Scięłaby je 
&dyby nie babcia. 

Nle o dl:lffko mu ehod1l. Mnie chce w ten 1po
tób d01h1fD116. Wybanył mi nie moie, te wystą
piłam e ronr6d, 1dy był w areszcie. Nigdy nie 
b;rł dobrym męiem. A w6wt:&u przebrała 1i4 
n'\!arka. Tes• ro1wodu teł nie dał ml łatwo. Te
ru eórka będ•I• deoydowd 1ama. W ubiegłym 

·ro.&u wyltępił do prokuratora, te utrudniam spot
kania. Poułam tam :s Marysi", teby od niej u-
1łysu.ll, ie to ale jll jeatem przeszkodą. Tylko 
dz.leeko ru Idzie, a innym num iść nie chce ... 

OK 

lallt prwkcmał •• siebie dziecko? Prze1 pół go-
1!1iny! Poduaa wymuszonych, „dorywczych" spot
kań? Wtedy ruc:;ywlkle trudno 1ię rozmawia. 
Maryda je.t Jenc:u ·mała. Za k!lka lat usl11dą mo
te pniy stole i poiadajlł jak ojciec 1 dorosła cór
k~; Poi:orna mlłołć1 prsekupywan!e7 - Czy mogę 
je) e1e1o4 odm6wie, jeśli prosi? A I •am lubię 
r?bi~ jej pr:ayjemnoś6. Bałem 1!1:, ie przez te Jata 
moj•l nl1t<>bee11oścl atra~ dziecko. Okazało się, ze 
nie. Pamh:tała mnie. Intuicyjnie lgnęła do mnie. 
Potwierdziły to wyolkl badań przeprowadzonych 
prses Rodzinny Ośrodek Dlagnoltyczny. 

W/.D7~..H7.h9"HH..Q/h9'H"~DYHHfi7.UH~.hW'.U/hW'hV/A"..H.U'H~ 
VH./.mw..H7././U./H..D7DYD'//U".H/DZ9/..H/.D7./.UMWU'~./H.U.D7./HUD7UD7/T~ 
VU///~./..D7~.o"H~.hW'..H7H/./H..D7U.hW'H/././.U./U.D7..D7..Q7HH~/.74 

Ta lalka do niej nie pasuje. Zreszi. rzadko dę 
nl11 bawi. Dzień wypełniony po brzegi. Szkoła, po
rządki we wlaanym pokoju, popołudnie w szkole 
muzycznej. Prawie w ogóle nie ma cza1u dla 11e
bie. Jeucze mniej ma 10 dla Ojca ... 

J
ak zauwa:tyłem, zwolennicy 1 przeciwnicy rozkładają się,' mniej więcej, rów• 
no. Nigdy bowiem nie jest tak, aby zawsze było równo. To nie tylko moje 
odkrycie, poniewa:t ju:t dawno moja żona stwierdziła, że jestem rozdwo• 
jony. I miała rację. Któżby nie był rozdwojony patrząc na swoją żonę, a 

ona patrząc na swojego m~ża. 
Dla Mary1i on jest „jakiś dziwny". Mote · dlate

fO, że chodzi aię do niego z wizyt" - umawia na 
lody, jeździ Ol\ basen - :z:av„sze w towarzystwie 
koleżanek Trudno Jej z nim rozmawia":. No. mo
te o 1zkole ... A po tym co o nim wie ... Wlak!wie 
go 11!e m11. U cl7.iadk6w, grl:r.ie mies~kR z mam-. 
ałyB7.y, ie to „on" Je zostawił. A i w~7.dnlej ma
ło się nią zajmował. Trzyletni pobyt oj~a w ara-

. 1zcie śledczym jest u nkh tematem tabu. Po u· 
nlewinnieniu, jeśll się spotykali, to jui poza do
mem. 

- O te apotkania zresz'ą ellła sprawa - opo
wi11da Ojciec. W sądzie w czasie sprawy ro:r.wodo. 
wej, w szkole, na ml1icji, w prokuraturze - wsz~
dzie 1ię dziwili. Czego pan jeucze chce? Alimen
ty pan placi, dziecko nia u matki dobrze. O eo 
chodzi! Chciałem nawet pisać do komisji sejmowej 
- opowisdll. Ale im bard7.iei się starałem, odno-
1!ło to mniejv;y skutek. Zona :tllflła moje przywią
zanie do dziecka. Olate1rn utrudniał11 nam kontak
ty. A c6rka w połowie ł'.'O najmniej m~·śli jak 
matka. Jegi z nią bez przerv.•y. a ja nie mogę 
'IJ<.•yegzekwować nawet t~· ch spotkań zgodnie z o
rzeczeniem s11du. 

ONA 

- Ta miłość to poza. żeby mi dokuczyć I bby 
lnńł widzieli. Widokówki do ukoły, drogie pre
r.enty przy ludziach. A o Alimentaeh często za
pomina. Marysia nie odczuwa braku Ojca. Przy
V.'ykła do jego nieobecności. Chre ją widzieć dwa 
razy w tygodniu! Skąd ona ma brać ni.. to cza1!7 

A on dochodzi 1wego. Pr:i:Pd ro:r.wodem broni
łam tpotkeń. Bez mojej wiedzy przyjetdiał pod 
1zkołę, usiłował wozić Ja na lekcje, chocla:t to 10 
minut drol(I Po t.o. żeby stwarz11ć pozor;v w~z „ 
g!ł zal'!hwycenl. .Jaki dobry tatuA! A on nie umie I 
nią po~tęp-0wać. O szkolę, o przyszlo~ć nie pyta. 
Chciałam dla nil'j ~pokoju. Marysia to wrdllwe 
dziecko. Ws:r,ystko ~i m6,..-I. Kie widzę w nh1j 
wielkich cbecl do spotkań z Ojcem. A .la 11„ Ich 
obawiam. DJ11 niego zawsze najważniejsze b:rł:r 
pieniadz.e. Dlatego rz.uc!ł prac'! naukowa I wzł"ł 
1ię n Interes~·. W nowej rodzlniP. która 7~>0 7 
też liczy się ten szmal. Ja dziecko rhowam skrom.
nie. Byłam zla, gdy oka;niło 8!e, t.e Mti1tnio po-

Nie tho!ał•m 11atychmlaat 1:godzi6 . się na roi
w6d. To prawda. Nie kierowała mn11 z!ośllwoś~. 
ale dobro dsleok1. To było małfeństwo z mlloścl, 
Znallłmy I.i• j-cs• na studiach. Zamieszkaliśmy 
u teściów. Nie pomafałem w domu, ale żona mia
ła w111y1tko. Dziecko jetdzlło na letniaka, BylUmy 
ru:em na 1arranlcznej wycieczce. Jeszcze przez rok 
pl1ała listy do aretztu. Potem zjawił się u mnle 
jej adwokai. Zanim wyszed!em na wolność oni 
ro1gło1Ua1 te j..teśmy po rozwodzie, I że wycho
dzi powtornle za n111t bogato I atrakcyjnie. Wró
ciłem niecpodsiewanle. Potycr.y!em nmochód, ple
n!11dze, kuJ>\lem wszystkie kwiaty od ltwiac;_larkl. 
Z to~ roi;mawltlem tylko na ulicy, a 1 dziec
kiem w •moehedsle„. 

W JlOW,.m domu Un!\dz!łem dla Marysi pokój 
1 kolorowym telewizorkiem. Nigdy nie był po
trzebny, bo Maryna wpada da naa bardzo rzadko 
I na krótko. Jest jakby bardi1iel obca. Czas I o
t0C1:enle zrobiły 1woje. To inteligentna dziewczyn
ka. I coś Jakby w niej •i• ublokowało. Nie mia
ła prawdziwego dzieciństwa · I pod tym względem 
czuje, te jest okaleczona. Na walk~ o nią mam 
coraz mniej sił. Mam now• rodzinę, 'małe dziecko. 
Nie koeham Marysi ani troch• mniej, ale jak do 
niej dotrzeć! ... 

OllODO 

Retuła jffł frlaa - komentuje pant ~Iła 111\d.U 
rej0Mwe10. Dzittł &Oltal, 1 matk11. Ojciec 1 tru
tlem płaci alimenty. I coru rzadziej odwledu 
dzleeko. Zakłada now, rodzin~ I„. nowe tycie. 
T~-m bardziej w ł•l Dietypowej aprawie chc!ał:im 
pomóc. Rozmawiałam a matk,, córk", nauczyciel
kami. DzwonUam, usiłowałam ustalić daty 1pot· 
ksń. Bes n-zultatu . W dodatku ir: prawnego punk
tu widzenia jeatffmy beullnl bo na on:eczeniu •l• kończy. Nie ma możllw;;jc! wyegzekwowanlr 
widzeń 1 ojcami. Dlatero mówimy wręcz o luce 
prawnej. A • takich nietypowych 1praw robl alę 
więcej. Dla dziecka ważna jest wlęt z obojgiem 
rods!e6w. DMć juł łnCl\ 1 powodu roz1.tania. Tym 
1orzej, gdy sta)- 114 n.anędslem. w małżeńskich 
rosrr:rwkacll •.. 

eoK ml nlkł ttlo opowiada 
bajek, ie Jest inaoaeJ A terH do 
r:i:eozy. Jeny Urban, sreszt11 
rzecznilr. pra„wy n:11du, nada
remnie próbuje włlam116 lr.on•
pondentom 1.a1raninn:rm awoJe 
r&oje. Oni wol11 1w0Je. I1raaz.kl 
takie łrwaJll oo łydziell. I włał
olwie końca nie ma.Jll i mie6 
nie będą. Takf np. Michael 
Kaulman 1 „New York TimH". 
potrafi zadaó pytanie, 1 które
go wynika, te w Polaoe milicja 
bije na oo dzleA l oo rodzina. 
ludzi Boru ducha winnych. 
łloin• by odnleś6 wrat.enle, . te 
Kaufman nlrdY w t.yoiu nie 
prsebywał w Stanach ZJednoczo
·ayoh i nlrd1 nie był pobity 
prns pollcję amerykaA•kt,. I 
lliech mu to w7jd1le na 1.t!ro
wie. Prsec1111 temu, ee prawd.a, 
amerykahlde filmy I 1101& tym 
dołwladezenla wiela moloh ro
daków. 

Nie e ł• uast11 •h•dli. Ni• 
• ło równieł ehochl praeod.awo7 
'Michaela Kaufmana. I nie e te 
ohodzt w oróle. Sprawa łf)ftY 
llę wokół Polaki, traldewanej 
Jako lnatrument, prsy pomoey 
któreiro moim• walosy6 de o
tłałnler• Polaka. 

Tu elekawo1łka. Amerykaale 
ma,ht wielki tentymeał b nv„ 
leh polel'lyeh na 4alekl•h fren• 
łaeh. W A1Jl, Eur4t)ll• I r~lt 
h1c1słej. Po •ne•raneJ w•Jnl• w 

Wietnamie de 41fł łoci1111 114 ro· 
&owania w i:itrawle miejsc o-
1tatnlero -1poozynku sarinlonych 
Amerykanów. To jeat ten luksu• 
na jaki mote aoble · po:i.wolió 
kraj, którel'o straty nil'dY nie 
osiunęly miliona zabityeh w 
wojnie. KwHtla ta byłaby 111.
bawna, gdyby nle była okrutna.. 

PowiadaJ11 osęato ludzie, te 
czepiam się prezydenta Stanów 
ZJednoozonych. Otói l)l&'dY nie 
byłem w Stanach Zjednoczonych 
I nigdy nie wid'.lial~m o•obiścle 
prezydenta Rea.ran•. To co na.m 
pnrekazuje na11a łelewl1J• Jest 
obrazem ozłowleka e 11nakomltcj 
kondycji i aparycjL Jeł.eU je<l• 
nakowo:l ktoś powie ml, h ten
ie prezydenł ma jak11kolwiek 
wiedzę o hiltorll, reorrafll ltd„ 
to Je1t w okropnym błędl!ie. 
Amerykanie nie wybienjll 1reu
tlł CJdelt w osóle wybieraJ!ł?) 
ludzi, kt6rsy podobaJ11 11ię z I!,· 
kieco ay innero powodu. De
mokraeja T tak. I nio więcej. 

A otól próbka demokracji. 
Polac'l. e tym wol11 nie wsp<>
mlna . Ale pnes ody XIX 
wiek ato11mki Sb.nów Zjedno
czonych 1 Ro•JI\ oank11 były 
1makomite. Powabnia poiskie 
18!0 I 1863 nie r.nalazlv uinanla 
w ltręgaeh Stanów Żjednoczo
a7eh, Nabyela .Ala1kl to teł. wr· 
fll łebroal\lledskloh 1tosunków. 

I mamy nawy pnykład takle-

10 lekoewałąeere 1łoeunkw 
wobtc spraw Poliki. lenał Sta• 
nów Zjednoczonych w tych 
dniach uchwalił powołanie łun• 
dad\ Im. Andrij& Melnyka. f;e. 
by hyło deka" lej, lnformaeJe e 
łtj uchwale podano łylke vt 
języku czes.kim, a „1a1omni&• 
no" polnformowa6 1łuoht.e111 
polskich. 

I nie bH 11owoch1 H1tson1 
waęz;rngtoń•klej roz1lołni wr• 
szli ze 1łuS'lnero domniemania, 
że Andrij łfelnyk, to p01ta6 dla 
Polaków oo J)ajmnlej nleaympa• 
tyczna. Ale czegołi 1ię nie r„ 
hi dla Czechów, Ro1Ja11 l Ukralil• 
c6w. 

A klmle był AndrlJ Melaykf 
l'stalmy na poc1111tku, ie naejo
naiitłl\ ukraińskim. Ale ło nie 
największy jero r;rzech. Stakro6 
"iększym był jego udział w or• 
ganiiacji ukra!ń1kich aił 1broj0 

11yeh, które walc1yły po 1tronlt 
Nieml~c hitlerow•kłoh w Il .woJ• 
nie światowej. Zatem ponuli:!; 
wano a-o jako sbrodnlarza w&o 
jennego pe 1945 roku. Niestety. 
znalazł się pod opiekuń111ymt 
1knydłaml amerykańaldeh 1lutb 
wywiadowczych I ecalal. Dzlł 
j11t nie t.yje. 

Pytanie dla tyeh kł6ny ll• 
patruJ11: tylko wlelblolell P11ltkl, 
w Stan•ch ZJednoezonyeh1 Dla• 
oZl'fo tak 1fę dzieje, te Poltkłf 
traktuje 1111 jako lmtrument 4o 
roz,,.rywkl, a nie jako podmiot 
~to611nków międzynarodowyehT 
Przykro o tym mówló 1wał:rw· 
•z:v na włelomi!lonowll Polonię 
?mrrykań~kl\, któr• nia nie ITO• 
blh "by ntrą<'l6 uchwał• Se• 
n~tn CSA w spra"1e fundaejl 
Andrija Jllelnyklł. 

EDJl.IUND '!'ULKO 

100 młlionłw dolarłw. ld„nł eołlłe wą 
tym apnw• 1 faktu, łe Jt~ sprq
ciwia się te.mu. Postanowił satem praed· 
rtawić r1111d Nlkaracuł w uj1ora71JS 
łwietle. W tym to celu ata~ł p-rud ka
merami tele.wisyJnym!. W Mana1ul, w 
stolicy Nlkaraiu , 11.eiada, powiedział, 
1trauny retym, Jd6r7 must by~ pn:u 
nas, prawdziwych demQkratówL obalony. 
Zaraz wam l)OWlem co oni ro~. I aa
częła al,„. 

Jartokner 1 NO'lnl• 1..-ku, ki6r7 aledaw
no badał w MaMfUi te aarsutr: - 87-
na101a jest ujęta )raes dziec na •oni 
kultury. Władu sapewll.łły mnie, łe w 
każdej ehwili są 1otowe 1wr6clć J• 1p<>
łecmio6cl tydow•kiej. Jbeca 'ednak w 
trm, :te n.lelłczu 1rupka !7dów, kt6rsy 
mieazkall w N!karasu1, ucl•kła 1 kraju, 
1dyż popierała dr.adat.on 8om~ I nie 
chciała pozo.ta~ ·po jep upadku. 

wwm. 1 pautw te1e rertonu płyn!• 
rsella urkoł7k6w, prOlłe ed produoen· 
la. Walka 1 prHmylem jeal bardio u
lndnlena - Hlnpania •"Yel111a rO():mir. 
CO mlllo11ów łury1tó1'. 

10 dlamt.ntamł) l lllpewnienle, te lałem 
tego roku stanie na ślubnym k11bh:rc11 

N 
le kłam, ale jeśli Jut mu~isz kła
mać, to róh to dobrze! O tej cv· 
nii:znej, -pn:nn,ję, zasadzie pre".:-
dent B,e3gan zdaje się nir p;om1ę

ta[, trdYŻ jego ostatnie przemówienie te
lewizyjne zawierało tyle zmyśleń, tak 
łatwych do rozszyfrowania. że nawet j~
go najltliżsi rumienUi się ze wstydu. A 
" 'szystko przez ten brzydki re;l:yin w Ni
karagui, ldórero prezydent USA osobiście 
ule znosi, bo jest komunizujący. 

Skoro tak, to trzeba 10 obalić ,u,, po-
1luguJ11c 1ię tiw, „contras" czyl; n iedo
bitkami popleczników obalonego dyktato.
ra Somozy. Żeby !'?go mogli dokonać, 
potrzebują dużo pieniędzy, więc Rea1an 
pos~nowU Im oferować, u ~tek, 

On! szkolił w7wrołewołw, llt&U.1 er,a
nlzuj, w Brazylll p&rłyaanUt•· W kilka 
godzin późnie' bruylij1kl młnltt.r 1praw 

'zagranicznych de Lima wezwał do MSZ 
amerykań.cs1dego 1har1e d'affalrH ! &&
komunikował mu, łe w Brnylll od 10 
111t nie ma partyzantki I Nikara1ua n11 
szkoli iadnych m!ejacowych wyWTotow· 
có :v. 

Oni- 111rratają nan1m lnłer ... m, bo 
przemycają narkotyk! do USA, hy 1de
prawewa6 nau" mlocbld. Oficjalna 
AgencJa do Zwalczani• Narkoman!! wy
dała w związku z tym fra1mentem prze
mówienia oświadczenie - nie ma łladu 
dowodów, an! nawet. fnformacjl, jakoby 
nąd Nikaraaul byt 11t.mi•nan„ w han
del narkotykami. 

Ponad Ili proo. 1pełeoseAatwa Jtosłarykl 
popiera Das111 pomoe dla rebellant6w. 
Nieprawda, stwierdza ?lłOCZ:nik prezyden
ta Arla1 Sanchez. Wedłuc danych tutcJ
szei-0 biura badania opinii publicznej, 
amerykańłklł pomoc dla „coutru" aprobu 
je .zaledwie 89 proc. ankietowanych. 

I wrie11ole 1ar111.ł koronn7, bard10 w 
USA ehwytllw7 - rełym w Nlkararul 
to anły1emleh ,.hl11nylł ayn•sorę I 
smnlllt eał" ły4•w•k"' lłpoł-.U 4• ... 
pa.nmenła Jrnjla•, Mb1'ł ałlłia Balfeur 

Mote JtiOjJ powi !eł - JlUbieret. al• 
tych łgarstw n yw1'ol• sporo, ale 
przecież wuyatkie 1o.tały lllłem&11kowa
ne. Nie takle to 11ro..te - l)l'Hydent 
„mijał łi• • prawd'" wob•c d:dl'-1,tków 
m:illon6w t•lewldzów, a te apr01.towań!a 
gazety upychały na dal11ych •tronach I 
tr:r.eba było dobru Il• nanpera~. by Je 
odnalet~. Wszystko dziel• się tak dlate
go, jak powiedział pewien nie zidentyfiko
wany wyaokl !unkcjoMr!un administra
cji, te prezydent „Jest r.decydowany 1nł-
1Zczyć tych kundli w MAna1u!", bo Ich 
0$0biście nienawidzi. A jak powiada 
przyałowie - nlenawHó jest złym do
radc~. Można doda~ - jfft nlebnplecz
na, gdy rozpiera prnrdenta wielkiego 
mocarstwa. 

Co ganz.a w:rłląda na to, te mimo po
ratki ! odrzuceniu ł~danła wyaey1nowa
nla 100 milionów dolarów dla rebel!an
tów, Kongrec ugnie 1!41 pod nac!1kiem 
prezydenta I zatwierdzi tii kwot•, co 
prowadzi orosto do zbrojnej !nterwencj! 
USA w Nikaragui. 

H lazp•nl• llłos~ htsto1'701ne wlę1y 1 
Ame•~lr· v~•~"'-low1t I Sro4kow• 
ee m ek, te prasa za• 
esy8' a a1-l'lll - Jda-

łl'J'ł *Jt , "' n•lie1t" 111.rt 

Cel.Dlq &le " w 1tan!e prze1l11cfa6 do· 
kładn!e ba1atów, a doohodz! do tego po. 
mytłow_.6 prwmytnlków. .()Ir.ar.uje s i ~ . 
te ałkł jut ni• irudlł •14 konatruowa
niem wal11n 1 podwójnym dnem czy 
łrlankarnl. Obecnle najmod11iej11yro 1po· 
aobem J„t w7najrnowanle kurierów (za 
tyti•c ol1rów), którym daje •i• 15 pa
czuaz.ek D-(ramowych, owłnl41tych w pre
cerwatY"'7. Kurier te l)aczuazk! pa pro
atu poły-ka. etu daluy wiadomy. 

Tak duł.a podał kokainy powoduje •?8-· 
dek cen - ia sram płac! 1141 w Madrv
ole 50 dolarów, podczas gdy w Paryiu 
esy Londynie dwukrotnie więcej. Powo
duje to 1wałtowne zw!~kuanie się licz
by n..bywców I władie hlszpań1kle oba
wla}11 •I•, te nHtolatkowie, kt6rzy ogra
n!cnj• 1!1t dotychcz.a1 do marihuan:.-, 
&apragn- moeniejn:ych wrażeń jak kh 
r6wieś!1!cY w USA. Policja skarży a :ę 
1 kole· na :;byt liberalne prawodawstwo 
- w H szpan!! polladanie koł<alny na 
prywatny użytek nie jest karalne i na
wet jeśli 1i~ 1najdzie Jak11ś ilość u hand
larza nie motna 10 aresztować. Jak z 
tego wida~ urkomanła, Jedna z nalgroż
n!ejszych plac naszych czu6w zatacza 
coraz u:erue kręri. 

w londyńskiej Westminster Abbey, a 
wh:c w katedrze, w któr'j koronował 
1ię w 1066 r. Wilhelm Zdobywca.. 
Młoda para (oboje mają po 26 lat) umi„ 

na nadal praco-wa~, co b~dz!e azcz„ 
gólnie skomplikowane w wypadku ka!ęł· 

ne1 An~nejowej (taki tytuł jej pnysłu
g ~1Je _of1CJalnie), gdyż zatrudniona je1t w 
ru~b]Jwej firmie handlująC'ej dziełami 
si:tukl. Następnego dnia po ogłoszeniu za
reczvn po ja wili s!ę u jej boku strażnicy, 
któr·•ch obow :ązkiem jest nieodst~powa
nie l"J an! na krok. Klientów to 
ponoć n.ie odstruza ... 

()

kasuje 1lę, te brytyjska pran 
miała dobre1• nosa - tydzień 
temu pl1~łem o plotkach na t'· 
mat 1ar11c1yD kllęe!a. Andrzej'l, a 

kilka dni pótn!ej orłoszono ten „'V<·!eko
pomny fakt" oficjalnie. Narzecnna -
&ara Per,....a, ełn:rmała jnł plei'śolonek 
W&riohł li *"" łolar'• (nd11Iia tiMUny HENRYK WALENDA 
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kierownika działu techniczno.:administracyjne
go, 
kierownika administracyjnego zakładu usłu· 
gowego, 
kasjerkę z-cę kierownika zakładu usługo· 
w ego, 
hydraulika, 
elektryka. 

Szczegółowych informacji udziela dział spraw 
pracowniczych, tel. 32-57-73. 

Zakład nie przyjmuje osób, które 
pracę. 

porzuciły 
1890-k 

• n 

l DZIAl..KĘ rekrP.acyjn11 o- 1,3 ha 1 budynkami -
grodzon11 - okolice Tu- sprzedam. Tel. 18-10-Bll. 
szyna - sprzedam O- 8268 g 

DZlAt.RĘ leśną I dom
kiem nad Wartą 
sprzedam 87-08-58 

19644 I! 
DOM murowany, plaC' 

424 m. f..ódi - sprze
dam Tel 52-73 07 

8236 , 
PLAC na Julianowie -

sprzedam Oferty 8207 
Biuro Og!os1.eń 1 Piot.r 
kowska 96 

DZIAf K F: budowlana 105(1 
m w r<~awerowie 
sprzedam Ofertv 1!04tl 
Biuro OJ?łnszeń, Piotr 
kowska 96 

DOM l(araż. działka 1000 
m przv r<onstantvnow 
sklei na efa iace 5ie oa 
i:zemlC\sln - sprzedam 
lub innf' oropnzvt'ie O· 

·rerty ROll4 Biuro OJ?lo 
szeń. Piotrkowsk11 Sl6 

DOMEK jednorodzinny 1 

placem 1400 m kw -
sprzedam przy ul Pa
radnej Wiadomość· .Tur 
czyńsklego 16 m 26 po 
godz. 16 8152 e 

DOM murowany, oiętro 
wy, ośmioizbowy, wy
J?ody. oorloiwniczonv , O· 
grMek sprzedam 
f,ódi. CiórńR .Jachowicz!! 
S. tel R4· 48-16 

DZIAŁKĘ budowlaną po
wyżej 1000 m aa tere
nie Konstantynowa 
Ł6dzkieJ?O lub okoli
cach - kupi~ Oferty 
8099 Biuro Ogloszeń 
Piotrkowska 96 

SPRZF:nA M dom z cegły 
wraz z działka, 7,lmns 
Woda 44 dojazd tram 
wajem 44 do ul Spad 
ko we i. ?.0!;67 P 

Pi<:CzNTEW - sprzedam 
dom I budynek gospo-
darczy. Pawłowski 
Pr-zem7sław, SwldnicP 
Staska, Pawle Fiodera 
55/8 Wiadomo~<"· Mdż 
tel. ee-79-09 11s---21i 

20583 J! 

SPRZEDAM dom dwuro 
dzinnv I place pod bu 
dowe w Głownie. .Je
sionowa 25. · 78i0 J! 

ter~y 7863 Biuro Oi;:lo- · DZIAl..KĘ budowlaną 42 
szen Piotrkowska 96 ary w Stróży - sprze-

GOSPODA RSTWO 14 hs. dam. Tel. 3G-83-07. 
- pilnie sprzedam. Łas- 8132 g 
kowice 7 k. Łodzi 

7799 „ 
SKL8P w Uniejowie '- -

sprzedam. Uniejów, tel 
105 7963 f 

DOM w Tuszyn Lesie -
sprzedam, ewęntualnir 
z zamianą na mieszka· I t 
nie własnościowe Tel STATKĘ ogrodzen ową a-
43-55· 03 7947 , nio sprzedam 84-82-92 

RUUOWĘ segmentu KUPIĘ overlock i o6i' 
· odkupię Olerty 1900! pionowy . Tel. 112-87-82 

Biuro Ogłoszen, Sienkie- 9765 f! 
wicza 3/5 MASZYNY szwalnicze ~ 

SPRZEDAM dom piętro transportem igłowyw 
wy Ro~ budo.:vv 19·18 orax maszyny zyg-zak 
Kotus.zk1, Arm11 Czer- zakupi albo wymbr.i· 
~v.oneJ ?6. 18361 'I Przedsiębiorstwo Za~ra· 

SIU.JVIEN r niei:up~lnir niczne, tel S2-0B-39 
wykończony - sprze- t godz 8-15 1204 k 
dam (lbok ul Krakow· 
skiej O forty 7066 Biuro BRYLANT czysty powy· 
Ogłoszeń, ·Piotrkowsk żej 1 k - kuplę. Ofe~-
96 a ty 7749 Biuro Ogłoszeo. 

'\PHZEOAM 2,5 ha !uu Piotrkowska 96. . 
domek, stawy k. Kwiat- ZEGAR sto~ą~y, wiszący 
kowic. Oferty 20099 n~ trzy c1ęzarkf ...- ku-
Biuro Ogłoszeń, Sien- pu;. 57-78-81. 18775 g 
kiewlcza 3/~ KUPIĘ:. suporeka, wapno, 

SPRZEDAM gospodarstwo sterop1an, płyty stropo-
5 ha . dom, budvnki we. Tel. 74-62-02. 
gospodarcze s!la c 0 20719 " 
ewentualnoić dzie;7.a ~-V ZŁOTY łańcuszek 
- 011ladać · Złotno llO 1przedam. Tel 36-71-79 
Md ź 19958 g . 6263/7905 g 

w Andrzejowie dzia.łke DTSK Drive le41 Commo-
budo.wlana kupię dore - sprzedam Tel 
Sprzedam własnościowi!' 51-79-74. ,;909 g 
M-4 na Widzewie lub REGAL „Tadeusz 
zamienie na duża dział- sprzedam. Tel. 43-07-72 
kę Oferty 7388 Biuro 8186 Jt 
Ogtoszeć · Piotrka k SPRZEDAM piece c.o. -
96 ' ws 1 stalowy (27 m), kokso-

WILL.Il; sprzedam wy (18 m), terak<itę 
Krvnlca Morska. tel brąz - cieniowany {1,5 
l08 7739 g m). ayplalnlę stylow11 

SPR7.F:DAM lub zamie- Skrajna 21. 20380 fl 
nie pla<' 1200 m, z pra- SPRZEDAM w:n>ou7.e<n!e 
wem iabudowy (Stoki\ do produkcji napojów w 
na dzialke leśną. Ofer- worł!<'Zkach BrzM!n-, -
t.v :!0406 Biuro OgłO- 17-34~ 
szeń. Sienkiewicza 315 

f<UPTE 0111<' f!'i00-80() m\ 
pod budowę dzlelnlcn 
Górna Oferty 2()377 
Bhi ro O!!łoszeń. Sien-
kiewicza 3/!'l. 

OZ!Al',KI 2500 i 81!00 -
notarialni!'· sprzedam 
Starowa Gór11., Ceritral-\ 
na 61! 8347 J( 

20384 r 
RADIOMAGNETOFON -

„IUtachi" - l'Ol"Ze<!am. 
Chocl~nowicka 37. 

2()400 ~ 
SPRZEDAM wypcsażenle 
zakładu tworzyw sztu
cznvch z nlekłopotUw11 
prO<iukcjJ$ Of~ty 7667 
Biuro Ol!łoszeń, Piotr
kowska 91!. 
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: . P A V 5 
5 : ·. 90-135 tódf, u • arutowicza 18 5 - -- -- -- -- -- -- -- -- -- -- -5 specjalistę ds. organizacyjno-prawnych o na· § 
§ stępujących kwalifikacjach: § 
: wykształcenie wyższe prawnicze lub eko· 5 - -5 nomicme, 5 - . -5 stai pracy min. 4 lata, . 5 - -- . -5 specjalistę cis. inwestycJi i remontów o kwa· 5 
5 lifikoc1'och! 5 - -5 wykształcenie wyższe techniczne, 5 - -5 znajomość tagadnień z zakresu budowni· 5 - -5 ctwa i inwestycji, 5 

· 5 stoi pracy min. 4 lata. 5 - -5 Informacji ndzirla i r.gloszenla. pn:y,lmuJe w ciągu 1ł dni 5 
: nd dat) ukazania się ngloszenia.: dział samorzą.dowo-oraco- : 
5 wniczy ..\kadl•ml<-kiej Spółdzielni Pracy, Łódź, ul. Naruto- 5 
- wlcza 18, tri 32· 72-35 -
lS l92S-k 5 
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KUPI!; tokark• ehętnłe 
łtarszy typ. tel. 84-32-49 

• 9730 J! 
CASSETTEDECK „AKAI" 

1przedam. · ł3-78-65. 
7W171( 

OBRĄCZKI 7.rote sprze
dam. 87-15-71. 

7750 I( 
SPRZEDAM masz:vne 
dziewiarską .,8" 78-37-59 
(od 17-19). 

CEGU', 
43-61-27. 

20498 g 
sprzedam. 

7&48 I( 
KOMPUTER „Sharp" -

731 ~ drukarką magne
tofonem - sprzedam. 
86-88-43. 

7944 I( 
ROZSADĘ oomldorów -

sprzedam. tel. Brzed-
n:v 34-91 7798 I? 

OVERLOG;K dwuigłowy. 
rarliomagnetoton JVC, 
dwie opony 165/13 r11-
dial · - sprzroam . Tel 
87-17-93. 

7&M g 
SPRZEDAM dwie suknie 

ślubne orai heblarkę 
57-59-J!I 20594 ii 

KOLCZYKI. ob racz kę. 
braruoletkę zegarkową 
- złote; płaszcz skó
rza.nv. damski; lamoę 
błvskową - 5przedam. 
Tel 84-62-511 (16-19). 

. 20579 J!. 
„RUBIN" - kolor spn.e

dam. 53-22-18. 
20~85 I! 

NOWOCZESNY ana rat 
.duchowv .. Otkon" 
sprzedam. 14-13-03. 

8094 I! 
:'.:OMMODORF. 64 - sprze

dam. Pablan'.cka 26/6. 
9121 I! 

KOMPLET~E v.•yp<>5a;E'
nie pralnl wodnei 'l in
.shtlacll$ - sprredam. 
Radom. 407-29 oo 19. 

8216 I( 
COCKER spaniele szcze
nlęb oo championie 
1.wyclęzcy I zlctcl m~a
lliltce Łódź. Wól<'z ań-~ka 
217 StelmMzcr.yk. 

207?4 t. 
DOSKON"AŁF'. kocięta 

(per<k'Pl rodowooowt> 
sn~udam Wojska Pol-
5 1{ iei;:o 40/17 

21~9'1 „ 
PRODUKUJE I sorteda

k zatrzaski - duże I 
małe crny hurtowe 
KrRsińsklel!o 15 Lesiak 

'.?M"Z I? 
ALTUS 140. Faust. Ftlu

cia WS-504. F'ciualizer 
sprzedam 84-55-90. 

!1874 !( 
MINOLT/\ 7000 ~nrze, 

dam. 33-0~-71. 8334 g 

„TRABANTA" - llmuzy
ne (l!li8) - apn:ecfam 
tej 86-88-liR !!666 J! 

„FORD - Taunu " po 
wypadku - sprzedam 
Witczak. Wym~·st6w 9 
k Zduńskiej Woli 

8314 „ 
KAROSF.RTĘ „Poloneza" 

do naprawy - sprze
dam Oferty 8342 Biuro 
Oglosze6. Piotrkowska 
96 

StLNIK „Żuka" górny 
używany - knpię. Tel 
57-74-45, 74-40-93. 

8116 , 

SPRZEDAM nowa 
ikrzynię birg6w I sprz~
glo do .. Audi" 80 ... Pas-
sat" diesel, piec c.o 
KZ-30. tel 15-80-813· 
84-16-29 (wieczorem). 

20436 r 

MJESZKANIA - poszu
kuj41. Tel. 51-!50-68. 

79114 g 
M-ł, 60 m, na M-2. Tel. 

86-88-43. 9838 f 
KOMFORTOWE, własnoł

clowe 120 m w •tarym 
budownictwie, centrum 
aprzedam. O!erty 9735 
Biuro Ogłoair:eń, Piotr
kowska 116. 

MIĘDZYWOJENNE 100 m, 
centrum, telefon, właa
nołclowe - zamienlę na 
M-3, telefon lub •prze
dam. Oferty 7392 Biuro 
Ogłoszeń Piotrk;owska 
9.6. 

M-1! bloki, 7ł m kw., 
parter - um!en!ę .n.a 
M-2 btold I M-ll 1 vry
codaml. Inne propozy
cje. 111-94-l!O- 8239 I 

ZAMIENIĘ dwupokojowe 
kuchnia, 02:ęśclowe wy
gody - Piotrków na 
mieukanle· w Lodzl 
Tel 111-72-611- 20662 l 

M-ł osiedle Pojezlenka 
•przedam. Oferty 

81117 Biuro Ogłoszeń, 
Piotrkow•ka 118. 

MIESZKANIA z wygoda
mi ponukuj11. llł-3!1-94. 

9877 g 
DWA pokoje bloki, LV 

piętro, bez windy, te
lefon okolice Spornej -
zamienię na równorzęd
ne dwa pokoje, telefon, 
puter - piętro, winda 
- śródmieście, okolice 
W1ady Bytomskiej, tel 
84-49-41!. 8013 , 

RETKINIA trzypokojowe 
zamieni• na wlęksie. 
84-03-91. 20558 f 

POSZUKUJJ!ł dwupO!{Ojo-
wego mieszkanie 
117-99-110. 201i73 J! 

POSZUKUJĘ lokalu na 
pracownię kaletnicza w 
dzielnicy Górna. 84-44-14 

20517 f 

M-S własnoAclowe (Chol
ny) - sprzedam OfP.rty 
7956 Biuro Ogłosień 
Piotrkowska 96. 

LOKALU na pracownię 
krawieck11 Balu ty 
posiukuję 86-98-76. O
ferty 20506 Biuro Ogło
szeń, Sienkiewicza 3/5 

ZAMIEN[Ę trzypokojowe 
kuchnia I pokój kuch
nia - bloki własnościo
we na domek. 84-44-14 

20519 f! 
POSZUKUJĘ samodziel-

nego mieszkania Ofer
ty 7665 Biuro Oi:łoszeń. 
Piotrkowska 96. 

POSZUR UJĘ lokalu na 
krawiectwo dzielnica -
Górna Oferty 20378 Biu
ro Ogloszeń, Sienkiewi
cza 315. 

MAŁZEI'łSTWO z dz!P.c
kiem - wynajmie sa
modzielny pokój lc:llęt
nie za opieke) 48-20-45 

20376 1! 
LOKALU na pracownie 

krawiecka poszukuję -
Bałuty. Tel. 74-47-83. 

9309 ,.. 
DAl'I mieszkanie w za

mian ?.a podjecie in1e
resującej, twórczej pra
cy na koriystnych wa
runkach. Potrzebni 1pe
cjallś<'I: mechanicy, ele
ktronicy, farmaceuci 
chemicy, ze znajomoś
C'ia tworzvw sztut'znvrh 
TomAsz6w Maz , tf'l 
~:1-400. 1R-~70 (ki<>r11n
kow~· 10-451). 2042~ f! 

ZATRUDNIĘ szwaczkę do 
pracowni. K1. Brzóski 
32 m 59. 11754 a 

HYDRAULIKÓW, spawa
czy zatrudnię 
48-94-99 po 18. 6790 ' 

MŁODEGO elektryka 
elektromontera - za
trudnię. Oferty 7955 
Biuro O~łoszen, Piotr
kowska 96. 

SZWACZKA - rękawi
czarka potrzebna. O!~r
ty 7708 Biuro Oglos1en 
Piotrkowska ~6 

OPIEKUNKA do t•oczne11:> 
dziecka potr7.el.ma. 
Tel. 32-54-13. 9313 V 

t.:>RYWATNE Laboratorian1 
Analiz Lekarskich za
trudni natychmiast pra
cownika fachowego. O
ferty 9326 Biuro Ogło
szeń, Piotrkowska 96. 

WSPÓLNIKA do sklepu 
galan tery jno-odzieżowe
!!O - przyjmę. Oferty 
760'2 Biuro Ogłosr.eń 
Piotrkowska 96. 

PRZYJMĘ masz~·nopisa-
nie. Koposow. Tuszvń
ska 37 6812 ~ 

PO, IOC domowa rdocho
dzaca) do dwóch osób 
potrzebna· Tel. 57 -57-35 

20546 J! 
UCZNIA pełnoletniego lub 

pracownika przyj
mę. Pucowała Kaletni
czn; Łagiewnicka 85. 

8106 , 
PRZYJMĘ prostą pracę 
chałupniczą, tel 13-12--12 

8024 g 
ZATRUDNIĘ si:wacz:t~ -

Bałuty. Tel. itrzecz 
55-73-39. 20732 , 

STOLARZY rencistów -
zatrudnię. Gdańska 13. 

10010 g 
ZATRUDNIĘ do szycia 

spodni i kurtek na całv 
l 1/2 etatu. Szatonla 44 
koło Aleksandrowa. 

20671 g 

FUTRA, kożuchy czy11.
czenle. ba.rwi~W.. Pry
watny zakład, Piotrkow. 
•k• lll 1kltJ> nr 10. 

9603' 
LODóWKI - na.pra.wa_ 

48-17-32 Wojelecbowskl 
17338 I[ 

TAPETOWANIE, Karpo
w le,; SiS-432-SS 

9730 ł 
AMORTYZATORY olejo

wo-.i:azowe do „Merce
desa" napra.wiam. Zduń-
1ka Wola - Janiszewi
ce - Wymysłów 49 
Pianko. 

I050. 
WYKONUJĘ kuty balko

nowe br;uny, o&rodu
n.i.a., Str.zeleckl, Tom.a
a:r.ow•k• 70, '3-el!-ł7. 

2109S ł 
ELEKTROINSTALATOR

STWO 36-57-70 Kronen
bMi 

205& • 
SZYCIE oW.obnych za-

lło;n I tJoranek. Bączyk, 
u.l. Juliao11owaka 1 m. 
114.. 

'1'965 ' UKLADANIE claigury, -
'3-92-26, Kuzi~i. 

14~ ' 
WODOCIĄGI, kanal.lucja. 

centralne ogu•wa.nie, 
proj•ktowanle, wyko
n.a.wstwo. 1>5-15-6!1 Tho-
elke. , 

7567 • 
WYKONUJĘ U\'ltawy ku

chenne :i: drewna ta
niej o marżę •klepO'\\'I\. 
Jak równid z„tawy t 
moż.liwościlł dopasowa
nia wymi.a.rów do kai
dej kuchni oraa: całko
wity wystrój prze-dpo
koi I kucha.i w drew
nie. Kupie suche bale 
dębowe. Oglądać: t.ódt
-Widzew. Kresowa 21. 
Jainiak (w ni~·zlelę) 

'1534 " 
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§ ~ DEMICKA ~ 
S .N A PRACY s 
~ D 90·135 lódf, ~ 
~ ul. Narutowicza 18 ~ 
§ T R U ·o N I § 
~ na zasadach konkursowych: ~ 
§ § § S DS. USlUCł. § 
§ któremu podlegać będq zagadnienia wykonaw- § 
~ stwo usług remontowo-budowlanych, agrotechnl- ~ 
§ cznych, plastycznych, porządkowych I rótnvch. § 
~ Kandydaci przystępujący do konkursu powinni ~ 
~ odpowiadać następującym warunkom: ~ 
S wyks2t•:iłcenie wyższe ekonomiczne lub techni· § 
§ czne, § 
§· stoż pracy 8 lat. w tym 4 na stanowisku kie- § 
~ § ~ rowniczym, § 
§ ' znajomość zagadnień z zakresu budownictwa § § i zasad reformy gospodarczej, ~ · 
§ wiek do 40 lat, § 
§ dobry stan zdrowia. § 
§ o nv § 
~ r ·kk ' S ~ zg oszenie o on ursu, s 
~ kwestionariusz osobowy i iyciorys, ~ 
§ odpis dyplomu ukończenia studiów wyższych, § 
~ odpis świadectw ukończenia studiów pod1· ~ 

plomowych, kursów doslconalqcych kwalifika- § 
~ cje zawodowe, uprawnień, § 
§ opinie z ostatnich 5 lat pracy. ~ 
§ Zgłoszenia nalety klerowa6 w terminie n dni od daty S 
S uknanla. 1łę ogłoll'lenla w prasie pod adresem: dzla.ł samo- S 
~ rządowo-praenivnlezy Akademickiej Sp6łdzielnl Pracy 90-135 8 § Lódź, ul. Narutowicza. 18. Dodatkowe Informacje tf!'lefon § § 32-:J7 -88. - s 
8 O termin!~ przeprowadzenia konkursu kandydaci zosta- S 
~~ na powl:\domleni Indywidualnie. S 
~~ Komisja kwalifikacyjna może nie wybrać ładnego z kan- § 
~ dydatów. ~ 
~ 1921-k § 
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UKLADANIE irlazurv. te- INSTALACJE ele-ktrycz.. 
rakcty, drobne remon- ne. 48-26-03 Cieślakow-

TRW ALĄ opale11.łz!ll• U• 
pewni cl Solarium .. Se
lene" Więckowskiego l, ty. Tel. 87-08-63, Za- akf. 

l11czkowski. 
TT52 g 

UKŁADANIE ,_lazury, te
rakoty. lastriko, tynki 
oraz prace hydraulicz-
ne - gwarancja. 
52-41-8~ Urbuś. 

TAPETOWANIE, 
wanie 86-94-65 
aek. 

21443 !( 
malo-

1 W!'70· 

7046 I? 
n~LENAPR A WA M-511-go 
KorciyńskL 

9873 g 
ZAPRASZAMY do nowo 

otwartej myjni samo
chodowej przy ul. Emi
lii Plater 18, wykonu
jemy rówuież wyważa
nie k6ł, montaż ogu
mienia. tel. 117-55-03 -
Marc!nkowskl. 

10017 g 
ELEKTROINSTALATOR

STWO - Wieraszka tel. 
52-40-32 po 19. 

2.06114 g 
PAL/SECAM. Magneto-

wldv, UKF przestra
jam. Inż. Robakiewicz, 
Pierwi~snków 2 (dojazd 
Łagiewnicką, Porz.ec:i:
kową). 

7671 t 
UKl'JADY w:;deehowe. 

Telefoniczna 2S T. Do
mańsk.J. 

19788 Jl. 
UK.LADY wydeehow•, 

nad.kola Judyma 20 
(od Traktorow•1l int. 
Myar.kO'\'.-.kl. 

8103 « 
TELENAPRAWA 78-64-19 

Kaczmarek 
1991! I( 

TELENAPRAWA 34-9!Hl5 
Bedna~k 

195~ Jf. 
TELEPOGOTOWIE Wlt

kowsk.l. 84-52-M, 
33-09..S2. 

8702 ~ 
,,NEPTUN", Elektro.n• 

- napraJWa.. "P<><:zek11-j. 
111-48-e.2. 

18703 Il 
USZTYWNIACZE do ko-

1--,,ul polecam, 48~1-J.2. 
JaslC1J\lra. 

Irm Jl. 
TELENAPRAWA - Klll
tyńskl 48-18-81, !12-14-33 

111St « 

7074 „ upraszamy Miłe Kll-
TE.LEN APRA W A. lk'l-93~3 entkl I Klientów co-

Sterter. dziennie w godz. 10-19, 
664~ „ 

PAL/SECAM, fonia, ~F 
regeneracja kl:nesko
pćw 86-00-04 Kac1.ma
rtik. 

sobota 10-14. Tel. 
32-5'1-85 Lukomska. 

6076 I!. 
OKAPY nadkuchenne :r. 

wvcialclem. N!epytalski, 
T21S 1t tel. 78-119-99. 

USŁUGI komputerowe - 7478 Jt. 
pro-gram"' na zle<!e'flie. CZYSZCZE..."ilE dywanów, 
Ci11ż.kl 1>2-78-62 wvkładzln_ Grabarczyk 

8207 Jf. 78-69-97. 
WYTLUl\flA.."łIE dr:z.wi 

ozdobnie. skuteczne ,;a
bezpieczsn!e, 52-42-57. 
52-28-57. Wuzczyk, 

11994 „ 
SUPER WYCISZANIE I ui
bez.pi~zanle drzwi gwa
rancja 51-06-78, Domań· 
ski 

4:sm • 
CYKLINOWANIE bezpy
łowe lakierowanie -
~-48-27. Grzywacz. 

43131 I( 
PARKIETY - układa:nłe, 

cyklinowanie lakiero
wanie Bohdzlun 78-79-66 

19165 Jf. 
CYKLINOWANIE par-

kietów, tel. 19-55-011. 
Fryc. 

19330t 
CYKLINOWANI?., lakle

rowal!lie 57-21~ Bed
narauk. 

e759 I( 
UKUDANIE tlazury, 

Karll:6ski, U-42-43. 
. 181173 Jf. 

ŻALUZJE orz~wsłonecz
ne, M~9-!58 - Skr1y
plMkl. 

4()26 Jl. 
BOAZERIĘ, listwy ozdob

ne - ofl!'ruje sklep. 
Nu·cyrowa 4. Rutkow
•ki. 

7972 I: 
DRZWI harm<>n.iJkowe 
wyso<kłej jakości' drew-
11.Ia.ne. plastikowe, d'u
tv wybór wózków głę
bokich, •kładak6w oraz 
wyrob6w z drewna: 
karnisze, iasłony. lu
stra, stoliki, żyrandole. 
kinkiety, s1.Jl.fkl na o
buwie; nalni•kl do bu
tu turystycz.t1ych ru
s1a.rkl la'?.!enkow~ 
sprz-edd: Wsehodnla 5ll. 
M.alczł'W'S'ka. 

l'T:SOO I! 
ż \LUZJE mlędzyszybo-

t\·e - automatyczne o
puszczanie I ustawianie 
poziomu (itwarancja). 
43-60-97 Zamvsłowskl. 

19348 I( 

ZGUBIONO legltymacjit 
czeladnicz" na nazwis
ko Waldemar Zdrojew
ski, wydaną 'przez b:b1t 
Rzemieślnlczl\ Łódt. 

LETNISKA blisko Łodzi 
poszukuję Tel. 33-82-85 
36-67-23, po 17. 

20709 g 
SKLEP artykuły budo-

wlane, chemiczne, meta
lowo-technici.ne - po-
12:uku1e dostawc6w. Tel. 
5!1-62-79 godz_ 111-22. 
Rutkowski. 7971 f 

POSIADAM dwa pomie
szczenia 311 m kw .• siła, 
tele!on, samochód oso
bowy z przyczep• przy 
rondzie Titowa - o
czekuj!: propozycji 
spółka niewykluczona. 
Oferty 79300 Biuro O
głoszeń, Piotrkowska 96 

„WESELE" Koszalin g 
skrytka 36 dyskretnie 
pomaga samotnym. 

' 95 p 
LETNISKA 1 wygodami 
• poszukuję. Oferty 9315 

Biuro O~!oszeń, Piotr
kowska 96. 

PSYCHOLOG prowadzi 
usługi matrymonialne. 
metody relaksu. Łódź 7 
skrytka 83. 43014 f 

0$RODE·K KSZTAŁCENIA ZAWODOWEGO nr 4 
w ŁODZI 

ORGANIZUJE KURSY 
dla osób Indywidualnych I na zlecenie zakładów 

pracy w zakresie: 

9 bhp I p.poł., 
O bhp dla elektryków, 
9 palacty c.o. (przyuczenie do zawodu na 

zaświadczenie kwalifikacyjne}, 
e obsługi węzłów cieplnych i spręiorek, 
• obsługi autoklawów i butli z tlenem, 
O małej gastronomii i minimum sanitarnego. 

Bliższych informacji udziela i zapisy przyjmuje 
sekretariat OKZ nr 4 w Łodzi, ul. Wróblewskiego 
17, tel. 84-97-21. 105-k 



• „ •. 
ROZW lŻANI.A WIOSE ' 

Jak pszczoły wiedzą, kiedy opuścić ul, by 
trafić na właściwy moment wydzielania nek
taru przez kwiaty, jak nietoperz, przebywa
jący za dnia w ciemnej jaskini wie, kiedy 
zapada zmierzch i nadchodzi czas jego alt
tywnego ży"cia, jak zwierzęta zawsze w po
rę, niezależnie od temperatury zewnętrznej. 

·gromadzą zapasy przed zimowym snem -
tak i człowiek „czuje wiosnę". Lekarze-naj
chętniej podejmują się operacji wiosną, bo 
właśnie o tej porze roku rany goją się prł)
dzej . Nawet sfrustrowani wiosną dostrzegają 
uroki życia. maj zaś nie bez powodu ucho
dzi za miesiąc zakochanych . Kiedyś te 11ta
ny przypisywano potężnym, zewnętrznym 
siłom przyrody - dziś wiadomo. że źró<lła 
regulujące owe zachowania tkwią w nas sa-

· mycb. 
Ponad dwieśc;ie lat mija od czasu, gdy 

·Karol Linneusz skonstruował w Uppsali 
pierwszy kwiatowy zegar. Rozpoczynał nn 
wskazywanie godzin wcześnie rano, gdy roz
chylał swe kwiatki kazibor łąkowy, · koń-
czył wieczorem - gdy zamykały się 
kwiaty liliowca. Współcześni wielkie-
mu botanikowi podziwiali w owym 
zegarze mistrzostwo wykonania, motliwe tyl
k o dzięki głębokiej znajomości botaniki. Ale 
dopiero kilkadziesiąt lat później inny ba
d acz, astronom De Mairan, odnalazł w dzia
łaniu zegara kwiatowego ciekawsze właści
wości. Stwierdził, że rośliny rozchylają płat
ki na wet wówczas, gdy trzyma się je w 
c iemności. A więc rozkwitaniem zegara ste
ruje nie światło. lecz jakiś wewnętrzny me
chanizm. Po raz pierwszy użyto terminu: ze
gar biologiczny. 

Pod kątem jego istnienia zaczęto obser
wować zwierzęta. Skąd. na przykład ryby 
wiedzą, kiedy wyruszać na tarliska? Albo 
dlaczego zwierzęta zmieniają sierść na dłu
go przed nastaniem chłodów? Badania nie 
ograniczyły się do zwierząt. Zaczęto zasta
na wiać się, czy przyjęty od wieków rytm 
działalności człowieka: praca w tizień. sen 
w nocy wiąże się tylko z oświetleniem. 
I jakie właściwie mechanizmy sprawiają, 
że jesienią nasilają się epidemie, zimą -
człowiek tyje, wiosną zaś wzrasta nasza 
pobudliwość erotyczna. 

H H Wł U HR 

Wszystkie ie pro~esy, jak się sądzi, prze
biegają _według rytmu, częściowo zależnego 
od zjawisk kosmicznych: obrotu Ziemi wo
kół własnej osi, jej obrotu wokół Słońca 
oraz obrotu Księżyca wokół Ziemi. Z kon
stelacji ciał niebieskich można więc wyciągać 
poważne wnioski o samopoczuciu, tempera
mencie, skłonności do chorób. To prawda 
- ale tylko częściowa. 

Wiele funkcji organizmu: temperatura cia
ła, skład mpczu, częstość skurczów serca, 
skład . chemiczny krwi - wykazuje rytmi
kę dobową. W .okresie spadku temperatury 
obniża się na przykład wydolność organiz
mu, zmniejsza wydajność pracy, przede 

wszystkim tej w.ymagającej szybkiej reak
cji, dobrej koordynacji ruchów, podejmo
wania decyzjL Podobnie prześledzić można 
rytmy funkcjonowania hormonów, układu 
nerwowego itd. Gdy zmienia się rozkład za
jęć w ciągu doby, okresy aktywności pozo
stają nie zmienione, rytmika ustroju jest za
chowaJJ-a. Czyli - podobnie jak w roślinach 
i u zwierząt w człowieku tkwi zegar biolo
giczny, albo raczej zegary l;>iologiczne zsyn
chronizowane wzajemnie, odmierzające cza• 
różnych czynności. 

Zegar ów powstał 

•n RH •• H H lliM Dl 

luejl. Mote dlatego jego bieg jest niemal 
Idealnie dostos(}wany do rytmów astronomi
cznych Ziemi. Ten fakt uśpił czujność -licz-; 
nych pokoleń badaczy. Cykliczność wielu 
czynności był11 tak oczywista, że uchodziła 
ich uwad.ze. Jeszcze w końcu XIX wieku 
nie do pomyślenia było, :i:e dobowe ruchy 
llścl rojlln u.znać trzeba za działalność wew
nętnmego mechanizmu mierzącego czas tak, 
jak ruchy wskazówek zegara uznajemy za 
przejaw jeio pracy; 

Poznanie naturalnej rytmiki procesów ży
ciowych mo:i:e być bardzo pomocne w me
dycynie. Organizm odmiennie reaguje na 
te sanie leki po- iwane w różnych porach 
dnia. Identyczna cawka pentobarbitllnu sodu 
zaaplikowana ezc?:uram o godzinie osiem
nastej powod\lje dwukrotnie dłuższy czas 
działania narkozy niż podana o szóstej rano. 
Alkohol działa na zwierzęta bardziej toksy
cznie, gdy podany jest w nocy niż za dnia. 

Coraz cżęściej łamie się rytmy biologicz
ne, zwłaszcza - rytm dobowy. Zmienia się 
pory czuwania l snu, aktywności i wypo
cieynku. W zakładach przemysłowych . praca 
toczy 1łę na dwie i trzy zmiany. Zmusza 
to ludzl do podejmowania dużych wysiłków 
:fizycznych i psychicznych w okresie natu
ralnego osłabienia Ich aktywności fizjolo
gicznej. Kilka lat temu przeprowadzono in
teresujiice badania na ten temat w łódzkich 
przędzalniach. Kobiety, które czynność za
kładania czółna opanowały do perfekcji, pod
czas nocnej zmiany myliły się częściej, niż 
podczas pracy w dzień. 
Zakłócenia rytmów nie stanowia bezpośre

dniego zagrożenia dla zdrowia, ale prawdo
podobnie sprzyjają zaburzeniom nerwowym, 
zmniejszają odporność, zwiększają podatność 
r..a zmęczenie. 

Prawdopodobnie tak samo jak rytmy do
bowe, wykształcone są w nas rytmy rocz
ne, które sprawiają, :!:e w listopadzie gni:bi 
nas „jesienne samopoczucie", zaś wiosna -
z uśmiechem patrzymy na świat. Nasza wie
dza na ten temat jest jednak bardzo skrom
na, wystarczająca zaledwie, żeby pokazać. 
jak nieświadomie w gruncie rzeczy uczest
niczymy w budowanej prz"-'z siebie el!zysten
cji. BOŻENA WAWRZEWSKA __ C!B!RI __ _ -- w procesie długiej ewo- - -------WOJCIECH GRABOWSKI ..• 

- Co łączy Węjciecha Gr:i.no-
wskiego, mieszkańca Sulęcina.._ 
w . woj, gorzowskim. z ostatnim 
królem polskim - Stanisławflln 
Augustem Poniatowskim, lttóry 
abdykował niemal dokładnie 
przed 190 laty. 25 listopada 
1795 roku, po trzecim rozbio-
rze ... 

- Jestem jego potomkiem. 
A stało się to za sprawą za
wartego tajemnie w 1784 roku 
w kaplicy w Warszaw-ie ~lubu 
Stanisława Augusta ,z Elzbietą 
Gt'abow.slr" - "•>nerąłową, wdo
wą po g.en. Janie ,Jerzym Gra
bowskim Udzielał go biskup 
Albertrandy Wiemy to. z do-, 
stępnych źródeł. bo zadnego 
dokumentu rodzinnego w tej 
sprawie nie ma . 

- Jakie więc są dowody, ze 
jest pan potQJllkiem królew· 
~kim? 

- Linia genealogiczna noto
wana przez genealogów histo
ryków . Jestem szóstym pokole
niem w linii prostej, do tego 
jedynym męskim tomkiem; 

.. \nam tylko siostrę El~bietę. 
. 'Król miał syna - Stanisława 

'.}rabowskiego, Stanisław - Lu
dwika, Ludwik między innymi 
Adama, Adam - Stanisława 
(a to był iuż mój dziadek, Sta
nisław - Wiktora (mojego oj
ca) . no i ja 

- Czy zachowało się eoś w 

rodzinnym przekazie, legendzie. 
może jakieś pamiątki material
ne łączące szóste pokolenie z 
tym pierwszym? 

- Tradycja zanikła. Przyczy
niły się do tego ciężkie - czasy 
przed- i powojenne. Natomiast 
pamiątki mam'. dwa oryginalne 
listy króla Stanisława Augusta 
Poniatowskiego pisane do syna 
Stanisława po polsku ze wstaw
kami francuskimi Jeden - nie
wielki w formie bileciku, 

fakcji, zwłaszcza materialnej. 
Chcę więc zdobyć uprawnienia 
i otworzyć zakład -betoniarski. 
Żyję normalnie - mieszkam 
wraz z babcią w starym bu
downictwie: dwa pokoje, ltuch
nia. Moi rodzice mieszkają w 
Rzepinie (woj. gorzowskie). 

Kiedy potomkowie załracm 
królewski •łyl ł.yclaT 

- Trudno powiedzieć. PI'Ze-· 
cież syn Stanisława Augusta~ 
Stanisław też l>racował. Był 

.„POTOMEK 
STANIStA WA AUGUSTA 

drugi zaś normalny - z pieczę
cią la~ową. Kilka drobnych pa
miątek ma też żona zmarłego 
brata mego dziadka... · 

- Co dziś robi, jak żyje po
tomek ostatniego króla Polski? 

- Przede _ wszystkim jestem 
zwyczajnym człowiekiem, choć 
niektórzy uważają mnie za oso
bę niezwykłą Mam 28 lat. 
Pracujt: obecnie u rzemieślnika, 
ucząc się zawodu Chociaż mam 
wykształcenie średnie ekonomi
czne - nie daje roi ono satys-

ministrem oświecenia, poza tym 
piastował dużo innych urzędów. 
Póżniej zaś cała szlachta prze
bywała na wsi truani•c się rol
nictwem. Nasze następne poko
lenia mieszkały w Grabanowie 
- - Ludwik, Adam, później . mój 
dziadek. Bracia dziadka - to 
był już koniec XIX wieku ..:. 
obrali inną drogę żyi::iową. Je
den - poszedł na Akademię 
Sztuk Pięknych, inny - cho
ciaż był inżynierem rolnikiem, 
zdecydował się ostatecznie . na 

karle~ wojskową, będąc rot
mistrzem kawalerii. Tylko Gu
staw związał się również z rol
nictwem. Jak na tamte czas:'{ 
byli jednak ludźmi wykształco
nymi. Po l wojnie światowej 
mój dziadek nie miał ;uż w 
ogóle swojego gospodarstwa, za
rządzał za to majątkami rodzin
ńyml. Ale nie narzekał. W o
kresie międzywojennym miesz
kał w Nadarzynie pod Warsza
wą, t_rochę w stolicy. Po "1oj
nie przenieśli się w 1948 ' do 
~11lęclna. Ponieważ dziact.~k !::·'? 
totnll$lem. otworzył tutaj szko
łę rolniczą i był, jej pierwszym 
dyrektorem. Babcia uczyła tam 
historii ..• 

- Chciałby pan wr6cl6 do 
ezas6w królewskich? 

- Nie, cłtyba nie. Przede 
w5zystkim ze względu na wa
runki społeczne, standard życio
wy. Zresztą na ewentualne 
splendory też nie bardzo mógł
bym liczyć. Przypomnieć trze
ba, :i:e Stanisław August był 
królem elekcyjnym i nie wcho
dziła w grę rodzinna sukcesja .. 

- &- czy '11 czasów stanisła
wowskich płynie dla pana jakieś 
przesłanie aktualne na dziś? 

- Przydałoby się nam wszy
stkim więcej aktywności w 
dziedzinie kultury i więcej me
cenatu w dzisiejszej dobie. 

(A. C.) 

'I 
e Swiętami Wielkanocnymi or~z z Wielkim Ty
godniem ·wiąże się długa iradycja. zwyczajów 

· i obrzędów ludowych. lnspirowa.na przede wszy
stkim przez religię katolicką i związana z obrzę• 

dami kościelnymi zawiera niemało ludowego humoru, 
scenek rodzajowych i zabaw. 

Obok zwyczaju obijania się gałązkami ·młodej wierzbi· 
ny w niedzielę palmową, topienia. Judasza w Wielką 
Srodę i umywania nóg dwunastu starcom w Wielki 
Czwartek odbywały się po klasztorach, kościoła.eh i ple· 
baniach widowiska pasfjnc. 

Z Wielkanocą związane są bowiem początki polskiej 
łradycji teatralnej. 

„Quem queritis", czyli „Kogo szukacie"' - . „Jesnm 
Nasarenum" - „Jezusa Nazareńskiego" - oto słowa, od 
których .,na poły mówionych, na poły śpiewan ych zgod
nie z prastarym obyczajem, wywodzącym s'.ę jeszcze ze 
starożytności" rozpoczyna się wedle prot. Zbigniewa Ra.
szewskiego historia polskiego tea:tru. 

„Nawiedzenia Grobu" - bo tak nazywało się pochodzą
ce z XII wieku pierwsze znane nam widowisko teatral· 
ne - potrzebowało niewielkiej „sceny". Stawał" się nia 
specjalnie do tego wydzielona boczna kaplica, przed 
którą gromadził się tłum i obserwował akcję. 

Trzy Marle, powiadomione przez Anioła o Zmarhvych• 
wstaniu Chrystusa, biegły do Grobu z olejkami, ab~ na
maścić jego ciało. W tej krótkiej fabule, obok treści reli
gijnych, znalazfo się też miejsce na sytuację komiczną. 
bowiem np. biegnący z kobietami jeden .,, apnstołów po
tykał się, wywołując śmiech zgromadzonej gawiedzi. 

Mikołaj Rej umieścił opis „gry wielka.nocnej" w swo
ich -„Figlikach". „Na Rezurekcyjc żaka nowotnego ubrał 
miasto anioła do grobu onego. Co mu się miał odzywać, 
a sam Maryją był". 

Sto lat później widowiska pasyjne były jut tak popu· 
larne, że można było wyróinió kilka typów, a więc 
~Procesję Niedzieli Palmowej", „Obrzęd Ostatniej Wie
czerzy", „Złożenie Krzyża", „Podniesienie Krzyża" . · Oglą
dano je prawie przez dwa wieki, miały ogromną wido
wnię i można twierdzić, że były już formą Z\Jrganizo
wanego teatru. Późniejszy rozwój i przemiany teatru li
turgicznego doprowadziły do postępującego wycofania sic 
z liturgii, a także z kościoła, 

Pierwszy i najdoskonalszy zab-ytek dramatu staropol
skiego pisany był .juź po polsku i jak zalecał autor i re
żyser Mikołaj :i: Wilkowiecka - szesnastowieczna „Histo
ria o Chwalebnym Zmartwychwstaniu Pańskim„ mogła' 
się już odbywać w kościele łub ... na cmentarzu. Znalazły 
się tam rozbudowane obrazki obyczajowe takie jak ku
powanie olejków u mistrza Rubena czy też realistyczne 
- Chrystus pukający do solidnych wrót mieszkania i;za
tana. 

Tradycj~ tradycją (pamiętają o niej tylko niektórzy), 
teatr dziś powraca do nich rzadko - a starf-''llskie mi
steria, moralitety i intermedia o treści nie tylim religij
nej, będące często jedynym żródłem wiedzy o staropol
skim humorze i obyczaju, docierają do nas rzadko albo 
w ogóle. Chocid ... 

W 1923 roku „mstorią o Chwalebnym Zmartwych-
wstaniu ,Pańskim" zainteresował się Leon Schiller. Zain
scenizował widowisko, w którym poza tekstem wyko
rzystał dewocje, oficJe i obrzędy ludO\\t' czyli połączył 

tekst dramatyczny z krótkimi formami literackimi oraz 
obrazkami obyczajowymi. Po wojnie do tradycji pols
kich widowisk pasyjnych powrócił Kazimierz Dejmek 
Inscenizacjami „Historii ..• " oraz widowiska opartego o 
motywy biblijne „Dialogus de · Passlone, albo żałosną. 

tragedia o męce Pana Jezusa". Do tradycji pasyjnej po
wraca się dziś również w innych formach, choćby w 
„Pasji według św. Łukasza" Krzysztofa Penderetkicgo. 
a także tradycyjnym, odbywającym się w Wielki Ty· 
dzień misterium w Kalwarii Zebrzydowskiej Corocznie 
na Drodze Krzyżowej wiodącej przez stacje-kaplice M~
ki Pańskiej spotykają się tysiące pielgrzymów. Widowis
ko jest organizowane i odgrywane od wieków przez bra
ci klasztoru bernardynów i miejscową ludność. I mimo 
teatralności, ciągle jeszcze przypomina bardziej nabożeń· 
stwo niż przedstawienie. 

JOANNA BOCZKOWSKA 
(INTER PRESS) 

S 
tól I to. co się wokół niego dzieje 
- zatem uczta, posiłek, pijaństwo, 
grs lub rozmowa - to dość częste 
tematy obrazów. Były czasy, ze ma
larzy w równym stopniu zachwycał. 
stół biesiadny, co i łoże z nagą mo
delką. Były też inne czasy kiedy to 

tam widział. Sądząc po malarskim przekazie ja
ki wykonał, nie musiało to być dla niego nazbyt 
p_rzykre. W każdym razie cesarz, po obejrzen!µ 
zwoju, nie mianował Han Hi-ts'ala wysokim urzęd
nikiem, jak zamierzał początkowo, uznawszy go 
„nazbyt lubiącego zabawę I kol:>iety". . . 

ne10 momentu psychologicznego, a zarazem ideal
na rytrni!Zacja wielu figur, które normalnie przed
sta.vllono by jako szereg postaci ( ... ) - pisze Peter 

nasycić głód za darmo. Uczony, rycerz i chłop po 
sutej uczcie ·odbywają sjestę leżąc pod stoletn W 
głębi pojawia się oskubany i upieczony ptak któ
ry zmierza wprost do otwartych ust rycerza Jaj
ko, prosię, drób i dziczyzna cała ta gastronomicz
na utopia ma charakter prawdziwie ludowy" 
(Jacques Le Goff - „Kultura średniowiecznej 
Europy"). artyści .nawet nie ważyli się zerknąć w stronę 

łoża ·i stołu, patrząc jeno albo w górę ku niebio
som. albo w dół i . po kątach - ku piekłu. 
Wyobrażenie stołu z siedzącymi przy nim po

staciami znajdujemy już na · wazach greckich, a 
jeszcze wcześniej - w ikonografii egipskiej . . Jest 
to zazwyczaj jedna postać - faraona, boga, hero
sa - obsługiwana przez jedną lub kilka osób. 
Niekoniecznie musiała to być służba. Na jednej 
z waz siedzącemu Heraklesowi nalewa wina do 
krateru :z ary-balosu sarna Atena. Albo dwie po
staci pijące wino lub zajęte jakąA grą: faraon 
g ra :ze swoją młodą żoną w coś, co przypomina 
szachy. Bohaterowie sceny przedstawieni są -
zgodnie :z ob'bwiazującyml kanonami - z profilu. 
Stoły zaś, to niskie meble, sięgające blatem ko
lan i;iedzących. 

W Chinach, gdzie wyraiinowana kultura dwors
k a rozwijała się_ I kwitła prze2' długie stulecia, 
sztuka figuralna I malarstwo rodzajowe były dość 
popularne I chętnie uprawiane przel!' znakomitych 
artystów. Sceny z życia dworu I bogatych cesar
ski ch urtędników częsio znajdowały swoje miej
sce na papierze \ub zwojach jedwabiu, utrwalane 
tuszem lub farbami przez uważnych i po mi
strzowsku posługujących się pędzlem obser,wato
rów - malarzy. Na obrazie z VIIT wieku Czou 
Fang przedstawił „Damy grające w podwójną 
szóstkę" przy niskim stoliku. Gra musiała ml~ 
fascynujący przebieg, bo kibicujące grającym to
warzyszki at piszczą z emocji t uciechy. 

Ku Hung-czung (X w.) namalował „Nocne pr:i;y
jęcie u Han Hl-ts'aia". Ciekawa historyjka łączy 
się z_ tym obrazem , Został on wykonany na pole
cenie cesarza jako swego · rodzaju reportaż :z noc
nego prowadzenia się pana Han Hi-ts'aia, który 
aczkolwiek posiadał wiele zasług I niezmierną wie
rlze. to Jednak t:ivł niei:>oprawnvm hulaką. spędza
lac:vm rza• na libacjach w tow_arzystwle przy
Jaciół i kohiPt łekldegn ohvcza ju , którym ,„.poz
wal ał hywae w · swoirn <łomu i lubił słuchać ich 
śolewu i i:r:v. lecz nie stawiał Im żadnych ogra· 
oiczeń_ tote:7 wchodzilv one i wychodziły, wracały 
w tłumie gości. jak im sie podobało, co prowa
dziło do iamieszania". Ku Hung-czung musiał za
tem bYWa~ na owych osławionych libacjach i 
malowa~ „kolorem na zwoju jedwabiu" to, co 

W Japonii nośnikiem przekazów scen rodzajo
wych była ·przede wszystkim grafika, zwłaszcza 
po spopularyzowaniu drzeworytu wśród wszysi
kich warstw społecznych - od chłopstwa po dw6r 
cesarski. Niski mebel dla jednej lub wielu osób, 
dostosowany do sposobu siedzenia Japończyków nie 
używających krzeseł ani zydli, pe-łnił te wszystkie 
funkcje, 'jakie pełnił stół w Europie. Stał się te:i: 
głównym lub marginesowym elementem licznych 
grafik, jako że używanie go w życiu codziennym 
było powszechne, a Im bardziej artyści penetr:o
wali ową codzienność, tym częściej przedstawiali 
kameralne, prywatne i intymne sceny dziejące się 
wokół stołu. Na jednym z drzeworytów artysta 
maluje przy stole obraz tuszem." Autoportret? 
wizerunek przyjaciela? pejzaż?." 

ANDRZEJ GRUN 

wo 
Wracając do Europy. po drodze znaJdzłemy »

mat stołu w miniaturach perskich l arabskich, 
Bardzo ciekawie przedstawia się ten motyw W · 

Bizancjum I w aztuce ikony, aczkolwiek nie był 
nazbyt często podejmowany. I równie lnteresu~co 
w ręcznie kolorowanej rycinie ludowej - łuboku 
- tym jędrnym, odwamym l szalenio popular- · 
nym „komiksie" XVII- t XVIII-wiecznej Rosji; 
Są dwa sławne obrazy, na których stół odery

wa niepoślednią rolę. Jest wiążącym I Integral
nym elementem kompozycji i symbolem zarazem. 
Jest to fresk „Ostatnia Wieczerza" Leonarda da 
Vinci, namalowany w refektarzu klasztoru domi
nikanów S. Maria delle Grazie w Mediolanie (1495) 
i obraz Pietiera Bruegla Starszego „Kraina leni~ 
stwa" (1567). 

„Ostatnia Wieczerza" stanowi kamień milowy· 
sztuki: dramatyczna rekonstrukcja iciśle okrełlb-

Meyer w „Historii sztuki euroRejskiej". ' 
Boski Leonardo namalował swój obraz równie 

genialnie co... źlel P9pełniając jakieś błędy tech
niczne, spowodował, że fresk zaczął się sypać i 
łuszczyć jeszcze za życia twórcy I wymaga ciąg
łej- konserwacji. W 1943 r, bomby alianckie zniszczy
ły refektarz I sporą część klasztoru, ale ściana z ; 
polichromią ocalała. Jest w tej chwili zamknięta 
w szklanej, kuloodpornej i hermetycznej gablocie, 
której strzegą elektroniczne czujniki temperatury, 
wilgotności i ciśnienia. 

Z pracą artysty nad freskiem wiąże się pewna 
legenda. Leonardo rozpoczął pracę nad nim od po
szukiwań modela do postaci Chrystusa. Niebawem 
znalazł człowieka o obliczu łagodnym i uduchowio
nym, ·oczach tchnących mądrością i dobrocią i o 
szlachetnej posturze, która mu się wydała dla 
Chrystusa stosowna. Potem znalazł modE>le do re
szty apostołów i kolejno Ich namalował, a 

mło trwało to niemal ~.iesięć lat. Wciąż jednal! 
nie mógł znaleźć odpowiedniej fizys dla Judasza. 
Chodził po najgorszych spelunach, po zakazanych 
melinach, aż pewnego razu natrafił na wyjątko
wo obrzydliwe oblicze. Zachwycony [,eonardo · jąl 
właściciela tegoż czym prędzej nakłania~ do pozo
wania, na co ów obmierzły typ odrzekł: „Raz już 
panu pozowałem. Byłem Chrystusem". 

-Przy okazji warto wspomnieć, że scenaria „Ostat
niej Wieczerzy" jest ra~szywa w całej ikonogra
m: Chrystus z apostołami leżeli przy stole na so
fach, wsparci lewą ręką na poduszkach zgodnie z 
ówczesnymi obyczajami. Siadały jeno kobiety i 
niedorostki. · 
· „W obrazie Bruegla przetrwała tradycja dwóch 
tematów średniówiecznych: tematu „trzech stanów" 
społeczeństwa i legendy o krainie szczęśliwości -
.,"miodem l ·mlekiem płynącej", gdzie każdy może 

Sceną rodzajową szczególnie cieszy się malarstwo 
holenderskie. Od XVIT wieku podejmuj<- ono pro
blematykę prywatności i codzienności, stos11nku 
jednostki do swego bliźniego, do pejzażu do naj
bliższego otoczenia Powstają obrazy dzi1'ją ci sii: 
w ciepłym świetle niderlandzkich wnętr1 mieszkal 
nych, gdzie ludzie przy stołach jedzą. piją , grajt> 
w karty, flirtują, kłócą się Codz\enność i pry~ 
watność wywyższa i nobilituje duma z wła~n<'j 
mieszcza~skiej kondycji, przeC'iwnej szlach E>ckiemu 
status?w1. Malarze tych scen doC'hodzą do niC'sly
chllneJ perfekcji w swoich .specjalizacjach " w 
krajobrazie, w scenie rodzaiowej, w archit ekturze 
W portrecie, w malowaniu ' zwierz>; t Wszvstkirl\ 
znamionuje glęboko 11'.ldzkie poimowan1e "tematu 
i ciepły, cho{/ bywa że czasami · btl m <>l' ' 'I' ' rzn ;• 
sposób interpretacji sceny 
Życie artystyczne w Paryżu w Il połowie XIX 

I początkach naszego wieku kłębiło się w kna jp
kach, kafejkach, kabaretach, w GalPrii Opery. w 
~urd.el~c? i pracowniach malarzy Imprpsj „nizm 
1 pózmeJ!IZe trendy były bardzo bliskie ży ria iVh
larze Montmartre'u op i erają swoj;i sztukę na pa
trzeniu, na obserwacji. .. 

Jeden z obrazów Toulouse-Lautreca nnywn s i" 
•. Stół w Moulin-Rouge". a portretowan ' przp·1 nie
go Maxime Dethomas siedzi w Ga!Prii Opery przy 
stole, nad szklanką wina Degas maluje pełen 
smutku i rezygnacji „Absynt'' i . ,Prasowaclkę": 
być może jest to ta sama dziewczyna która po 
pracy w pralni idzie na kie liszek do knajpki z 
kimś !1iekochanym i obcym, nie mając co z sob::i 
począc„. 

·Motyw „samotności przy kieliszku abs , n: t:' po
jawia się na obrazach malarzy Montrna~tre'u dofć 
często. Chyba każdy z nich namalował przynąj
mniej jeden .. Żyli i:>rzecież w do~ć ścisłej w~pólnocie; 
tematy malarskie i modelki mieli wspólne l\Talo
wali też chętnie wnętrza kawiarń z tłumem go~c i 
i mnóstwem stolikó,··. gdzie sztuC"zne światło ~twa
rzało intryguface efekty na twarzach Albo stoły 
na świeżym powietrzu, w ogródkach nad Sekwa
ną, gdzie refleksy światła i drgania koloru były 
szczególnie kuszące 

Jak widzimy, stół w malarstwie był nie tylko 
elementem scenografii obrazu; był przede wszystkim 
symbolem porozumienia i określał relacje między
ludzkie. . 
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„Jestem osobl,!, 1tar11 (lat 84), podopieczn11 Pol
skiego Komitetu Pomocy Społecznej - Sródmie
śeie od wielu już lat. Mój zawód - nauczycielka. 
Miałam możność poznać wiele osób, Qle taką o
sobę poznałam po raz ·pierwszy w swoim długim 
życiu - pisze do nas pani Janina R. - Do PKPS 
przychodzą przeważnie stuzy, samntni, schorowa
ni ludzie. Pan{ Krysia nie przejdzie obojętnie -o
bok nikogo. Jednego „za~adnie" o zdrowie, innego 
e to, ezy ROl\l naprawi! cieknący kran, do inne
go wyśle kartkę świąteczną I wie, że ta kartka 
będzie jedyną, jaką ktoś otrzyma, ale jakże dro
gą. Ktoś myśli, ktoś życzy zdrowych świąt. Czyż 
dla . samotnęgo człowieka może być co§ d.rozszego 
nił to, że jednak jest ktoś z takim sercem? Ile 
ta kobieta ma osobistej kultury, ile uroku! Za
wsze uśmiechnięta. Z jednym podzieli się śniada
niem, drugiemu zrobi herbaty. Czyż nie ma wla.
snych zmartwień, że tyle serca lłddaje nam? („.) 
A jak potrafi kulturalnie, spokojnie i cierpliwie 
załatwić 11awet dośĘ napastliwych inter~a.ntów i 
opiekunki, które nie wywią,mją się ze swoich o
bowiązków. (.„) Pr<>szę umieścić pa.nią Krysię n11. 
liście osób z ba.rdzo, ba.rdzo dui.Ym ~ercem. Mo
że nasze uzna.nie także przyniesi~ jej' trocJ;i11 ra-
dości". . 

· Jest jeszcz·e w tym liście do redakcji zachęta 
do_ poznania pani Krystyny. Te wzruszające sło
w:a pani Janiny R. podpisały l;Ąkże dwie inne pa
.111e. 
Dziękujemy za eercem pisany list. Oczywiśde, 

postanowiliśmy odszukać jego bphaterkę. 
. ~ śródmiejskim PKPS nie muszę długo wyjaś

n1ac: 

b.. 

- Tu ehodlli • n&111n, 11:.lerownlezk,, &r7n1n,· 
Ka.rko1 - usłyst:ę. 

Ona sama jest bardzo zmieezana: - Aleł te 
tnoja. praca.! Ja.k motna przejść ob11jętnle obok 
ludzkiej bezndno~cl, samotno5ol, a e1Mem wręCll 
biedy„. · 

Wcale nie przyszłam tu odnotować ~akcji na 
słowa listu. Pani Krystyna robi wszystko, żebym 
nie widziała jej łez I wzruszenia. Stara się wy
jaśnić, że z tymi kartkami świątecznymi to nic 
wielkiego, po prostu kiedyś jedna z podopiecz• 
nych, przyglądając 1ię kartce na jej biurku, !!ko
mentowała to tak: „jaka pani szczęśliwa, te ma 
pani od kogo dosta'l'llać życzenia". I od t_, J>0?'1 
pani Krystyna wysyła na święta o ~ ~n~ kar
tkę więcej. A znów 1 tymi ROM ezy PGM, to 
jest tak: nie sposób tam nikogo przekond, te ehe
dzi o starych, bezradnych ludzi, którzy ni• maj~ 
żadnej .,siły przebicia". To okropne. 

W lutowe mrozy, gdy staruszka zamauała W'l'f!CI 

w swoim mieszkaniu i w żaden sposób nie moż
na było rozpalić w jej piecu, stosowny urząd od
powiadał: „to · potrwa jeszcze najwyżej dwa mie
siące, a później będzie już cieplej . na dworze". 
Albo kto się przejmuje, że na poddaszu mieszka 
stary człowiek i teraz, · gdy mrozy puściły, za
lewa mu mieszkanie. Siedziała więc tam cały 
wieczór, zbierała wodę do miski, ale„. 

- Cół: łu m6wi6, skoro ol oo powlnn.ł mie6 Ml'• 

~. byw•Ją najokrutniejsi - usłysz". - Stara ko
bieta, mles:i:kająoa 1 dobrze aytuowanymi dzie6:mł, 
tylko pod foh nleobee'noś6 mote poruna6 1141 po 
mieszkaniu, nikt nie zapyta nawet, MY ma eo 
je§ć. A powiedziałby ktł>ś: dlaezero jej pom~ali 

.Tuż Staflczyk · powiadał, te w 
Polsce najwięcej jest lekarzy. 
Natomiast od kilku lat podobno 
co Pol!.k to . ekonomista z goto
w11 receptą na wychodzenie :i 

J:tryzysu. !I.foie zaś wydaje się, 
ze Polska to kraj pedantów. 
Pedant, jak głosi „Słownik ję
zyka polskiego'', to „człowiek 
drobiazgowy, CZE!sto pri<"sadnie 
dokładny". Już 1łysz:ę teli chór 
opnnentów oburza.io;icycb się I 
drwiących z mojej diagnozy. 

niej hasła Wielkie.j ,Rewolucji 
Franeu1kiej: Wolność, Równość, 
Braterstwo. 

BOWNOSO - Nląga li~ ja 
tutaj wręcz w formie przypar#· 
ku klinicznego. Bo jakż~ mó
wić o jskiejkol wiek hierarchii 
społecznej wśród . 12 facetów u
branych. w jed.nakowe pidżamy, 
jedzących z tego samego kotła 
i przykutych do identycznych 
łóżek. Wpra\vdzie jest możliwość 
znalezienia się w warunkach u
przywilejowanych - w izolatce. 
lecz 1 reguły dzieje 1ię to w sy
tuacji, gdy egalitaryzm staje aie 
raczej zagadnieniem metafi
zycznym, a nie doczesnym. Nie 
licza się więc 1tanowiska, po:i:y
oje społeczne itd. Nie liczy 1ię 
nawet - wbrew krl!.ii1eym pow
szechnie opiniom - kondycja fl
nansnwa pacjenta, bo eóż zna
e~ pieniądze, gdy lekarstw I 
tak brakuje. Właściwie byłby 
jeden wyróżnik zakłócaJacY łiw 
idealny obraz .- myśl• o wa
dze schorzeń i doleiliw11śel, ale 
ponlewat kaidy pacjent „„, 
wb1.1na chorobę eenf najiivyżej. 
równość - przynajmniej w su
biektywnym odczuciu - nie zo
tt.aje przez to zburzona. 

Nim jednak postaram się u-. 
dow<>dnie swą opinią, słów kil· 
ka o okolicznościach, w jakich 
ją !Óbie wyrobiłem. 

Otół:, los (a może raczej mo
ja nieroztropność) s.prav•ił, Iż na 
do~ć długi czai zostałem zamk
nięty (w dosłownym tego słowa 
znaczeniu, jako ie z powodu e
pidemii . wszelklę odwiedziny 
wstrzyni.~I)Ql . '!1. i:?ll'italu. , ,I bez 
względu na to, co złego b~dzie 
l;ię mówiło i pisało o naszej 
!l:użbie zdrowia, nigdy nie zmie
nię przekonania, że 1.Zpital 
jest najbardziej demokratycz
nym miejscem w PRL. W nim 
właśnie - jak rugdzle Indziej 
- urzeczywistniły aię najpeł-

WOLNOSO - ehoć może 
brzmi to nieco paradoksalnie: 
owo przymusowe wyizolowanie 
jest źródłem prawdziwej 1wobo
dy jednostki. Nie jest ona zde· 
terminowana: :!:adn14 koniecznoś
cią walki o byt (zakładamy o-

1 ezywiście, że ma się jej na i:y
cie), żadnym obowiązkiem troslrl 
o rodzinę, odpowiedzialnością ze 
współrodaków, itd itd. Obojętna 
1taje się zapobiegliwość o robie
nie kariery . (współtowarzysze 
pracy, jak -ieli podlozyć nam 
@winię, to i tak nam l'l podło
:!:ą) oraz e nasz udziel w po
dziale dochodu narodnwego. Na
wet tak silnie warunkujące 
ludzkie poczynania z;lawisko, 
jak 1ek1 nie odgrywa tu żad

.)lel roll. 130 jakże tu mówić o 

. erotyzmie, gdy gips lub wyciag 
sprawleją, iż nasia „Pf'rwera:o-j
ność - cytując 11ewnego fran
cmskiego libertyna - nie sięga 
niże' niż do mózgu" Najważ.. 
niejsze jednali:, że 1tatu1 pacjen
ta szpitalnego pozwal• nam 
mieć I gło~lć najb.s1'dziel kon

trowersyjne opinie i poglądy. 

BRATERSTWO - nad tym 
najmniej trzeba rl!I rozwod:dó. 
bo 'Wliad°'mo, n w sytu.!!.eji, gdy 

- Pnyehed•ll 4e naa r6inl ludsie - m6wi pa
ni Krystyna. - Dnu • nloh wiemy, wiemy kto 
jest naeil\cacisem, kto 1prseda to, oo dostanie, ale 

Żeby jui nie czekać dłużej, n:ie pukllć i nie zd""' 
bywać - pani . Krystyna P.\'.ZYn~gsła„ p.odopiec~e1 
płaszcz swojej córki. · . 

wiemy' też, k11mu potrzeba naprawdę. ' - Najwięksr.ym nieHezęśelem je11ł um11f,MŚŚ, 
I tylko czasem ciężko przekonać różne komisje, 

że ten, kto je~t czysto i 11ehludnie ubrany, potrze~ 
buje nieraz pomocy znacznie bardziej niż ten, 
którego zewnętrzno.~ć o tym świadczy. - Ile god
ności· i sdaeketnoiol jesł w tyeh ludziach, którzy 
lłaprawdę pomocy połrzebUJ!\ - Usłyszę. - Dla
tere trzeba wyesueia, żeby leh nie 11ra.nló, bo 
przeeiei I tali ciężko im łlyli. Ludziom tak bardzo 
potrzeba iyMlhrośoi, debrere 1łtiwa, uozumienia 
dla ieh r.łabołel.„ 

Odkąd tu pracuję, . nie mam 1pok11jnyeh łwil\t. 
nie potrafię uw11!uió sitr od Bpuw, któo wy!'et
niają cały mój dzieil. l')ilko (lila.sem już zupełnie 
nie wiem, gdzie szl!.k.!!.c dh 11i:eh pomóc:!' I llJ!!.!'• 
cia„. Mieszkałam kiedyś _przy ul. Wejsk.a Pol!kie· 
go, Wszyscy tam aobie. p(!mara.liśmy, & tęru ta.Il 
jakoś zrobiła 1ifj edewiekowi de ezłewie.ka lłau
ko„. 

Pora zawie11i~ głos, z:ost!twi~. 'fakt:r - e~~ : jest 
ich wiele i wszystkie ważne, bo · lł.otyez, ezłowie.-
ezej doli. · · · · ' Star& kobieta .,... pned. laty właścicielka cyrku 

- dziś za n&jwainiejsze 11.a hviecie uważa swoje 
koty. Smlej~ li41 .1 niej, dokuczają. Jeśli więc ktoś 
okaże cho~ trl'lc1'l~ zrozumienia, a jeszcze da. parę 
groszy na jedzenie dla awierz11,t - wtedy jest u
śmiech I ehwila nc:i:ęścla ..• 

Tę kobietę - ai;iatyezl'!A, inin:czo~ - pQ! 

Pani Krystyna w:i:dycha: - ~eby naprawdę czło· 
wiek miitł dui& pieniędlly, żeby przynajmniej tak 
jak kiedyś przedsiębiorałwa handlowe przekazywa· 
ty do PKPS to, oo salera w magazynie. Ale ja
koł nikt też nie pny1101i odzidy :1 domowych re
manentów, oheli tak by ai41 ło wnystko przy
dało. PnMieł 'tVłród podo:pleesn.yoh SI\ także wie 
l~dzletńe rod1hty • lilie kollM11,eyeh 1i41 potrzebach. 

Krystyna mijała często )!lrzechedzt,c J!llaeem Wol. 
ności. Czuła, że trzeba jej }'>Omóe. Bała się jej re
akcji, ale u.ryzykowała. Okazało L~, że po!'l'loe 
jest konieczna, że niegdyś urabiał& pn.niem, leez 
teraz już nie ma siły, a mieszka razem z c]to.,. 
rym synem.„ 

Trudno o~ejść od taktów. . 
Wrócę więc jes:r.cze raz do listu: „ ... patrzymy 

ufniej w przyszłość i ka:i:de apotk&nie ·z „na.u, 
Panią" dodaje Ji'un · ,,11aliwa'I 1u następne dl!i. 

. To . jest nasz promyezek". 
Dzl.ękujerny u list i „ . inne (a eiiekamy ~ 

następne), pozwa1aj11ee n.un na •Potkaaia z lmH„ 
mi, kt6rych 11eree I dobroć stawia w - nędzi.e eł„ 
chych bohaterów ll.11.!Zej :r.agonionej nerwowej !!&• 
dziennośei. 

Jako dygresj' pani Kry,styna dodaje opowieM 
o dzieciach. Była dla ni'Ch gwiazdka. Dzieciary i
mały się r6żnye1'l aposobbw, żeby dwa razy do
atać paezkfl ze rłodyezaml.„ 

Te nie końez"ee 1ti'l potrz~by można czasem za
łatwić szybko, ap. t.ak, j11k tą było z płaszczem. 

~Ikt Jllkomu 11.le :mote all.i pe-
móc, ani zaszkodzić (a ehłoż.nie 
chorzy właśnie w tald~l 1ytua
eji wzajemnie , ł!ię znaj du ja) al
truizm i miłość braterska kwit. 
nie. 

Owa wolność tak bujni• Po.a
kwi t.ają ca na pożywce rown°'el 
I braterstwa objawia •itt w 
dyskusji, j!lkO je4ynej zreszta 
formie walki 1 nud11., kt6ra nie
s.tety nacechowana je1t opisana 
wyżej sielanka IJ)rawiedliwośei 
1połecznej. Dyskutu.je •I• o 
wszystkim, ale głównie o roz
grywająeej 11ię u szpitalnymi 
murami rzeezywietości Jlolitycz.. 
no-t1poł„e:mej. 

I co1 I kłania li~ XVIII-
wieczny pertu.galski lofik Aloy-
1iu1 Anteaiua Verneiua tirzypom
niany sweg<J cz111u przez Wła
dy1ł11wa Tatarkiewicza. I tutaj 
dnehodzimy do interuującej nu 
p-edanterli: „g~ok-e • rozumiejąe 
pojęcie, zacny Vernei111 wyróż
n:it< nutępujiiee Fodzaie• pedan
tów. 

A ._. te eł: 1) " „tv.rant bt 
nrln 1tta1"i1łri" (,.prsyaięra.ją. 
na 1łttw& mistrsa"), Z) ff prze• 
prówa.dzaj~ badania. nie myilt\e. 
,laka :mo:lle a nich b'y~ k.enyśii, 

3) ce przejęci własnymi doe!.e- • 
kaniami, nie intereaują się inn1· 
mi, nawet bardziej podstawo
wymi, 4) co wszystkie twierdze
nia mierzą kanonami własnej 
filozofii, 5) co rozprawiają o 
tym, c:1<ego oni sami i czego in-
ni nie ro:r.umieją, 6) co rozpra
wiają o rzeczach niedo5tępnych 
dla rozumu, 7) którym więcej 
chodzi o to, by mówió necr.:!' 
nowe, niż by mówić pra.wdz1-
we, 8) co niepotrzebnie prau 
awe obciążają na:iwislumi i ey
tatami, 9) co nie mając do te· 
Jo dll!tatecznych danych !ądzą. 
cudze prace, 10) co wstydzą się 
prz;zna~. że czegokolwiek ale 
wiedzą, U) co są pnckon&nl, tł 
opanowali całok~ztałt wiedzy 
12) co mają pretensje, by ws?.y
acy 11znawali irh poglądy, 13) 
eo nie Of'nią nauk, których sami 
nie studiowali, 14) co zwalcza· 
Jąc cu!lze p51glądy uderza,ią n.ie 
w lc.IJ podstawy, lecz "' k1>11Sr-lt
w-encje, twierdząc np., że nie 
moJą być prawdziwe bo są ~o-
1lątlami heretyka.. 

Tyle filozof. I niech mnie kto 
przekona, iż my, Polacy nie 
jesteśmy narodem pedant6w. Co 
więcej, uważam, Iż klasyfikacJ~ 

:RENATA SAS 

Verneiuu powinno 1ię wbija~ 
tfo gło'Wj' w eałym nuzym ty~ 
gtemie edukacji: od przedszkoli 
po uniwenytet (n1twe.t i ten 
zw&ny WUML, choe Aloyaiu! 
Antonius był O!CbP. duch.ow~). 
Ktoś ')'.!ov.rie, że san:i jestem pe
dantem I pt'Jdpadam pod nieje
den pua,eraf Verneiusa. :Być 
może. Ale przytriczmy Z!! Wa.:ń
kowiczem !lnegdl'lte o L11 Fon
t~inie. Poeta proszony e· ro:i:
strzygnięcie. kt.o ma. rację ' w 
dyskuaji, n-pytal zwraca.jiJ,ceg!'! 
się. j111{ widzi zała..mywanie ii~ 
światł11 w kryształowej !u.rdee 
Ten mu od-powiedział. że. rielono 
je§:o · !asia.d, i!e c~en:·ono. a 
sam Ls Font.une '<..-id:i:iał żołto 
I każdy z !'lich mi8.l r8.Cj"l. R!!.
ej!I nadrz!ldn& - to · 'l':1dzfo6 
w~;vstkie kolory. 

· Trzeba trke chcie~ l!nltłe!ć te. 
e!I łl11zy, a nie dzieli, 11 11\." t:rm, 
po~n:ulrivn1nia itłe m~te. n&łvet za 
Wikter„m R•tJli. ktitry "-'SJ!&· 
nid!';I. młodej knbi.ecie p11wie-
1bnd: „Obo,ie je11teimy łllisey 
ni, ba. · e l'llni. p1tniewd Jtl'.!11 
Je.st plęk11.P:, 11 ja jest-em ·sts~"· 

JE!tZY ~-\J!OL 
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- Chcę 1 tobą porM!mawia6. Jak si.ostra s bra· 
tem. Zacznljmy od twego życia w krótkich spod• 
idach. To może byó Interesujące dla twoloh ozy. 
telnlków, kt6riy też kiedyś chadzali, a niektórzy 
jeszcze chadzają w krótkich majtasach. Czy pa-
miętasz pierwsze lanie? . 

- Twt>je pyta.nie świad-02:y o tym, jak głębO'ko 
zakorzenione jest w spoleczel'1stwie P11"2eświ.adcze
ni.e o tym, że satyryk powinien być bity, i to 
moZJ.iwie od la~ jalk najmłodszych. Pod-0bnle jak 
~nycel na drugie l śmietana n.a deser. Jest to 
stary, e!!J!'ski .jeszCQ:e p.r,zep.is kuli'll.1trny, k,t6ry przy
niósł bardzo dobre rezultaty w odJnietieilliu :np. do 
Sa:łtykO'Wa-Szczeddna, Puszkina. a. tl8>wet Gogol.a. 
WraeajB,c do moich <1sobistych d'llilwia~fl. mo.g11 
powiedzieć o t'}lerwszym l.am.iu, które pa.miętam. 
Pewnie wcześniej też d<>Biawałem }ałcleł killł.JPSy, 
ale ~a,pąmiętałem dopiero to, o kltórym ebcę m.6-
wtlć. Miałem wtedy ok<Ołlo czterech liait. By11lśmy 
na. letnisku, bo tak się4 to W't-ady nazywało, nie
da:!ek<i Łasku - w Kolumnie. Wte<iy było to od 
Łodzi niesamowicie d.al~ko. Ty tego nie możes.z 
wiedzieć, 'bo ciebie Jeszc~ na !wiecie nie było, 
ale mog~ cię zapewnić, że jeohało się tam bal!'dzo 
długo. -To w ogóle były pra:poMatki tego mi.e-j~ 

j~o letniska. Dz;iedzic dopiero eaicz:irnał c-lać . 
l'>grcmny las i etawi.ać w nim dre'Wliliane "leitm:ia
k'i''. 
Któregoś dn1i,a wiej&k·ie chłopa•ki wyciągnęły mnie 

:iu. . wypraiwę w głab la!IU. Tam, na kzęsa;wi&kaeh 
I bagnach, rosły podobno wspa ni.ale blc.zy!lka. Sza
lenie dumny. z wielkim pękiem tych bica:y6k, Wit"ll.• 

oałem z ch~kami do domu. Było eałlkdem eiem
no. W _połowie drogd usłyezeliśmy Z'IO'ZPlCIZMw• 
k,rzyki po lesl11 1 błyskanie latairkam~. To naua 
pnzeira.żona matka w:vsz!a z sąsiadlka.mi-l&tn.icz!.k11-
mi na lY.)szukiwanie dziecka. Oczywiściłt, dziecko na 
miejscu, w tym przerażającym, wagnerowS'kfm pó
n1,lrym lesie d<Jst.ało po tyl·l_!:u własnymi bticzyska
mi. Oto jak nasza inicj.atywa dlZiała na nasza nie
korzyść. Pewnie d•latego tylu ludzi woli nie robić 
absolutnie nic. 

·- Dalej leci tak 93.mo ,jak u ws11ystkłch lkieet. 
· A twoje pisanie? Jak to się zaczęł_v? 

- Dlac-zego się zaczyna r:vsowac? Dlatego, ._ 
komuś się spodobał jakiś rysunek i ą]iciałby iro· 
bić podobny. Dl.a.ozego się Z'8.C(?YM śpiewać? Dl-a• 
tego, że kogoś urzekł C1Zyjś śpiew i chciałby śpje. 
-~ -Aiak samo. Dlaczego się zaezy;na pisać? Do
kła&!ie z tych samych powodów. Ja jes-z<CH d;o. 
datkowo usiłowałem .rozweselać moich kolegów w 
klasie„ ta.lti-c'h samych cymbałów j.ak ja, 

Geografii uczył nas uro~y ozłowiek, pan 'P!"Ofe
wr Te-ofil Katra. Wspaniały wychowawca, ha,rcen 
pewnie od urodzenia. Ciagle organi:t.ował nam wy
cieczki, wyprawy. wędró,,.'k;I 1 tego ty-pu impreą.y. 

Dzięki niemu po~nałem Polskę taka. jaikięj jut 
teraz :nie ma. I na n ie,go musia.ło trafić. Bo pra
wa sa . .tycry ga, bezwzględne. żeby rozśmieszyć cym
bałów - ja., cymbał, napisałem n.a maleńkiej kar
t~e: „Jak po.jechał na Sum.atTę, baby zbiły 
pana Katirę" - i puśeiłem w 0obieg. Byro ilio !d4c· 
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· tyoane, al• m--.tt;>lli.~ llWill~ane z geog·ral!.a. 
Pt'7M tą $uma.iirti. K~ była łatwa do wy
śled~a., bo tam, gdzie eię ona zjawiała, był 
GlłlclloO't. ~rwtl~ie, profesoa" k~ę pn;yka
r-aul!ł (ipopatn, jaftr.le ładne lłłowo, :ńdkt pra.wie IO 
jut d!Z.iaiEl.j nie. utywa.J t od.eat•ł mnie :a nią d.o 
dyr~totra:. Było dość «·ro1m1e. 

Ta'k więc ju2 za N.rut<:Jti, i>ono.lłem 'l)Owa:!Jne kOl!i
lfekwenoje wyn.Lkajqce s mojej •w~c·i. 

Pierwszy wydirullrowa•ny wiersz tei był 11rMZtł 
powodem pew-nych c!er:pieA. Z 01kHji ll'Oemicy Po
wstania ·Stycmniow-e-g~ na.pisałem odipowiednl u·twór 
i hem · W'ied:zy oj~ (!który s.nti ~ak~orów) ~.a· 
łem do .,Kurier& Łódwego"." O d~wo. wyd-Nko· 
wam Tyk tymr~. że "Wo-bee oał•l k>luy wyikpił 
mnie clobrot'li'Wlie ~r ~ Dr<!ilio, od la-

jak siostra 
claty. A wyi'lą)!ł mam za ,,.brylanty k:l!w!l". Istotnie, 
utyłem w wierm:u bakiego r:wirot\l. ,,Rn.J.biny kirwi" 
wydały mi się zbyt bane.l:ne .1 m mało di~oeeu
n.e, więc wymyśldłem odikiryw&e „bryl&n.ty krwi". 
ProfetO!f uwria.ł, te kolwy11t~ ~ 1i41 tu n.i• 
~ada. I O'hyb& młał ruj,, al• 1- eho!.ałem by~ 
&W«alCH'd(llWy, • 

- Zan„ • .,.„ m6włlll • ,,&urłe111e Utsłllm". 
A twoje remanłyfflle wierne . ' Nril ,,.k•l•łroe
wyoh"? Byłeł pkooltMlr w Jakle.tł :panłenee, 1pa6 
nie morłeł, tylko dla niej I • nie' płeałeł. Khi4y 
wrencle 1un.ąłeł - a Mii miałeł mee1tyl - Ja 
zakradałam 1!11 do twuo pokoju I byłam pierw•z~ 
twoją ·01yteln~pzkę, Jene:r:e przed · tll. panienki\. lla
no, pn:y łnla.d•nlu, atawałam 11~ twoim p.ier'l'I'• 
szym chlehoe11cym krytykiem. Na 1woje szezęśeie 
byłam mniejHa I swin.niejna. C.y ty jetłłleH pa
miętaH tt1 wierne' 

- N.a l'Zozęścle, nde. <:!hoio!ai p.anit!IDM :pamJ._. 
tam. One plOOIOSi:ały IW 11W}ej pamię!M tu:ł6, jia.lkd.e 
były witedy. Nic a 11il.i ei11 nde iresbenały, To mtd.
swycn.Jine l Myślę, łe drm6i.ad t$1ioh pm4ml.e.k jut 
ui• ma. PO>t«n je<!tad mrlenł.łem doff •decJ'do
'\Vamlle ~ moj&j ~ MMJe c.łm!ękii łie
'll!l>U I Jairyb. lll:!e mostełem "1.itmoyk{-., e& ~. 
!lieeteły, ~ 1!41 edena. . 

- 'ft'111791tł.e hłect pmł\n l,tłll'Jlłw nohłły li• 
w I.odr.i, w demu Pl.'ll'f ulicy Plotrnwsklej 91.„ 

- 'Poi;:i.aitn.'z, to byla. je.Acee tiab epoka., k4edy 
&łowie'k .rOOIL:ił li~ w d..,_mu, pod wł.asnirm 11.d!r&
sem J Dzięki t~rnu lud~e mle.lil różne m~e-jsea ur-o
dze.nia I było fdtziie um~t!5Zoza.ć tiabll<co pa..mi«,tk-o
we. Nast®ne pokolenia. ll"O.dziły sl41· jiut w !d!n.I.· 
ka.eh d npiitailaeh, albo - •i wstyd '!)OW'led~le6 -
w ~h J)Oa'Odo~h. Ollt j.ua wpe'Jm,!e 11iie ~'• 
erzana M itablicę z ~tem{ „w ty:Jl d.omu W'Cd!llił 
lię.~ '\ Wyo~ażae.I 91)~ ~ bp łan ~ p 

~ wytil.•d!U,a,: łll!łibMe& p~y tablicy, prz;y ta
blicy ta'oildea..„ Chooid w ~ SJ)OSÓb moż.e by 
m.Mm.a by~ -ZC!tlędzii tirocih.111 /!la tynd<.ach. Zgła
sza.m wiflC wruoeek. · be M ~raz modM. 

- CllJ' te GałHyńsld l Eile noblli z ciebie kra
kowiaka JIG „Ró11aoh", 'akie dostałeś w Łodzi?.„ 

- Co ty eiągre z tymi pI\Zyrządami do bicia? 
„Rózgi" były efemeryda,. Komuś t.am przyszło do 
gl!:1wy, że „Szpilkom", które wydawał ,.Czytelnik", 

· tw;eba zrobić konkurencję. Miały nią być „Bózgi", 
w~-dawane prze:i: RSW „Prasa". Skończyło sie tak, 
te „Ró7.gi." 1i11 skończyły, a RSW „Prasa" zaczęła 
wydawać „Szpilki". W „Rózgach" byle-m redakto
rem technicznym, ale również tam pisyw~łem. 
A w Itralcowie zostałem dopiero za trzecim razem. 
Plerwn:y ras byłem H ukołf, w -1935 roku, żeby 
avpg.6 k()\'li.-e po '°1i«ei menułlkia Piłsudskiego, 
drugf ra:a 'bylem ~ powstaniu warszawskim, kie
dy Kraków litościwi• mnie p.rzygarną'ł, a dopięro 
za. tneeim :razem zostałem na stałe, kiedy w 1948 
roku u Ellege HJ?roterowsł mnie Gałczyński. 
„Przekrój" - to w owych czasach było coś tak 
faseynujl\cego. :Ile nawet nie zapytałem Ile ja tam 
będę zersbiał. Por:iruciłem dla tego ,.Przekroju" 
nie tylko Łódt. llle i wielka, (jestem o tyn-i prze
hvi11dczony) k11.riert aktonką, bo studiowałem 
wtedy, jak pamiętuz, w ukole teatralnej na Gdań
skiej. Przypuszczam, te a ulgą wtedy odetchnęli 
panoWie Łapicki, Holoubek, Łomnicki i wielu, 
wielu innych. Jednero konkurenta mieli z głov.·y. 

- Od tege esuu naplsałeł mnqstwo wierszy, 
wytll.łd spero kd11,:łek. n. łyeh ksłt\żek powinno 
bTł u roblny na półce' 

- Wlie~l1'• wznowienia, powinno byó ponad 
S1' ·-eg:i:emplarzy ksillŻek w naszym rodzimym ję
l!yku i ponad llO w różnych j~r,ykach świata, nie
które nawet w ję-zyk11ch bardzo .egzotycznych. Te 
zagraniczne wydania dotyczą prawie "'Vłącznie 
książek dl• dzieci. 

- ZMytuj41 jed.n!ł 1 łwelch dedykaeJi: „!!!chowaj 
sobie tę k~i:\ł:kę w 11ufle n jakieś 611-70 lat, 
kiedy zacinlen dzieelnnle~, 'b~dziesz miała, .lak 
analnl''· Ne I 1111aladam. 

- ~t11noweU1 za wcześnie. Dal · ~ je!zcze z po
Wl'Otem de az.afy. I dobrze zamknij. Wiesz., książki 
o.st_atnio zreblły Iii! takie dro1ie, te w ramach 
otzezędza11.la epła.ea li41 1amemu sobie 11.aplsać ksią
~ zamiast el\odzid dtt księga.rat l wyrzucać cięż
ltia pieni"'-ze· W dodatku iem tobie człowiek 
•-• MJ>itn to, ee lubi, a jak ku:Piaz, to nigdy 
nie wien eo tam ~st w lrodku. Obawiam się, że 
cora1 wi~j rudd 'będzie tak "PMtępować. Wy
dawnictwa powi11.ny to ~i146 pod uwagę, teby nie 
dostać w kość, ilak jak dostały te arabskie szejki, 
co to teraz roPfl musz11, sprzedawać mniej, niż za 
l)OłoWfł ceny. 

- Zlt6w Jakal hvoJa a.bnrłalna słota my§l. 
.l )łropoe1 u eata~eJ 1trenJe „~ekroju", które, 
tr ff4ar11Jen, ńa1e ~tęp11.Je nl.łaki Falczak. Co 
tę aa .łectenT 

- N.~ „ F I Pr -.wtA. Eiedył Eile, 

• 

który wymyślił i stworzył „?rzekrój", l'Owi~zld 
mi, że dobrze by było l'niee na tej ostatnie.i gba.- · 
nie kogoś tskiego do' komen.tow&nia na 1on,eo - . 
i możliwie na wesoło - ·te.go. eo się dokoła. nu 
dzieje. Tak powstała rubryczka ,.O WACUSIU". 
Po jakimś cza.sie wprowadziłetn do tej rubrycz!d 
przyjaciela V\·~cusia. Żeby nie b!\'ł t~ odwieczny, 
szablonowy Ko"·alski czy Nowak, da.łem mu nt.
zwisko również dość popul.une, o pr.awid1owym, 
dobrze widzianym robotniczo-chłopskim rodowodzie 
...,.. mianowicie Walciąk. Gdy pl'Zyniosłem pierw„ 
szego ''.\1acusiA z Walczakiem i dall'?m do 11rzeczy~ 
tania EilPmu, on bez slow-a w;:iąl długop-1! i z:mie
nił W na F. ZAprote~towałem 1 a on n.a te' .,Żad
nego Walcz&ka u mnie nie będzie! Nie chce miet 
kłopotów". Po czym, jui J!rywatnie. wyj;tśliił mi, 
że w składzie r;.adu jest akun.t mir.l!ter, który 
naz,ywa się Walczak: I . taka jest, prosze eiebie, 
geneza Fal.czaka. 

- Co 11łyehar u F&lllukewfj1 
- To samo, co u Fakzaka. T"lkt'! 'że ja bar-

dziej słychać. Jak PO".·iada .Falc:<:alł: nie. d~. sie. 
z ni!! kompletnie rozma'l':iać, ponieważ ena bk 
dużo mó'l';i, 

- FalC?:ak to ty?.„ 
- Oszalałaś?! Czy ty myślisz, te. ja !ię do tego 

przyznam? że z \'l·łunei żony zrohie . "' ten !po~ 
sób Falczako-""ą? Nie, kochana, taki nmobóje~, 
to ja nie jestem. Chociaź Flllez11ko't•n1., óbiektyw. 
nie biorąc. to bardT-1!1 porządna kobita. 

- „I nie pttm11że żal I bunt. pr2eeiw . ]ll'ZY?Otly 
zmowie.„" ,Czy ]lamlętuz-. kiedy to napis3'łeś? . 

- Pewnie b11rdzo dawno. Taki .zaśpiew jest t:l"
powy dla młodych, niedoświadczonych ron'la:nty. 
ków. 

.... Tak, to .!eden s t'l\·ele.h. ple.rwszyeh ,;J!r,;e
krojowyoh" wierszy. Wtedy, ą· 1'49 l'!lku, . pi5;'l.łe• 
o pn wddwej jesieni, 11 .jednej i. :rrór" rli!!u. C~y 
myślałeś już wt.ed:-- !I j!!sieni ł;y~ia, kt6!"a t!.lt 
~zybko katd.ego dopa1h? . 

- Moja droga, ani "'·tedy nie m:r~lałem., o Je
sieni życia, ani t<?raz jeszcze o !'liej ~ie myśl~. 

z bratem. 
Pod tym względem je~em betrmiziejnie . wpr~ 
lek,komyślny. Choeiaż po biczyska, to by~ , si~ iut 
chyba z chłopakami nie w·yb!"~ł. mimo .że ?darza 
się jeszcze, że chłopaki wyciągna, tnnie z 1fomu. . 

- Trawestując twój wiern i „Przekroju", ~&
!l'ę po~iedzieć, że „Choe kttCham cif: jak pawi.es 
pawia, to nie wiem ezy t11 ładnie kiedy si11stra 
brata do wiatru wy8t&wb.?'.'... ·. 

- Wystawisj. ~iostro, nie nie szkodzi, zwłaszez1,, 
te miły bratu jest ten wiatr z Łodzi< A Piotr
kowską ode mnie ucałuj w um środ-ek · iej dłu· 
giego imienia. • 

... 



.UHHU 11111111111111111111111111111i11111 il li I I I li I I I I 111111111111111111111111111111 

Jesi to wprawdzie nad Zatokq Złotego Rogu w Storn
"' bule, ale zazwyczaj turyści do tego miejsca nie do

'deraj_ą, Nawet · nie · wiediq, jak bardzo się rozn1 od 
innych.miejsc w tym pełnym zabytków mieście. 

ł 

• 
Nabn:eże Resa;diye Caddesl, u strony najstarszej ozęści mia

sta. 'Wielki dworzeo morski, wysokie budynki przewoźuików 
morskich, banków, kantorów wymiany i firm spedycyjnych. 

Rybacy na łódkach ·przycumowanych do nabrzeżnych oum 
smażą ryby na żarzących się węglach. Dym podchodzi pod 
nm most. Sciua klientelę do łódek. Mewy. Setki mew. La
tają nisko. Muskają białym! brzuszkami pofałdowaną taflę. 
Potem wzbijają się ponad mas:r:ty l zµowu suną lotem ślizgo-. , 
n·ym w dół. 

W tej części 1atoki jest nieustanny ruch statków pasażer
skich dalekiego rejsu I 'statków rejsowych między Stambułem 
a wysepkami Morza Marmar&. Potok pasażerów , przelewa się 
11abrzeiem. I to wszystko oo się na tym nabrzeżu dzieje, jest 
w zasięgu prawie kii.żde10 turysty. 

Inne jest nabrzeże . Unkapani, leżące w zachodniej ezęiol sa
toki, mię<lzy mostami Gałata l Ataturka. Nie ma jut tu pa-

, sażerów czekającyeh na ilłatkl C7JY tei wracających 1 wyap 
na Morzu Marm•ra ani 1 dalnyoh tureckich wysp ozy nad
~rzeżnych 111iast morskich. Nie ma tu sprzedawców ryb, obwa-
rzanków, pestek i ogórków. · 

· · · Tu są tylko ludzie interesu, zadyszani, spieszący 1ię, amę
czeni, 1apracowani. 

Do tego nabrzeh pnybywaJI\ 1etki stateczków l barek sa
-. ladowanych tywnośllil\, .warzywami, owocami, mięsem, nabia

tem~ Tysiące ton artykułów spożywczych, które mają zaspo
koić potrzeby , brzucha wielomilionowego miasta. Ogromne pu-

• dla mag'azynów, składów hurtowych, chłodni, przechowalni. 
Pl'zeogromne targowisko, skl\d setki ciężarówek, półciężaró
'~'ek, l'l•Ólików konnych i riksz przerzuca tysiące ton świeżych 
produktów do wszystkich dzielnic Stambułu. 

W' tym niebywałym roigardiaszu trudno się obcemu zorien
tować - kto sp'l'zedaje, kto kupuje, a kto tylko pośredniciy. 
8{I ci Oftatni -są wszędzie i nieźle na pośredniczeniu zarabia
ją. 

Zrrszt" ka.żdy tu musi mleć ewój nrobek. 
A w· środku· iego sagluszająee10 wszystko rwet~u h~m!'-10· 

. . ~le ..:.. łfaJarze, setki' h1;malów, ka.ra:""any hamalow ~zw1~a
jącyc_h na 'plecach skr'lyrue 1 paki, ktore SI\ wlelokrotme w1'1-
k~ze l cięu:i;e od człowiek~. 
N~ 

0

ple!Jach ma.Jl\ ·pt'zy'móoowane col w rodzaj-u llodła l na 
nich tó · przenhszl\ prw:ea eałe 1woje tycie, od najmłodszych 

· · lat do 11zas·11, kiedy jeszcze sił st&rczy (nie 1ą łe> niestety dla 
hamala długie ' lata) cale ogrody warzywne, sady owocowe, se
rownie, mleozarnit l rzeźnie. 
Pa.trzy~ęm ~d.umlon~'. wprMt nie . _Dlogłem uwierz~, ie cz~o

wfok może ,1'łzwl1aó Ila pleeaoh paki, wysokie jak kominy, mę
' tary_ 'p.r",po"i:ątnajl(oe kd•aJt'em ptzy!'zepy. sl!.moohodo'\\111, ~k':'Z!" 

nie do„k\óry;c~ :11rz,f(tpf~szc~rua_ 1;1żrwa_, ••fl. w P.orłacli dzw111. 
. Każdy har11al 11.l~ .•woj" numer, jest zareJestrowany, ?1s ·swo

ich właścicieli s~at).ów, barek, właścicieli podstambulsk10h ferm 
rolnych, ~grodów W\'rzywniczych~ małyoh bod?wli drobiu. Ma 
td swoięh hurtowników, .8klepikan:y, sar:r.ądcow firm. Ham.,;l 
ma równiei sweg() beŻpoiredniego szefa, takiego samego tra-

. gar.za . jak kaidy 1 niob. Tyle, ie nie ma na plecaoh owego 
siodła do dźwigania towarów. Ma natomia~t znajomości, cho

.dy, kombinacje .. Wie dokłlldnle co, gdzie, Jak, Kieruje hama
laml, Zl!. oo dostaje swoJ.ą dolę. 
Każdy z hamali działa w określonym 1ektorze, w okrełlo

n:rch god~lnaoh. Nikt nikomu nie może' wejść w par~dę. '.J'u 
toczy się ostra i beZ-W'1.ględna walka o byt, o prze~yc1e. Nikt 
Óie moie się poc:i:uć słaby, bfoń Boże chory. Nikt nie chce 
się · dać wyeliminowa.ć. 
Hama.łowie s.ą zmęczeni, spoceni, słari.lają się. na. nogac~, • 

trudem prostują plecy, ale strzegą swego ~leJsca. w śWJecle 
trag-arzy na umownym terenie. Trzymają s1f! sweg.o szefa. 

Często' Ich wpotykałem, zawsze mieli głow7 owinu:~e sz.matą 
· Jub · wysłni:onym ręcznikiem. Wszyscy są Jedi;iakow1. Milczą, 
kiedy odpoczywają' aiedzl\O w kucki lub wymągaja,o •lfl na 
ziemi. Milczą; kiedy piją· herbatę o kolorze jasnej słoi;n~I. Nie 
SI\ rozmowni. Nie mają na to cza.su, nie cheą rozmawiao, eho
'oiat przyznam, nagabywałem !eh podcza1 pobytu w Stambule. 

Rozmowni " jak wraoają do siebie, do swoich mieszk.ań !1a 
małe podwóreczka, kiedy siad&JI\ • rodzina, do "'.czesneJ wie
czerzy: Rama! kładzie się Jiowiem bardzo wcze,śme spać, mu: 
id bowiem ·równie wcześnie wstać. Jeszcze przed świtem byc 
na· 'tiabrzeźti Unkapant Wtedr kie~y miasto jeszcze 1łęboko 

, śpi, ·na tJ:ril na·brzeżu ,.saczyna aię życie. 
· Słyszałem Jak ~ma.I 'plęwał pio1enkcj o „worku z~ta.,. któ
rym Allach _wynarrodzll ble<Jnego . tragarza". Na DJektorych 

. w.yspach Morza Marmara, na takich przykładowo Jak Wyspy 
Ksią:teeł!, hamalowle Il\ jedynym środkiem, trans~ortu i prze
~fl Sit nieźle l'Jłałnl.-Nie wssysoy hamalowle s.ą biedakami, ale 
większ.ośći z nich ledwie sarobi na łyoio i wciął 01.eks na wo-
rek złota od Allacłta, • 

Hamalowle ._ nabołni, prfftltrzeraJ1t praktyk rell11Jnyoh. 
Zanim 0 iwlole . wyrunl\ do· -praoy, odprawiają modły, potem 
czynią to jeszcze trzy, a ·nawet cztery razy. 

Dziwny 'widok pannje w południe na nabrzdu Unkapanl. Ba.
ma1owie odstawiają awoje „siodła" i wybijają pokłony, wy
powiadając odpowiednie wersety Koranu. Modlą ti'I równld 
niektórzy sklepikarze, handla.ne, Na parę chwil ustaje ruch 
na ulicach · przylegających do· nabrzeża,. przyoiob'a, '!uz • ~

. statnlm W'ezwaniem: mu.ezzlna do modlitwy, rozlegaJąeym 11ę 
1 wysokiego minareł'll. 

Mówiono ml, łe bleclnł hamalowłe nigdy nie odmówią Jał
ntuiny jeszcze blednleJss:rm .od siebie. Hama.łowie, jak stano
Wl prawo muzułmańskie, 1podzlewaj1t siq Sił to wielkiej na
stoty w prtyszłym ·tyeh1. 

o MIESZKIEM" POD . ,KRZYŻ ,pQtUDNIA (4) 
(KORESPONDENCJA 'YLASNAl 

ZAPROSZENIE przyszło nagle, ale z od
powiedzią „tak!" nie wahałem siEI ani przez 
moment; Jasne, te chcę zobaczyć ·&iii z Bra
zylijczykiem · polskiego pochodzenia! 'l'ym 
bardziej, że nie liczyłem .wcale na spotka• 
nie i Polonią właśnie tu - w Ilheusie, 'tak 
blisko równika. Propozyc~ nie do odrzuce· 
nia, . zło:i:oną mi -przez at. marynarza Kazi
mierza Kisickiego, podróżującego 1 ton14 Ur
szulą i 10-letnim synem Rafałem, prawie 
natychmiast wprnwadzamy w czyn. Jut po 
kilku - minutach cała ezwórka spotyka się 
przy trapie. 

JEST SAMO POŁUDNIE. Temperatura -
11a pewno ponad 30 st. C. Powietrze faluje 
od _gorąc~. choć rano padał przelotny, ~ecz 
niezwykle gwałtowny deszcz - prawdziwa 
ściana w.ody. O te} porze dnia tycie toczy 
siEI w zwolnionym tempie - j!l.k na te~e
wizyjnym replay.u. Dokerzy nukają cie-· 
nia, ucinaill obowiązkową drz_emk11. Przed 
brama. portową - równlei bezruch. Z je
dynego, stojącego w pobliżu samochodu -
eleganckiego combi miiejscowej produkc}i -
wysiada średniego wzrostu mężezyzna, który 
zmierza w naszym kierunku. Ma około pięć
dziesiątki, lekko pofalowane, nienagannie u
trzymane, kruczoczarne włosy, mocno z'azna
czone, trochę krzaczaste brwi' i śniadą skó
rę, która - w przeciwieństwie do mojej 
- jest prnwie sucha. Stawem - prawdzi
wy Latynos. Zapewne ma nas uwieźć na 
u111ówione spotkanie 1 tai•miiiczym polo
misem - przeleciało mi przez myśl. Po chwi
li jednak, kiedy uslysi::ałem na powitanie 
swojskie„dzień dobt•y>!", nie mam jui ża.d
nych w11tpliwości. Przede mną stoi pan J<'r1,1.n
ciszek Susmaga, czyli po prostu pan Fra
nek, jak zwracajt\ się do niego polscy me
rynarze ze statków T.awijających do Ilheu
s1i. .Jeszcze t:>'lko krótki uścisk ręki nawy
kłej - jak zdążyłem poczuć - do pracy 
fizycznej I znajomość zawarta. 

Pierwsza wymiana zdań między ludźmi, 
którzy dopiero co się poznali, jest zazwyezaj 
nienaturalnie <:>ficjalna, zdawkowa, towarzy
szy jej skrępowana atmosfera. Tym razem 
„lody Plłkaj11" bardzo szybko! Już na samym 
początku rozmowy pan Franek wyraźnie sill 
otywia, kiedy słyszy, u jl!Stem łodzianinem. 
Oka:r:uje się, bowiem, że on ll{Od:til 1i11 1 
wychowywał w Zduńskiej Woli, a więc -
jesteśmy prawie „rodakami". Nietrudno 
zgadnąć, że w pierwszym rzędzie muszę mu 
opowiedzieć o jego rodzinnym mieście, któ
rego nie widział przeszło 40 lat. Na pewien 
czas pan ' Funek. zamienia się w słuch. Kie
dy opisuję mu ulicę Łas'ką, mó\,•ię. n no
\Vych zakladąch przemysłow:1'ch, a także o 
tym, że Zduńska Wola jest dziś miastem 
ponad 40-t"ysięcznym, pan Franek kręci tyl
ko głową z niedowierzaniem. 

W historii swego życia nie \-..·idzi nic szcze
gólnego. Wojenne koleje los~ rzuc!i y . s;is~ 
magów na obczy znę, skąd nie wroc1l1 JUZ 
do Polski. W i949 roktt 19-letni wówczas 
pan Franek, jego rodzice, siostra i maleńki 
br-at :maleźli się w Brazylii. Pracowitości 
ojca i zapobiegliwości matki rodzina mogła 
zawd:tięczać, że nie zaznała biedy. Żyło im 
się nawet nieźle, choć status obcokrajowca 
11ie pomagał w uzyskaniu atrakcyjnej i do
brze płatnej pracy, a nieznajomość · portu
galskiego przeszkadzała w życiu codzien
nym. 
·Początkowo - przez 15 lat - pan Franek 

mieszkał w Salvadorze, stolicy dużego stanu 
Bahia - większego, niż Polska, NRD i C~e
chosłowscja razem wzięte. Póżniej przeniósł 

alit bardziej na południe - do znacznie 
mniejszego llheusu, liczącego dziś ·ponad 100 
tys.· mieszkańców. Od tej pory - ozeniony 
1 Brazylljk11 bodaj pqrtugalskie.go pochodze
nia - stracił prawie zupełnie kontakt z 
nlellczn11 w tej części Brazylii Polonią. W 
mleścle, w którym przeżył •woje najlepszlł 
lata, nie mieszka ani jedna rodzina polska. 
Gdyby było inaczej, natychmiast trafiłby 
na jej ślad. 

W Ilheusie zatrudnił się w fabryce pro
dulrnjącej gumowe rękawice chirurgiczne, 
ale cały c?:as myślał o prywatnym intere
sie. Wreszcie po 8 latach mógł otworzyć za 
zaoszczędzone pieniądze pierwszy w Ilheu
sie warsztat samochodowy. Szybko wyrobił 
sobie dobrą markę u klientów. Susmaga ni
gdy nie był fachowcem tanim, ale bardzo 

cenionym za Jąckość pracy. Wielu póżnie}· 
szych, nastawionych na szytik1 iysk_ kon
kurentów pana F'ranka musiało sµlaJtow.a~ 
mimo że dysponowalq oni może . nowoczes
niejszyml maszynami i brali mmej za M

prawy. 
- Zawsze moją dewizą było solidne ~ry

konanie zleconej roboty - tak, 2.eb;rm_ poż
niej nie mu,iał się wstydzić - mow1. pan 
Franek i nie jest to w 3ego ustach :z;adne 
pustosłowie, wyświechtany, okazjo1ulny, slo-. 
gan o dobrej robocie. W warsztdc1e, w któ
Tym obecnie rej wodzi mloclszy 1. braci. Sus
magów - trzydziestokilkuletni. eneTt1czny 
blondyn, prawdziwie s!owia1iski typ - wszy
stko na swoim miejscu. Maszyny wyp1e~z
czona wręcz przez „złote 1•ęee" brata-wspol
nika, który nie dopuszcza nikogo do naj
nowszej obrabiarki - dumy zakładu. 1 

Franciszek Susmaga nie może narzekać 
na zły los. Pieniędzy mu n.ie brakuje, rn.a 
dostatni dom, piękny samochód, gospodarną 
I wyrozumiałą ż-om:, czwórkę udany~h. dzie
ci - ayna i 3 córki. ale zawsze kiedy d,o 
Ilheusu zawija polski statek rzuca wszystk;o 
i całe dnie, a niekiedy i noce, spędza z rna
rynarzami. Gości ich, obwozi ' po ukolicy, . bo 
przecież nie co dzień ma okazję mówić ~a 
polslfo (z całej rodziny tylko on . posłUf!U}e 
się jeszcze tym językiem) i całymi godzina
mi słuchać wieści z kraju. 

To właśnie pan Franek pokaz·ał nam o
gromne plantacje kakaowców i zakłady 
przerabiające ich owoce (stan Bahia jest · w 
Brazvlii monopolistą w produkcji i przet
wórstwie kako), a także ciągnącą się kilo
metrami, przepiękną Praia do Sui - czy.s~ 
plażę. z piaskiem jak m11ka. ,W przeddzień 
rozpoczęcia właściwego karnawału spędza~ 
my też - priy piwie i palonych orzeszkach 
ziemnych - przesympatyczny wieczór w 
należącej do jego syna „Barakatice" - jed
nej z kilkudziesięciu, ciasno ustawionych na 
plaży małych restauracji zbitych ~ desek -
kilkadziesiąt metrów od brzegu oceanu. J!'an 
Fran~k z rozrzewnieniem słucha starych i 
nowych polskich przebojów, prosi o piosen
ki ludow.e, włącza się od czasu do· czasu 
do naszego kilkuosobowego chóru. Nie ukry
wa też swojego wzruszenia, kiedy rciżbawie
ni, tłumnie zgromadzeni wokół Bra,ylijczyq 
podniesionymi do góry kciukami. przyjęc1~1-
skiml poklepywaniami i okrzykami . „ v: ·111 
Polonia!" dają nam wyraz swojPf sympatii. 

Kiedy następnego dnia - podczu po1:eg
nalnei;(o obiadu na· „Miestku" porl>rno rosół. 
pan Franek ucieszył się jak dz:iec;kr:>, bci 
przedeż nie j:>rlł eo od niepamietnycb ci.a
s6w. PostRnnwil. że d;mie to knniec.znie mu
si się znaldć w je>J?o domowym jadłospisie. 

Podjął też inną decyzji:. W tym, ewentual
nie w przyszłym roku pan Franek wybiera 
się do Polski. 

JACEK MICHAL;\K 

Naruszenie dyscypliny, czy 
przejaw inicjatywyę 

U p0tudnlnwych wybrzeł.y ChRL, bli~ko wód terytorialnych Wietnamu, leży malownicza ·wyspa 
llainan, wiecznie zielona, porośnięta tropik&lną roślinnością, zamieszkana po części przez Chiii.czyków 
11 kontynentu, a czę:foiowo przez mniejszości na ro do we. Przez całe lata ludzie żyli tam gw.oim gpn-
ko.lnym rytmem. Do Pekinu jest stąd ponad 2500 km l fatami na Rainanie nie działo Ki!l n.ie, 

Hainan zabrał lri.11 do ~,przy
spieszonego rozwoju" w mezwy
klym tempie. Płynęła v.-ięc na 
Hainan rzeka ·japońskich samo
chodów, odbiorników telewizyj
nych, ·magnetowidów, ·· motocy
kli, nie licz\e ~mrtłejszy~h- owy; 
robów. Część z nich :tosilawała 
na miejscu-;· ale większość ·prze~ 
ładowywano na mniejaze sta
teczki kabotażo,w!I i przel'l•ożo
no na kontynent, gdzie ·odprze
dawano · je zyskownie. Ceny, ·w 
zależności od dystansu, · jaki 
dzielił punkt docelowy od wy~ 
brzeża, sięgały Z00-300 µro:ic. 
wartości w momencie zakupie
nia danego wyrobu przez 1-{ai
nan. Pikanterii dodllje Ol'<'emu 
pr:r.edsię,vzięciu transportowemu 
fakt, it w przewozaclt' aktyw
nie uczestniczyły okręty w~po- . 
magająoe • miejscowej bazy 
marynarki wojennej, a łak:Ee 
samoloty transportowe li lokal
nych jednostek pewietnnyeh.„ 

Gdy podsumowano dzialalno~ 
miejscow'ych notabli, okazało 
sii:, że przez Hainjn na· konty
nent ·przepłynęło· 119 tyt. samo
chod6w różnych typ6w, 2 mln 
860 tys. kolorowych odbiorni
ków telćwizyjnych, · 252 t~. 
magnetowidów i · 122 tys. moto
cykli - w okresie od l 1tycz
nla 1984 r. do 5· marca l9B5. 
Władze Hainanu zatwierdziły 
p.owołanle 872 firm importo
wych, które zajmowały się o
wym osobliwym tranzytem 
dóbr . 

Ab1c;>lutna włęklzoU Importo
wanych przez Chiny w ciiicu 
ostatnich mleai4(ey samochodów 
o~obowyeh oraz miluobuaów 
nrzeznaczona była włainłe dl• 

· ff1ii1.11.nu. W oll:rffie 2 lat - f'ł'i 
.!l83 r. 40 198~ - import ten 
wzrósł 1 pr11 wie 11 tys. sztuk 
do prawie 8~ ty1. 

Na wszystkie te u.kupy pl'Zlł· 
znaczano oczywiście · ogr::imne 
sumy pieniędzy. C'!tęśt\ z nich 
uzyskal\O oficjalnie, r.koro w~1-
pie naldały si11 od władz f 
banków centralnych oru pro
wincjonalnych (formalnie Hai

. nan jest czflŚC!l' pro w. Qu anc• 
dong) spore kredyty · roswo~e
we, Częś~ jednak pochodiłła . 1 
transakcji mocno nlelegah1.yah: 

oprócz sporadycznych walk między zwaśnionymi klanami nraz manewrami marynarki w.ojennej 
~I -

W ~biegłym roku, w marcu, władze ChRL ogłosiły, łe 14 rejonów wybrzeża Chin oru wy,p& 
Ralnan uzyskają prawo do większej samodzielności w kontaktach gospodarczych z za1ranieą. Decy
zja powlrięta w Pekinie nybko zdołała nabrać. na Raina.nie realnych ks'itałtów. Otóż ów prognm 
rozwoj"\1 gos11odar.czego pn:ewidywM „ściąganie" <Io takich właśnie stref · wybranych n„w11czesnej 
~f'ct:ml!lO!(ii I jej . " 'Y.r11hó1v. nA- preferęn~y.in~·ch warunkach.. Władze zezwoliły ną korzystanie z wleln
'r11 ki<'łr ., udoitodi\i,;ń fi~)ta1nr<'h, .lak mo:i.li''"osć :r.na n .nego obniżania cf'ł na Wil.'le wyrobów p;rzemy-

1 l ' I słą"·yc~ lub. naw,e* z~,·l\łnianfa od cła, ę~c„ 

PRAWDA LEŻY 

Chinach znająują się w obiegu 
szczególnie w wielkich mias
ta.eh i. na wybrzeżach certyfi
katy będące odpowiednikami 
:polskich bonów walutowych. 
tyle że mające np. w sklepach 
walor normalnego środka płat
niczego. Certyfikaty są poszu
kiwane, ponieważ można za nie 
kupić w niektórych specjalnych 
sklepach towary, które normt1l
nie na rynku stanowią rzad
kość I których dostawy nie na
dątają za rosnącym szybko po
pytem. Za jednego yuana w 
certyfikacie płaci się na czar
nym rynku 1,6--1,9 zwykłego 
ruan. obiegowego. Podobne ró
znice dotycią ezarnorynko·ivego 
kursu walut wymienialnych. 
Przed·~tębi orstwa im portowe 
działające pod egida władz 
Hainanu nabyły w sumie ok. 
570 milionó.w dolarów . USA, wy
korzystując na te zakupy część 
kredytów bankowych.„ Dolary 
kupowano bez względu. na ce
nę, niekiedy powodując !el 
~tuc:i:ne uwyianie pr-.,;oz walu
ciarzy; 

POSRODKU 

umy~łu; pod koniec ub. r. o. 
siągnfęto ze sprzedaży semych 
tylko samochodów 332 mln do
larów czystego zysku. 'l'.ąc:.zna 
wartość tych sprowadzonych $a
mochodów wyniosła ok. 1 )nld 
dol. Zwykła Toyot.a Crown. 
która w Tokio koszb1je nieco 
ponad 10 tys. 'dol. ząrabiała na 
siebie drugie tyle. 

SPOSÓB BYŁ WSZELAKO 
PRZEZNACZANY NA ZBOŻNY 
CEL I DLA DOBRA OGÓŁU. 

Sprawa odbiła się szero1am 
echem w całych Chinach, tym 
bardziej, że wielu ludz1om skó
ra ścierpła na wieść o prze~ro
wadzonym dochodzeniu i Jego 
wvnikach. Ale w 1;umie Z WTEL
KiEJ CHMU.RY SPADL BAR
DZO SKĄfY DESZCZ: chociaż 
w Chinacll kary za uprawia!'Je 
przestępczości gospodarczej sa 
bard:z:o surowe, łącznie z naj
wyższym wymiarem kary w 
szczególnie poważnych przy
padkach (przykłady były), to 
jednak ewenement. 8 .ina·nu•'t:>O· 
traktowano niezwykJt> - toleran
cyjnie i p-obłai;liwie Skoricr.yło 
si1: mianowicie na w F'7.uce:tw• 
z posady szefa lokalneg1 rząclu 
ludowego, niejakiego Lei Yu 
i:>.razem będącego zastepr:a. ~· 
Kretarza miejscowego knmiteti 
partyjnego. Pozbawiono ~tano
wiska również jego zast~p<:·~ w 
rządzie ludowym, Chen Yuyi, 8 
sekretąrzowi komitetu, Yao 
Wf'nxu, udzielono partyjnego o
strzeżenia i kazano złożyć B!l
mokryt)·kę. Nie wydaje 1i~ 
aby gankcje przeciwko winnym 
bJ'ry szczególnie wrsokle, skoro 
wszystko odbywało się przy 
aprobacie I zachęcie - aby nie 
powiedzieć inspiracji - całego 
miejscowego kierownictwa tiar• 
tyjnego i państwowego. 

Wielu Chińczyków indagowa
nyeh na temat tej afery 1~wa
ża, że trudno tu mówić o prze• 
stępstwie, skoro nie ma przepi
sów zabraniajac--cb odprzeda
wania innym rejonom kraju tl!>· 
warów nabytych w ramach ulg 
przyznawan~-ch specjalnym st.re
fom ekonomicznym i streft>:m 
rozwoju gospodarczegl'.I. D!a 
wielu afera hainańska, bedaea 
na.lwię kszą tego rod~aju v-; ~, -
łe.1 36-Ietnlej historii Cl<-,. 
stanowi po prostu przykład 

1 n 
MARCIN BETE 

••• Ul 
Otóż zaczęto „organizowa~" ~· 
wizy na czarnym' rynku. W 

· 'l';'Att WIĘC .Z WYSPY PL Y • 
?iĘt,A STRUGA. TOW ARÓW ut 
kontynent, a w drugą stronę -
NA . HAINAN - RZ1'!{A I'Il!'
NIĘDZY. Trudno odtn6"1lć 
miejscowym władzom bystrości 

WŁADZE WYSPY OKAZAŁY 
SIĘ NIE W CIEMIĘ BITE: o
czywiście korzystał przy okazji 
każdy, kto tylko mógł. Wielu 
po'mniejszych notabli ma do dy
spozycji samochody służbowe, co 
w innych. rejonach nawet niko
mu w głowie się nie śni... Ale 
gros pieniędzy zarobionych na 
mało legaln~'ch lnteresacli prze· 
znaczono na użytek publiczny: 
rozbudowano sieć dróg, • J'Olą
czono dwa istniejące odr-inki 
kolei żelaznej, pt1budowano 
wiele domów mieszkalnych o 
przy zwoitym standardzie, uno
wocześniono lotnisko w Sanya 
na południowym skraju w.r~uy 
oraz port w głównym ośrnd.~u 
administracyjnym Hain'\nu 
mieście Haikou; oddano do u
żytku sklepy, domy towarowe, 
nowe szpitale, kina, obiekty re
kreacyjne. W ten sposób ,wy:. 
trącono władzom zwierzchnim 
część argument6:w - GROSZ 
ZDOBYTY W TEN OSOBLIWY ... 

ekonomicznego m~·ślenia I 
świetnego interesu. (J. B.) 

Trzydzieści . lat po pierwszej wyprawie znany 
:a.orwes!tl podróżnik Thor (Kon-Tiki) Heyerdahl 
powrócił na Wysp• W!elkanoen11. Ponad 70-letni 
już naukowiec nadal umiłuje rozwiąza6 zagadk,, 
w jaki sposób prehistoryczni m!~szkań.cy tej wy
spy na Pacyfiku zdołal! usta,w-16 kilk~nastot~no
w.e . posągi, . za,liczane dziś. do najbardziej unika
to"?"ycb zabytków światowej .kultury. 

Wraz z Heyerdahlem na oceaniczn11 wyspę udał 
się · jego a.rcheologiczny współpracownik. dyrektor 
Muzeum Kon-Tiki w Oslo prof. Arne Skjllldsvold, 
a· _także czechosłowacki iniynier Pavel Pavel. Pa
vel twierdzi · że udało mu ~lt własnymi siłami 

' przesuną6 k~pie posągów .z Wyspy Wielkanocnej, -
które ważyły 15-20 ton. Jego obecność w wy
rrawie służyć ma sprawdzeniu teorii, te podobne 

Nowa ekspedycja Heye~dah1a ·przeprowadzi td:„ 
te badania archeologiczne wokół jednego 1 mlejs<1 
kultowych. Jest to zapoczątkowanie realizacji pro, 
gramu archeologicznego, obliczonego na wiele lat. 
Główne nasilenie tych prac. przypadnie dopiero 
w roku 1987 i kierujący nimi norweski profeaor 
Skjoldsvold, który pojechał na wysp• po ru .pl"" 
ty, traktuje tegoroczne wykepalisks jed1Jli• ja
ko rozgrzewk• przed maelll!e 10-watrue.• lłzia· 
łalnośei\, ' 

W;rprawie towa~łll7 takie ekipa filmowa, któ
ra dokumentowała poprzednl11 działalność Heyer
d&lila na wyspie. Sfilmowanie Wyspy Wielkanoc
nej jest dtiś r.zeczą szczególnie ważną, ponieważ 
ulega ona bardzo szybkim przoobrażen!om. Pod
c:z:H pJerwael wyprawy w latach 1955-56 życie 
na tej polinezyjskiej wyspie było bardzo proste. 
Dzisiaj 1500 mieszkańców żyje tu we współczes
nym świecie - z bankami, hotelami i wszystkl- . 
mi udogodnieniami cywilizacji. Prawdziwym zagro
ieniem miejscowej kultury są plany przebudowy 

·obecnego lotniska w zapasowe lądowisko amery
kańskich promów kosmicznych. Sama obecność a
mer.ykańskiej :i:ałogl obsługi naziemnej oznaczać 
będiie dalsze przeobrażenia w systemie polinezyj
Jkieh wartMcl kształtujących życia tubylców. Na 
eałym łwłeeit orranizowane lłl protesty prząciw-

·• 

ko amerykańskim planom, którj"m podporządko
wuje si~ chilijska administracja Wyspy Wielka
nocnej. 

Wyspa połofona w polinezyjskim trójkącie O
ceanu Spokojnego, którego pozostał<!' wierzchołki 
wyzna·czają Hawaje i Pc•linezja. ma jeszcze ,,:ie
le do zaoferowania badającym ja naukowc.-.m Do 
:lzislaj nie wyjaśniona zagadką jest nadal pismo 
P.A'Jngo-Rongo p ien,·otn:·ch mieszka1'tców wvs-ov 
choci aż. ostatnio z pomocą techniki komputerowej 
udało się poc7.;'nić spore postępy w nozumieniu 
jego systemu. Archeologowie nadal m(lją tu rl!lz
li;głe pole prac w dą:teniu do wyjaśnil'ni'l zagad
!n w laki sposób ludność epoki kamiennej bez im
pulsu z ZE':Wn-ątrz potrafiła zbudowac twórcz!\ I 
żywotną kulturę. · 
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PO KI Eł1BASIE 
NAPIJWA SIĘ ... 

To • 
Cl było wesele! 

N 
a godach weselnych Konstancji Lubomirskiej z; Feli
cjanem Potockim 3 kompanie gości zasiadły do stołów. 
Zjedzono wtedy 60 wołów, 300 cieląt, 50 baranów, 150 
wieprzów I prosiąt. 21 tys. sztuk drobiu, 12.740 ryb, 

10· korcy · raków. spotr7eboweno 4 kamienie Imbiru I li funtów 
szafranu. Wypito przy tym 250 beczek węgrzyna, 6 - włos
kiego wina · 1 wiele konwi Innego napitku. nie mówiąc o piwie 
I bura<!'tanym ·kwasie. Podobno kilku gości tak się zablesia
dowało. te• -cyrulik „krwie puszczać Im musiał", .a · mimo to 
przes trzy dni be7 zmysłów tetell nlczem kłody. 

POSŁANIE: „W dużej kupie bić, a w małej jeść", 
bo „siedem biesiQdo, dziewięć zwada". · 

Mistrz Plaza powiada 
jako trza gotować i jadae 

(Wywiad, Jaki mógłby mleć miejsce, gdyby autor 
żył trzysta pięćdziesiąt lat temu.) 

- Jaki powinien by6 kuchan:'ł ·- pytamy pierwszego kuch
mistrza koronnego JKM Zygmunta III pana Mikołaja Płlll!I 
z Mstyczowa. .... 

- Kuchau ma być ochędo:l:ny, z czupryn11 albó lłOWll wy
"'esan11. podgoloną, rękami umyteml, poznokciaml oberzniony
ml. opasany fartuchem białym. trzełwy. nieswarliwy, pokorny, 

· chyty, smak dobru rozumiejący I wsżystklm usługujący. 
- Które s potraw 1!llł u _nas naj11łubleń~ze? 
- Zur, barszcz. bigos, n-akt. kasza, wszelkie polewki, jajecz-

nica, kiełbasa. kołduny. pratucha. oo I mli:so l'ozmalte z ćwikłą. 
- A Jakle obiady sa nafbariłzleJ chwalone? . 

Spis napitków 
Jako, ie ,,gorzałkll sa 1rosz 

przyjaciela nczolsz, a za dzie· 
slęó umorzysz", pamiętaj więc, 
iźbyś mu dogadzał I gorzałek 

pełny wyb6r dał. A gorzałki 11\ 
następu]ąee: alembikowa. '1zu
m6wka, korzenna, alklermesowa, 
cynamonka., w6dka z gałganem, 
karolkowa, persyko z pestek, , 
plołun6wll:a, anytó~ka, blało

morwówka, goźdzlk6wka.. cy~ 

twarowa, kodybanowa, na ta· 
tarak nalewana I na konwalię.~ 

Zaś likwory są: Jabłkowy, 
gruszkowy, śllw'k.owy, brzoskwi
niowy, wiśniowy, miętowy, zio
łowy, trawkowy, losnowy, 
kmlnkowy„chabrowy, sbożowy._ 

I tak oto doczekaliśmy · świąt. Nadszedł czas wypoczynku, spacerów, ro.; 
dzinnych ·i towarzyskich spotkań, przy jęć, a takie ślubów i wesel. Z tej oka• 
xji zamie.szczamy dziś gwoli swawoli garść ciekawostek o jedzeniu, piciu, 
popuszczaniu pasa i innych dawnych oby.czajach. 

. ·ZALECENIE: 
Ukrawaj często a mało 
A jedz, byledi się jedno 

chciało I 

Co. mówić i jak 
zachowywać się przy stole~ .. 

Przy stole nie 1ledt pbnuro I nie patn 1Wojej gęby, aby' ją 
napasł. Nie temu tylko przecie służy. Gadki powiadaj a facecje 
rozmaite. Możesz I bajką zabawić, aby przystojną. Ot choćby 
I taką · 

„Uciekam 11111 - rzekł Damon - Ary,cle do ciebie, 
Ratuj mnie, przyJa.cielu, w ostatniej potrzebiei 
Kocham piękną lrenę. Rodzicie I ona 
Jeszcze na moje prośby nie Jesl nakłoniona". 
Aryst na to: "Wiesz dobrze, wybrany z wiród wielu. 
Jak tobie z duszy .sprzyjam, miły przyjacielu, 
Pójdę do nich za toha!" Jakoi się nie lenił: 
Poszedł, poznał Irenę i sam aię ożenił. 

·.Ęl_ABY, ACH TE BABY.-.. 
Bez łyżki 

1 

Do tradycyjnych wypieków wielkanocnych nale!ą baby. 
Są one przesmaczne 1 przerófne, a więc: parzone, petyne
towe, migdałowe, z szafranem z razowego chleba, trójko
lorowe, wypiekane w formach glinianych lub miedzianych, 
albo w rondlach. 

•.• Czemu to baby pchły bardziej kąsają? 
Ze ony smaczne mięso mają„. I 

------------------------------------------------

• ani rusz ... 

- Owe. gdzie bywa tr, plerno (pieprzno - przyp. autora), to 
kwaśno. to :i chrzanem to t ceblllą e rzadko słodko; każdy je 
wtedy „ dobrym smakfem I onę kwaśność, rzecz tania przy dru-

W kościele bądi nabożny, a pokorny w szkole. I 

i.1tkl to obok chleba naJ
watnle,fssa rzecz na stole. 
Kładł Je · więc na serwe
cie, aby oś łeb kto nie 
skradł daj na . trzonku napis: 
„Mnie kto s~ryJe - bardzo 
mój pan bije1

', albo „Nie kładź 
mnie zanadra - abyi: cl nie 
wypadła" lub Jeszcze . inaczej: 
„Na to mię tu. dano, aby mię 
nie brano". 

gich . lubi . · W polu bitny, w grze wesół, iartowny przy stole. 
- 8łyszell§my teście panie Mikołaju otrzymali o'il pana pod

~tolego nowe naczynia. Jakowe one są.? 
- Długo by je wylicza~. Są dwa sagany, 9 różnych kotłów, 

Il panwi. 2 durslakl, O rotnów, możdzieź z kfjem żelaznym, 
9 mis wielkich. 35 półmisków jednakowych, 30 puzder te1erzów, 
a . także trzy "krzvnie Innych tzeczy. 

- Czy moieofe· zdradzl6 w Jall:I spos6b ma lię odbywa6 
nauka kucharza? 

.... Kuchar? mu!!ł przelU wszystkie stopnie od posługacia 
I kuehc:-ika. robiąc cały czas „seksterna", w których by mlaJ 
opl~""" wi;zelkle .llkrvtn~eł sweP,n kunsztu. 

- Mob by§cle ft.$ZCZP na konlf't' dali fakl\ł radę nd6dkom, 
które !l9 ~wlęta do ~otowanla się zablorąT 

- Plerno I szafranno gotuj mościa panno! 

RADA: 
Sól, wino, dobra wola, bonkiet6w omasta, 
Przydaj czwartą', pozwolę, niech będzie niewiasta. 

1 

~i1iiill„„„„„illlll„„ro1111m11119!11llllll„„mlllmlllill&f/IAVillt!IS!~~Ulllll:lllElllillllllllliiillJIDllBlll!i!IHlllll.i.'.:m:.1ellli!lE!~ 

na terenie koszar w hra- wiadczyl, te pnestępcy 

Ga ł · nt ~ I bstwle Kent. Gdy przy· powinni płacie! poda.tkł . z en cze -- była na miejsce, okazało od katdego „skoku". Je-
- ' się, że to orkiestra woj- go zdaniem, przyczyniło-'' 

----------------'l-.----.J skowa srała •ymfonie by słę hl do i?agodzenm 
' • PRAWIE 800 KM by~ dosu~ 1 n.tezwykły Czajkowskiego „Rok 1812" trudnoki aospodarczy~h. 
PRZESZEDŁ TYŁEM in- Alub: 30-letnl mężczuma napisaną dla upamiętnienia fakłe przeżuwa Izrael. 
donezy1sk! student • Pned trmtl 1 swo•a te§- klęski armil , napoleońskie.i 
kolb1a chronllv 110 dwa 

0 8
• 11 ze ' NT GREN 

1ustef'let1 moioeyklowe. dowq 'Na uroczusto§el w Rodl. W ciiasle wyko· .ł. PARLAME . . -
Lud>łe spot11k11n1 .vo (frO· ?d!ubin w Londynłe 0 • nywanla symfonii słychai' LANDU uc~wabł 01e-
d ' • •· ł ł · · 'dawno tirzep11 s mocą u-

ze :naczaco nu11:al 1 e ·f>ecńa buła córka oblu- było wystrzały armltt01e t , b .. • by-
w etolo w 1?1'facki 1ru , . s awy za ra01aJący o 

.' t · 1 1' e blrn!cu - do niedawna Otkiestra zastąpiła Je watelom największej ezsm -nie w1111 a„ezu - · · • • 
dnak df'> noblrln „elrordu żona pana młodego. ekspl9zjaml bomb dym- wyspy na &w1ec1e p~o-
riewneao Ame„ulrnnłnn. ·nych. wad~enia w stanie ~1e-
kt6ru _ wedlua . K•lepł Tak więc 1eden zmłe- trzezwym psich I remfe· 
Gulnneua" - nokonal tu- n.I łut zdanie o teśclo- . rowych zaprzęgów. Jak 
tem tra811 Uczaca at wej. Czu znajdzie na- • SĘDZIA IZRAELSKI stwierdzono, w ostatnich 
12 900 km §ladowc6w? Y. Baraz, ogłauajqc wy- tat~ch na skutek jazdy 

r k - k ł samami pod gazem, stra-
Doiirawdy tTudno ode-

brm' pnodownictwo A-
meruce. 

W W GRYFINIE (woj 
•zczecińskil') p\'zyłapano 
tłodzll'i kradnących ęorą 
ca wode. Podłączyli 'Ile 
oni do r.irpłor.iagów bieg 
nących 7. elł'ktror.lrpłown• 
„Dolna Odra„ I obfici" 
nerpall ze tródełka, wy 
kor'l!:ntująe wode do pod 
!•wania unraw wczesnych 
011r6rk6w. W tym czaslf' „ 
dom6w olfr7ewanvr.lt prze'/'. 
•l•kłrocff't1łnwnle nłvnełv 
~karKt na zbvt niską tem 
periiturę kaforyferl'lw. 

Z}odzle,fstwo ublo •le 
aJawnl~ 1hlekl t:abarwle 
!Jin wody na kolor l'zl'r 
wony, Cll'kawe Jaki ko 
lor miały podlewane nla· 
ogórki , Bezpieczniej było 
by •daje lłę uprawiał 

rzodkiewki. 

• ANGIELSKA KRO
LOW A Elźbłeta. uniewat-
nłla obowltt~•utieci od 
czterystu lat usta.w(! ł 
dzięki temu m6q1 sie od-

o 1 azu;qcy w amywa- ciło życie prżeszło czter-
nJ'T:ICZTF,~!B~~:iad~~- cza M karę wtę7tenfa ! d!iestu właścicieli zaprzę-
mv się, Iż w pewnej szkci- wusokq . arzywne. Of· gow. 
le uczeń - gdy dostał 
„Jurę" 11 „matmy" - za.-
proponował nauczymelo-
wl dwieście złł)tych jeśli 
postawi mu czwórkę. ł!<Jlo
dzian uznał, że nie ma w 
tym nlo niP.Stosownego, bo 
; on 11am dostaje od ro
dziców oienłądze za dobre 
stopnie, wlęo tym ra"lem 
chetnie tle podzieli. 

# FAR MER z amfftf
ka~sklego stantt Iowa H 

ilo§cf tal>il ~wo111 kf'OWf 
gdu 1'.>0lkneln 1er1n 1'.>0rlfel 
iawłerajqcu 600 dolaf'6W. 
W rirzewodz!e noknrmo
wym :rwlerzęcła tnttlnło

no nf P. f)rzetut·li 1eszcze ;
tylko ntezna.cznle tuzko
dzone banknoty, które w 
banku wumłenlono na 
nowe. A na kolację· buł 

befsztyk: 1 

A POLICJA BRYTYJ
SKA została zaaJarmowa• 
na tllnymf eksplozjamł ~ łlamuslu. prs,..Jdł &utaj, Ja się boję! 

I 

BARAN (21.3-20.ł.) - Mote.SI: 
z powodzeniem . rozpocząll reall
zac.fe swych planów. Postaw Je· 
dnak sprawy Jasno I lednoznacz-

, l!ie NaJw:vtsza pora zabrać' s!e 
do POJl'lebianla swej wiedzy, 

BYK 121,f.-Zt.5.) - Zmienią 
się układy, a wtęe muszą ulec 
zmłanle I Twoje plany. Zapowla· 
daJą sle całkiem niebanalne spo
tkania ł pn:e:l:ycla. 

i 

sen. Nie rezygnuj ii projektów 
I zamierzeit, 

LEW 123.7.-22.1.1 - WJeceJ ru. 
chu t zdrowęgo trybu :il:vcla. 
Sprawy rodzinne ułotą sle PO 
TwoJe,I myśli. Ktoś blłskl czeka 
na wiadomoś<! od Ciebie. 

PANNA (Z!!.8.-22.9.1 - Tydzłeil 
zapowiada pewne niespodzianki. 
ale nie ta"kle sprawy udawało Cf 

BLIZNI~TA 1zz.s.-11.1.1 - TWO· sle załatwia<'!. Powodzenie w n-
Je pomysły warte są wcielenia 'w nansach. Jl'OrzeJ a uczuciami. ml-

I.. 

. SKORPION 12uo.-22.11.1 - MU
•fliZ się zdecydowal'! na energi
.czne działanie. lstnieJa szanse, 
które trzeba wykorzysta<'!. Ewen-: 
tual.ne trudności materialne. 

STRZELEC 123.11.-22.12.1 - !\li· 
na niepokoje sytuacja będzie ia
•na I ~larcwna. W pracy J w 
domu spokój I harmonia. Szyku
le ale .laklś wvtazd. 

KOZIOROŻEC (23.lZ.-!0,1,) - \V 
tym tygodniu wszelkie warunki 
do mat.erlałbowanla swycb nro
Jektów I marzeń . przygotuj sie 
Jednak starannie - tvm razem 
nie mo:te byt! oomyłkl. · 

WODNIK (it.t.-20.2.) - Nieco. 
.dzienne spotkania 1 niepowszed
nie- 1prawv. Wszystka uloty sie 
lepiej nit pnewtduJesz. Nie za
pomina I o Ba'll:u. 

życie. ZalmponuJesz swym kole- mo w!OSf?.Y· 
gom współpracownikom I partne- ' RYBY 121.:.-20.3.1 - Tneba bę· 
rowl. Bedą to dni du:l:ycb 1praw. WAGA (23.9.-13.lfl.) - Tydzleit dzle zmusi<! się do pewnej no. 
ale I„. refleksji. raczej pomyślny. Bez upadków. wśclae;llwośel. Stawia.I racze.I na 

RAK 122.s.-22.?.1 - Nie martw ale I bez specjalny.eh wzlotów. stabllh:ac:te. zwłaszcza te w cza-
ili: o nczucia ?sób bliskich. Cbwl- iJ'akig lłst by~ mote zmieni wszv. sle mlnlon:vcb tygodnJ zebrałeś 
lowe niepowodzenia znikną Jak stko na lepsze, łut troche dośwladcze6. 
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WAŻNE TELEFONY 

Porotowte MO 
Strat Połarua 
POJOIOwit Ratunkowe 
lnfot111acJio slutby idrowJa 

1nt,rmacJa telefonlc~na 
Informacja kole)OWA 
informacja PKS 

ow CentralnJ' 
Dw Północny 

Pogotowie ciepłownicze 
pngntow1e enPritetrrzn• 
t.6dź Północ 
Lódt Poludnle 

Pog-otow\e f?";:t1ow• 

.,, 
191 
Hl 

35-15-lł 
913 

J9·H·5ł 

SZ-H·H 
53-ł8·9ł 
32·S3·U 

S3.3ł·Sl 
U·3ł·U 

33.95 85 38 . 53.59 192 
Po11otowl11 dtwl~o"e 

Jł 40 41 14 81-H 
TELEFON ZAUFANIA 33-37·31 
IULODZIEŻOWY TELEFON ZA. 

UFANIA - 33 50-66 CŁ)'DDY W 
god~ 13-U 

TELEFON ZAll.FANIA dla kobiet 
& clątą problemową - 57-40-33 
w godz. 12-U 

TEATRY 

WIELKI - nle~zynn:; 
313. godz 19 .Mat :i:s·me. 

dz!ony"; „nrr•ktc>r teatru" 

MUZEA 

HISTOllU RUCHU REWOLU· 
CYJNEGO Cul Gdańska 13) 
godz. 9--15 

30. 31.3 nle~ynne 

OOU'ŁlAL RAOOOOSZCZ (Ul. 
(Z.l!ter~ka 147) godz 10-11 

SO, 31.~. nie-:zynnt 

ARCBEOLOGICZNK I ETNO• 
GRAFICZNE (pl. Wo!nośd Hl 
niecrynne 

31.3. godz. 1~11 

BIOLOGII EWOLUCYJNEJ Ul. 
(park Stenk!ew!c7.a) nl.ee~n• 

31 ~ iiodz. 10-14 

WLOK.IENNICTWA (P!otrko~· 
2821 nieczynne 

:11.3. gndz. 10-18 

SZTUKI CW1eckowsklego U) 
J(od:Z . 9-17 

30.3. nieczynn• 
31.3. g"<ll;, 16-!8 

• • • 
zoo crvnne w t;od:i:. 9-15 30 

(kasa do J!'>dz. 14 ~Ol. 

PALMJARNlA czynna w godz. 
ie-a (opróc2 ponied~lałk6w) 

JUNA 

BAŁTYK 29.3 „Karatecy • 
K3nionu żółtej Rzeki" ch1ń~k1 
od lat 15 godz. 10 12.15. 14,30, 
17; 30 .3. - „Karatecy z Ka
nionu Żółtej Rzeki" godz. 
14.30, 17, 19.30; ~1.3 „Karatecy 
z Kanionu ZólteJ Rzek!" 
godz. 10, 12.1 5, lł.30 17, l, .:IO 

IWANOWO - 29.3 „'K~ret„cy 
z Kanionu żółtej Rzeki" chifl. 
'ki od lat 1~ godz. 15.3!l, 17.30; 
30.S. nieczynne; 31.3. „Karate
cy z Kan:cmu ZółleJ Rzeki" 
chińo;k! od lat 15 god2. 15.30, 
17.30, 19.30 

PRZEDWlOSNIE 2~.3. „rvile 
SlóW'ka" USA od lat 15 god2, 
!1 .30, u, 1430, 17: so~. nie. 
czynne; 31.3, „Czułs ~łówka" 
USA od Jet 19 gndz. UO. 12, 
14.30, 17, 19.~0 

POLESIE - iu .. 'f"odrl>t~ Pft
na Klekl!a" coi. 2 - „Wysp• 
Wynala<iców" pol. t>.n. godz. 
ia, 17: ~o.~. nieczynne: 31 .~. -
•. Podróh Pan• Klek~a" co:. I 
„Wy~na Wynalazców" poi. 
b.o. godz. !5, 17; „Butch C•s
Bldy \ Sundance K\d" tTSA 
od l•t 15 godz. 10 

WŁO.KNtARZ - 2~ .J „Mokry 
•zm.81" pol. od lat 18 go-:Jz. 
10. lUI, 14.30, 17: Jq.S. nie
ezr:nnt: Sl.J. „Mokry gzmal" 
p0<. od l&t 11 godz. 10, 12.15, 
!UO, 1'1, 19.30 

WOI,NOSC 2U. „!\ł!lojjć, 
&zmaragd krokodvl" USi' 
od lat 19 godz 10. 12.16, 14.30, 
17; S0.3. nfeezynne; 31.3. „Ml. 
łodć. 11zmarag<1 I krokodyl" -
USA od lat 15 #odz. 10, lt.15, 
l<t 30, 17, 19.31) 

WISŁA - 29.3. „Esklmoece jest 
zim.no" 11·ęg_ od lat 18 god.z. 
1.30. 1%, 14.30, 17; 30.3. nle
.:zynne; 31.3. ..Eskimosce jPst 
Zirp.no" Wf}f!. od l• t 18 godz. 
9 <Io. i2, 14.30, 11. 19.~0 

ZACHĘTA - 2~.3. „NlE'oczekl-
wana zmla!'la miejB<:" USA od 
bt lS #Od.~. 10, 12.1,, !UO, 17; 
30 3. „Nieoczekiwana zmiana 
mJ ~.1sc" US A od l!! t 1~ god~ 
100, l'r, 19.30; 31.~. „N!eo<:ZP
klwanl!. 7mlanl!. m\e.1'.'IC" USA 

f Mil'I •• ff] 

od lat 19 t;ods. Hl, l~.19, 14.30, 
17, 19.30 

STUDIO - 19.3. Bajkd. ,Obroń
cy prawa~ (Z bajki z Bc>lklem 
l Lolkiem) gorlz. lUi; •. Toot
sie" USA od lat 15 godz. 16.ł.~: 
30.3, n!•<:~ynne: 31,1. „Toot:<:le" 
USA od lat 1, i;r>d,:, 16.45. 19 

STVLOWY 2U. ,.!\1\10<{~. 
i>zmarngti I krokod,·J" USA od 

!\otLODA GWARDIA - 19.3. -;.Po
l!cj ntka" fr. od i~t 18 godz. 
10. 17; „Podróże Pana Klek. 
BA" ~i. I - ,.Wysłannicy Baj
dc-,cjl" pol. b.o. godz. 12.1~ 
14.30: 30.3. nleczynne; U.3. 
„Policjantka." fr. od lat 18 
godz. 10, 17. 1•.~o; „Podr6t.e 
Pana 'Klek~a" cz. I - .,Wy„ 
słannlc'· Ba1doc.W' !>"'l. b.o. 
godz, 12 .15, 14.30 

lat !o godz. 15.30, 17.30; 30 3. ' 
„!\lllość. 8>mH~gct I kroko- MUZA - 29.3, Bs l\tl „tn-
dyl"' USA od lat IS godz. dlaliskl botek" (2 bajki ~Bo!-
15.JO, 17.30, 1~.SO; 31.3, „Mi· kl em i Lolkiem) godz, t~.1~; 
lo~ć. 117maragd I krokodyl" „Gliniarz z Beverly Inll.S" 
USA od lot 1'5 godz. 15.30, VSA orl lat 18 godl. 18.15: 30 3. 
17.30., 19,Jq nl•C'l nne; 31.~. „Gllnia.rz z Be. 

DK:">1 - n!e('zynne 
~u. Greystoke: legen<l.8 Te-

1'%ena "'lad"Y m'lłp" godz. 17. 
19 .30 

OKA - „Gremllru;y rozrabla111" 
USA oo l~t 12 godz. 11. 1330; 

;;n.~. nl~c~ynn~; 3· a "Gr~m-
llmy ro<rablsją" 110<:17;, 13.30. 
16. 18.30 

GDYNIA - 29.~. Kino non Uop 
godz. 10-18 .,Q('h Kar<>!!" od 
lat l~: ~n 3. Kino non ~top od 
g<>d7.. 15.50-2% „!Jch K~roll" 
pc>l. od lat 1~; 31.~ Kino nnn 
stop od i;;o<iz. 10-2i „Och Ka
rol!" pr>L od let 15 

HAT.KA - 2'! .3 „KlaHtor !!ha. 
olln" Horu(kon;:.Chlny od lat 
l"ó 13n.dz, 15. 18; 30.~. nl„czynne; 
3l.~ ni '!czn7n1? 

verlv Hills" USA od lat U 
go<l'1, 16.15, 18.13 

1 MAJ - B•!ltl „R~o I 
~wlerszcz" godz. 15.1~: „Kla
ttZtl'>r Shaolin Hongkong.Chiny 
od lat 15 godz. 16.15: 30.3. nl!
cz\•nn~ : 31.3. „Kąrkono~z I ner. 
ci3rze" cz~. b.o godz. 18.15; 
,.Kls<;.>tor !"h~olln" Rr>ngkon!(. 
-Chiny o1 lat 15 godz. 18 

Ff:'IK0J - .. Ni~ Ol!lądal &hi 2& 
_ ngmJ \dz! ~ koi~" czes bo. go<1z 

15.S~: ,„Tel'tem przedw" poi. 
n1 lat 15 godz 17; 30.3 nle-
ctYnne: 31.3. „Nie oglą<1aj slf; 
u nam\ !drle koń" czl!S. b.o. 
gc><lz. 15.ao: „Jestem przeciw" 
po!. od lat n ,;<J<iq,. 17, 19 

R0\1A - .,lncl!„na Jt.n~~„ USA 
od lat 1~ god1 10 12.15. 14.30. 
17, 30,3. ..Indiana ,Ton es" 
UoA od 1~1 15 i;o<:l• H.30, 17, 

19.W; 31.3. „ Indiana Jone!' -
godz. 10, 12.15, 14.30, 1'1 I 19.30 

STOKI - Bajki :Ruslo I UFO 
(ta~m& 18 mm) ~odz. 15: „E ·r." 
USA b.o. godz. 18; 30.3. nie
czynne: 31.3. „ E.T." USA bo. 
godz, 16; .,Sek~m \sja" pot. od 
lat ta godz. 18.lS 

$WIT - „Superman III" USA od 
lat 12 godz t~ 30; 30.3 niecz~·n. 
ne: 31.3. „Superman III" USA 
od lat 12 god•. lł.30 , 17, 19 .30 

TATRY - ,.Tom Horn" USA od 
lat li l!odz . 18 

30.3. nieczynne 
~1.3 .. ,Dzik! konik :Ryn" czl!S . 

b.o. godz. I~: „Tom Hnrn" 
USA od lat lR godz. 17.30, 19 30 

REKORD - „Strftszydla" nol. 
b.o. go-'17. , lS.15; .,Christine" -
esA 01 l•t 18 godz. 15.fi; 

30.3. nlecz•·nne 
31..3. ~Straszydła" pol. b.o. 

godz, 15.15: „Christine" USA oj 
lat 18 gad.z. 16.4!1, 19 

APTEl'tt · 

Mlcklewteza 20 Nlclamlan~ 15. 
OAbrowsklego 89 Lutomierska 
146, Olimpijska 7 a. Plotrkow<ka 
67. 

Pabianice - Armil Czen" onej 
7. Konstantynów Sadowa 10 
Głowno - '-""'"leka a3 

Aleksandrów - Kościuszki 
Zl(lerr - Sikorskiego 16, D;i· 

brow„klego 18 
Ozorków - Armil Czerwonej 17 

DYŻURY SZP!TALJ 

Chirurgia urazowa - Szpital 
\m, Kopernika cPab!micka 6Z) 

Neuroch!rurma - S1.p\tal tm 
Skłodovn<kle1-Curie (Z~lert, Pa· 
rieczewska 35) 

Okulistyka - Szpital Im Sk!o. 
dow~k!ej.Curle cZglerz. Parzę. 
rzewsk11 3~) 

Chintr.1tla d1'it!<:!ęea - In!fvtut 
PP.dlĄtril (Spl'>rM 36/M) . 

Chirurgia Ezezękowo. twarzo,va 
- Szpital 1m. B~rl!ck!ego CKop· 
clń<ktel(o 22) 

!ml 

Lar"n;;:')JogJa Szpital \m. 
Barlickiego (Kopciflsklego !2) 

Laryngologia dziecięca - In.. 
s•ytut Pedl~ tri! (Sporna 36/5(1) 

Tr>ksyk-0!og\a - Instytut M•-
dycvny Pracy (Teresy 8) 

Wenerologia Przychodnia 
Dermatologiczn a <Zakatna Ol 

30, III. 
Ch!nirl!1• uratowa - <;zpltal 

im. Sbnenberga (Pieniny !O) 

Veur""htrur~la Szpital 111l. 
Kopernika (Pal>\an-icka 82) 

Oku!tnyka - Szpital 1m .TQ!ft
sc-l)era IMtltnnowa 14) 

Chirurgia dziecięce - Szpital 
lm. Knrczaka (Armil Czerwonej 
15) 

Laryn~ningle dZlect~a - Szpi
tal tm Korczaka c Armil Czerwo
nej 15) 

Ch\rur~:a szczekowo. twarz0\11'8 
- Szpital im. Earlicldego (K~. 
ciń.sk\ego 2'1) 

Laryl'lgolo!(I! Szplt•l tm, 
Pi rogo-.·a (Wólczańska 193) 

Toksykolo!:ia - Tr.Ftytut Me-
dycyny Pracy (Teresy 81 

Wenerologia Przychodni• 
Dermatologlczn3 CZakątna 44) 

Jl. Ilt. 

Chirurgia ura.z<Y"7a 'S~ltl\ 
F~dlitiskiego /Drewnowska 751 

Neurochirurgia - Szpital \M. 
Skłodowsktej-Cuńe' (Zgierz, P•· 
ru:czewsk11 33) 

Okullstyks - Stplhl tm. l!ar
llckieiro (K'>pc\ńsk1ego 22) 

Chirurg 11 dzleci~~~ - Instytut 
Pedi•trtl fSp'>rnll ~6 ~O) 

Larym;oloel a dzlecli:ca - Iruty• 
t11t Perli atrll (Sporna :!li /SO) 

Chlrur.gla ~:c7.t:1rnwo-twarzowa 
Sn>ital im Barlickiego (Kopc!ń
sk\ego 22) 

Laryne;olol('a !lzpita1 Im, 
B~rltckt~go IKopc!ńs'!<l-.!!o 22) 
Tok~?k<>lol(la - tn•tytut Me· 

d'·~vnv Pr~rr cT~resy 81 
\VenPro!ogla Przy<:h('ldrua 

DPrmato1oii:lcina IZaką\na 44) 

n FF 
l!IOBOTA, Z9 MARCA 

PROGRAM l 

11 .00 Koncert. li 57. Komunikaty. 
11.59 Sygnał czasu. 12.05 Maguyn 
informacyjny 12.23 Sport 12.47 Rol
niczy kwadrans 13 02 Komunikaty, 
13.10 Radio kierowców. 13.25 Sport 
- Relacje r. meczów o mistrzostwo 
I li!'!! piłki nożne.1. 14 05 Magazyn 
muzyczny 15.55 Rad\o kierowców. 
16.05 PrezentacJe - wojewódzkie or. 
g~nlzacle partyjne przed X Zjazdem 
PZPR 16 10 Muzyka I aktualno~c!. 
17.25 ~Alkoholizm. alkohnl. 17.:JO Kon
cert życzeń 17 55 Przezorny zawsze 
ubezpiect.ony. 18 oo .. Matvslakowie" 
- odc 18 30 Koncert dnia, 19 oo Ma
gazyn tnfnrmacylnv 19 25 Chwila 
mttr.vkt 1930 Radl<> dzieciom: „Brn. 
cl! Lwie Serce". 20.00 Dziennik 
~n.:s Kronik~ •oortow~. 20.25 Kon
cert reklamowy , 20.5~ Komunlk~tv 
T J!tla tora Sportowe110 21.00 Ko. 

Dziś, · jutro i pojutrze w radiu 
mon •'-· ll 4'1 „13IJIJ lat po Ikarze" 
- rtx'k-opera 1;; oo &. Lem: .. Sn. 
larls" - cz. IT. l~.rio „l!iCO lat po 
lkPrZ<'" rock.opPra, 16.15 „Humor, 
facecJe, żarty" cz. S 16.~0 Plosen-
kl kab~retowe. 17.00 Wiar!. 17.05 Po
witan.le w!011ny. 11.35 „Humor, :a
C'ecJe, tArty" - ez. 6, 17 50 Utwory 
kompozytorów mkolv Notr"' Dame. 
18.00 Nabożeństwo KościołA ~łarlawl
tów. 18.45. A. Vivaldi: Psalm Beaut~ 
Vir. 19.W .. Humor. tac~Je. · s11rty" 

c1:iu t~~e~,a~~=-i~~Un1:,m~ -!Te1t": 
G2 lat r.marl 

S. t P. 

MARIAN 
BORKOWSKI 

~·katy. 21 05 Radtowv Tygodnlk 
turalnv 21 25 Bractwo Złote.1 Bla. 

~2 OO W1ad 22."5 Z kOlobnes. 
re•t!WRll :z.io Na rockową nu. 

- .. Rov Harper - śpiewający 
~„ - aud 23 oo Słynne orkiestry 
WkO\Ve 

PROGRAM II 

11 .00 Zawsze po jedenastej. 11.10 
Re.c•t•l \tarka Bilińskiego 11.30 Ty. 

". dzteń w stereo. 12.00 5?.tafeta or. 
ku:str radiowych 12 25 Spotkania 
Ja.r.zmanów 13 OO Wiad. 13 lis Serwis 
tn!ormacyJny (L) 13 10 Z cyklu: 
.. Okolice kul! u ry" - fe!. (L), 13.20 
Z malowanej •krzyn! 13 30 Album 
operowy. 14 OQ „Co Jest 11rane?" -
pytania 15 oo .,Co iest grane?" -
odn<>1'.iedt.l. 15.30 .. Co jest grane?" 
- na~rody 16 oo Dzieła. style. epo. 
kl. 16.50 Dick Franci~ ,.Płatne przed 
;zonltwa" - odc. 11. 17.00 Wiadomo_ 
Ścl. li ns Rozwt~zanle zagadki mu· 
zvczn•.I 1LI 17 10 Aktualnośct dnia 
(Ł). l7 30 Radior('klama (L). 11.35 
„>\ol!lość 1 nienawiść" - słuch. (L). 
18.:!0 Gwia1dozbiór - nud 19 20 M\. 
ntatura literacka 19 30 W!Pczór w 
filharmontt 21 Ofi Wrnd 21 10 Wi~C7<>r. 
ne refleksje 21 15 .. Czeka lac na 
kometę Halleva". 21.30 Wieczór ll
teracko-muzyezny. 

PROGRA~ 111 

11 rzeo;lad tvitodnlków. 11.15 
ibn•„„ t sm;vczk:L li .Ul W tycio. 

•ie :ma.idziecie. tt 40 Gitara 
I. 11.50 Grac!ll •no Rsm06 
da sao Bern~rdo" odc. 12.M 

~ rólki. 12 05 W tonacf Trój. 
k1 13 nn E>tiienlu•~ Deb•kl .. Lud1.le 
z tamtej •tronv śwl•ta" odc 13.10 
PMvtńrka z ronvv.:kl . 14.00 sztuka 
oas1i 15.00 Se~w\s Trólkl 15 05 
VIT~zv~tk' e drol!I nrnwArlza do 
N:;1~h vlllr - aud 1 ~ 40 „Czas na. 
dztel' 1 

- 211C'\ Hi oo Zaori:t~1::irnv do 
Trófkl 1• Oil •. Panl!Ptn lk ontr>c1ny -
ma rzec• ' RSI\" - '"'rl 19 30 sa1<5ofon 
l · ~m,·c1l:i ;9 :;n r.r aeiJIAno R•mruo 
. F~zenda •an R~rnnrrlo" odc. 20.M 
Wielkie kre•cl~ (1) 22 ~o .na r Sio. 
\V" nd Boe;a dany" - słuch. 23.00 
za praszamv do Tr6.1kl. 

PROGl\Al\1 IV 

11.00 Ma~azsn Tloz~lośnl Harcer-
sk iel 11 5n Sy11:n•ł cza~ 12.ns w!ed. 
12 10 ?.espolv tm•r•nncntalnł'. 12.20 
Biuro Llstów 12.lO Mledty fanta. 
z.la ;( nauka 13 oo Koncertv za trzy. 
mane w cza.5!e - •urt 13 ~5 F<'llet-0n 
literacki 14.00 O kulture ~Iowa 
aud. 14 20 $olewa Gratvna t-oba-
szew5ka. 14 ~o Pooolu.dnl e mlo-
dvch. 18.00 Redakcl• ll~onrtatv 1i; OS 
z ra1krofon.:>m oo \craju. 17 {)I) Wl•d 
17.n~ Pe17Rt ool~kl - •11d 11 20 za
onmnlanP kulturv IBQO WerRzaw
skt tvr17.IPń muzvc1.nv 1q no Portret 
słowPm m8lowanv - Ann• senlnk 
- aud 1910 \Vl11r1. 19-11 C:hw1la mu .. 
z„kl l~ 40 .Te1.yk11 tranc11<kl '2~). 
19 5!i Chnpln oo ool•ku, 200 Oli Wie. 
czór ze ~luchowt~klem. 21 40 Kom. 
pozvcle Mikoła J;i Hertla 21 M 'P'e. 
beton llterackl Le"1ka M Adam. 
cz,..k•. 22 0(1 Sootk~nl• z renortAt.em 
„P•nta rei" - rep. 2~.~ Na e~tn
. n,le „ .Tullo Te;le~I•• 2~ ~o LP.kt11r:v 

cz„~órkl „Guibaldi" - T. Wituch. 
23.00 „Pogrążeni \łf cusle" - aud. 
2~.30 Uwertury operetkowe. 23.~ 
Wlad. 23.!'>3 Kalendan radl!"l'-'l'Y. 

NIEDZIEi.A, ~O MARCA 

WIELKANOC. I DZIE\!ł SWIĄT 

PROGRAM I 

11.211 „W\oeenny je!dzlec" - wier
sze. 11.35 Pidnl wtelkanocne 1 i.są 
Sygnał czasu. 12 Q$ Wiadomo§cl. 12.30 
Gwiazdy ptosenkl. 14.00 Pnebole z 
operetek - aud. 1ł 30 „W Jez ora. 
nach" odc. 111.00 Koncert ty<:zeń. 
16.0'5 Z dziejów kabaretu. 17 OO Me· 
Jodle x ekranu. 17.25 Maurkl 11.10 
Goście warszawskiego testtwalu. 19.00 
PlMenkl do •plewanla we dwoje. 
19 30 „Bracie Lwie Serce" - · cz. 
4 słuch. 20.00 Wlad 20.05 Kronika 
sportowa. 20.15 Komunikaty Tota
lizatora Sportowego. 20.20 „Brel po 
polsku" - fr. 21.00 Komunikaty. 
21 05 Sw\ atec7.r1y koncert tyczeń. 
21.35 •• o śwlt:cte wloBny" - aud. 
22 oo .,Spokojny ooniedz.\ałek" 
słuch. 22 40 Brzm\en!e elektroniki. 
23.00 Wiad. 23.20 Jau Top 'S5. · 

PROGRAM Jl 

I.OO Mlstriowle baroku - koncert 
w opr. J. Targowskiego (ł.). 10.00 
Swląteeiny Program Literacki w 
opr. G. Papier (L) 11.00 W nastro. 
ju nleśn! gospel I •i>lr!tual - aud. 
11.00 Wlad. 12.05 Stanisław Bunin 
oonownie w Warszawie. 13.30 Ro
manse I nie tylko.. 14 15 P\e~nl 
Aleksandra Zarzyckiego. 14.30 Ro
manse ~ nie tylko. 15.15 · Gra hllT
fista OSsioan F.ll!s. 15.30 Romanse I 
nle tylko. 16.15 Swlatowe orzeboje. 
17.00 Wlad. 17.05 W cieniu dobrego 
drzewa - piosenki. 18.00 Wieczór z 
płyta kompaktowa ex. I. 22.00 
Wieczór s plytłl kompaktow- es. Il. 

PKOGRAM JJJ 

11.00 !\odzinne mU%ykowanle. !UO 
.. Silva Rerum" - mag. U.OO Sta. 
ropolsk!e śpiewy wtelkanocne 
aud 12.50 Diale>« ze sobą. ludtmt, 
naturą. 13.00 Serw!.I Trójki. 1,.05 Ro.. 
dzinne muzykowanie, 14.0Q •• Por
tret z d,;lecklem" - aud. 14.30 Ro
dzinne muxykowan!e.rodzeflstwo Ko
zidrakowie. 15 OO Przegląd wydarzeti 
tyi;odn\a. 15.30 Rodzinne muzykowa. 
nle. 15.50 Dialog ze sobą, tudtml, 
naturą 16.00 Dzieła. lnteroretacje, 
nagrania - aud. 17 OO Dialo~ ze so
bą. ludtml. natura 1110 Rodzinne 
mu7.ykowanle. 18.00 .,Adresy" -
~!uch. 19.00 Serwis Trójki. 19.05 
Wiclkle kreacje. 21.40 „Jaka jes
tem" - aud. 22 OO Od bluesa do 
rock and rolla. 22 50 Dlaloit ze 
sobą. ludtm\, naturą 23.0Q Rodzin
ne muzykowanie. 23.50 Ireneusz tre. 
dyń•ki •. Czl<>w1el< epoki" - odc. 

PKOGRAM IV 

ł OO Transmisja mszy n:ym91:~ 
katolick!e1. 11.00 Swiąteczny Pro
gram Muzyczny. 11.30 .. Nie ma eza. 
su na samotność" - rep. 11.SO ref. 
!ek~je historyka. 1~ .59 Sygnał C'Za5U, 
12.05 Wlad, 12.10 Plo~enk! .,,.spomnle
nla. 12.30 „Walencloki" - rep. 13.00 
Muzyka ludowa. !~ ~ą „Czu blesia. 
dy ... " - cz. 4. 13.30 Martok Gre
ch ut11 - „Swiat dźwit:k6w I barw" 
- a 1d. 14.10 .. Zakooiań•kl 0rt.eltła.da 
nlec" - rep. 1f .«J Melodii'! z Pod
hala. 1!1.00 Stanisław Lem .. sola. 
Ms" cz. I IS.OO RefieksJe. f!lmof!a. 
16.JO IV l\fiędzynaroowy Festiwal 
Chórów Chlopięcyc!1 - Poznań 86. 
17 .00 Wiad 17.05 Trad~cje •••lelkanoc
ne. 17.25 Mistrzowie muzyki. 18.00 
Nabotetistwo Kościoła Polskokatollc. 
kiego. 18.4-0 Grzegorz Gerwazy Gor
czycki - Mlss11 pa~chal!s. 19.0o „Cne 
biesiady„.'' - cz. 4 - refl.ekaj• . 

19.1() l\..f'?lodte z. n1uo;:icalu ,.J.,.~11s 
Chrcst Superstar". 19.30 Wlarl. 19,33 
.. Czas poezj"' - •ud. 20.50 .,s:imot
na" - najnO\':siy łl.!bum Nany 
Mou•couri - aud. 21.30 .. Cza~ bl"-
slady ... " - ~z 4 - oblicza tradycji 
- aud. 22.00 Alleluja - p,"cha 
"'o.~trum aud . 22.50 Lektury 
Czv.tórki. 1~.oo „ Pl.sanP. kf'J\~Z0!1*!" -
aud. 23.3<l Jukka Tolonen i Gn<te 
Apertea - gra.1~ na g1•ar e 23.50 
\V!od. 21.5S Ka!endarz rod'rr.vy. 

PO!lilEDZIALEK, 3t !\1ARCA 

PROGRAM l 

11.00 Dyngu• na •ucho. - 1ud. 11.59 
Sygnał CTHU. lt.C!S Wlad. 1%,15 Pio
senki ~ mmu „Podr61e .Pana Klek
sa". 12.40 Targ!. płytowe. 13.15 Am
bicje 1:aścianka. 13.30 Piosenka ty
&odn1a. 14 20 •. Oskar Kol ber.i 1 Jego 
wedrówkl po Polsce". 15.00 Koncert 
tyczeń. 16.05 Muzyka l aktualności. 
17.15 James Galway w Nashville. 
18,00 50 lat temu w Hiszpanii. 18.15 
Wieczór z Hanką Ordonówną. 19.00 
Dziennik. 19.10 Melodie ekranu. 19.30 
.,Bracia Lwie Serce" - cz. 5 słuch 
20.05 .,Summertlme" ! Inne przebo. 
Je. 20.30 Koncert tyczeń 21.00 Ko. 
murtlkaty. 21.05 Preiudium do zielo
nego karnawału . ~UO Wielkie gwtaz_ 
dy rozrywki. 22.00 Teatr PR· „Snia. 
dani• na tr1l\v!e" - •!uch. 22.48 Spie. 
wa Krystyna Sienkiewicz. 23.0-0 
Wiad. 23.10 Kogo jeszcz" u nas nie 
było, czyli jazzowe marzenia. 23.35 
Preludium do zielonego karnawału 
- cz. Il. 

,PROGRAM n 
I.OO „Stereo dla fonoamatorów" 

„Przeboje pny śwląteczn)·m fola. 
daniu" - opr. Jerzy Kljo (L). t.(5 
Sw1ąteczny Pr<>gram Literacki w 
opr. Jerze«o Wilmańskiego (L), 1n.so 
„Tydzień" w opr. Rado~ława Su
rowca (Ł). Il.OO Gwiazdy opery. 11.40 
Teatrzyk .• Zielcma Gęj 1 nle tylko ... " 
cz. I. 12.00 Koncert koncertów. n.OO 
Wlad, 13.05 Orkiestra monachijska. 
14.40 „Teatrzyk „Zielona Gęj 1 nie 
tylko ... ". lł.SO Koncert koncertów. 
15.30 Koncert choPlnoWSkl. 18.00 
Teatrzyk „Zielona Gęś i nie tylko ... " 
cz. III. 18.20 Koncert koncertów. 
!'i.OO Wlad. lT.05 Teatn:vk „ZleJona 
Gęś I nie tylko .. ". 17.t<t :Konc"1"t ko.n. 
certów. lł.00 „Wiener Festwochen 
1985" - odtworzenie koncertu z 20 
maja 1985 r. G. F Haendel: orato. 
rlum „La Resurrertone". 20.00 W!ad. 
20.05 Teatrzyk .. Zlelona Gęś I n!e 
tylko .. .': - cz I 20.30 Koncert kon. 
certów. 21.20 Teatrzyk „Zielona G~ 
I nie tylko ... " 21.40 Koncert kon
certów 22.30 Teatr:i:yk .. Zielona Gę~ 
l nie tylko". 22.45 Koncert ke>ncer
tów - Miles Davis w nowojorskim 
klubie „The Plaza" w 1~58 r. 23.40 
Teatnyk .. Z!elcma Geś 1 nie tylko .. .'' 
24.M Muzyka na lnstrumentsch daw. 
nych. 

PROGKAM Ill 

11.00 Rod:dnne muzykowanie. 11.'° 
•. Jak l;lyć n!encxęAflwym". U.OO 
Wielkie brawa dla Wielkiej Ork. w 
Cleveland. 1~.00 Serwis TrÓjk.I. 13.0S 
„Jak być nleszcrt:ś!iwym". l3.30 Ro
dzinne muzykowanie 14.00 „Podrót 
w czallle \ onestrzenl" - audy. 
cJa. H.40 Rodzinne muzykowanie. 
15.00 .. Jak być nleszczt:śl!wym". 15.30 
Rodzinne muzykowanie. 18.00 Samby 
na Wl~lka'l'loc. 18.30 .•. Jak być ni@. 
szctt:śliwym" - ez. s. 17.10 „Wino 
reńskie" - aud. K. Lipki. 18.20 
.. Pomy~tmy raz 1uzcze". 1,,1)(1 Ser. 
"'1' Trójki 19.0ł Zielony karnawał. 
21.00 •. J"k być nleum~ltwym" -
cz. ł. 21.30 Muzyc•ne erotYkl. 2!.00 
..J•k być niet17'C%ęśUwym" - ci. t. 
22 30 Rodzinne muzykowanie. 23.00 
.,Jak być nleuczęśllwym". !Ml Ro. 
d-zlnln• muz)"kowanie. U.IO t. Jre
dyń!lkl: ,.Czfo1w1-ek epoki". 

PROGRAM IV 

u.oo Mal(an·n Rozgło~ Hu-
cerskle.J, 11.59 Sy~nał czs!U. 12.ll!I 
Wiad. 12.10 Sm!ngus w Kasin.le 12.30 
.• ~tatyslako~r\.e'' - odc. 1:{.00 ,,Hu. 
mor. face-cje. żarty". 13.30 „Moja 
Warsza •a". 14.QO Warszawa w plo
•e re 4.20 .Humor. facec.le. tarty". 
14.30 .. Wiersze n~szych słuchaczy" -

' 
rwcioraj zgłoszenm 
~dziś· .„.„ ... 

-"-~ OGł.OSZENIE_. 

POTRZEBNY -piekarz - i>iecowy 
od nru Łagiewnicka 264. 

21980 a 
KUPIĘ •YPialn!41 bb.lą. Oferty 

21982 B!lhro Ogłosl!:eń, Sienkiewi
cza 3/5. 

219&2 r-E 
OVERLOCK i>rzemysłowy Juk! 

Jamato - kuplę. Teol. 55-19-81. 
22001 (..J!: 

PIŁĘ •Pali.now• sprz.edam. tel. 
84-50-:;G. 

SPRZEDAM 
pończoszniczt\ 

2.1984 I 
,,Si.try kop", maszynę 
„Komet". 12-14--77. 

21935_ ~-lt 

PILNIE 1prz.edAm C1troena 
57-22...:JO. 

LN. 

- ez. 7. 19.34 Wlad. 19.3! Teatr 
Operowy Czwórki. 22.30 Lektury 
Czwórki: M. Sting! - ,.Cicict~le 
l(\v\azrl". 23 .oo . Tr7.ecl JdOIJ" - rep. 
n.~ .T. !I. Bach: Cantata n~ Drugi 
Dti"'ń Swląt W!,..lkanocnych 23 .50 
Wlacl. 23.~5 Kal,..nd•n: rad iowy. 

SZAMPONIERĘ do prania dywa
nów - sprzedam. 74-96-38. 

10208-g-E 

WINDĘ budowlani\ - spri:edam. 
82-16-54. 

TANIO 
16-56-17. 

„Akalhx-1", 
10207-g-E 
kożuch. 

10206-g-E 
ESKULAP. Prywatna pomoc me

dyczna w domu pacjenta, po
moc lekarska, zabiegi pielęgniar
skie, EKG z opisem. Tel. 32-27-82, 
dni powszednie 16-22, świątecz
ne 11-22, Grochulski. 

21621/10205-g-E 
TELENAPRAW A, 84-43-96. J ędrtt

jewsk!. 
10197-g-E 

MASZYNĘ kuśnierski\ „Succes" -
sprzedam. Plotrkow&ka 42. 

Z2lle-1~E 

ZDECYDOWANIE kupi• dom Jed· 
norodslnny, podpiwniczony (mo
i« być nie wykończony) w 
Zgierzu lub Probonc:i:ewieach. 
W rozliczeniu M-3 Zgierz. Ofer-

·PRZYJMĘ wspóln1ka 1 u~!J! ty 22115 Biuro Ogłoszeń Slenk!e-
nlarn! lub bez do ui.kładu ato- wlcza 3/

5• lt 

12980-t-E 

larak!ego. O:fertv 21988 Biuro ORGANY St d t" d -
Ogłoszeń, S!enklwicza 3/5. " u en aprze am 

21988 1-E 52-80-53. 

SZW Acz.KI s overloc.ldem iio1111.u

k.ul1t 51-00~1. lll-58-lłll. „..- li: PRZYJMJ!; prac1t ehalupnlCZ\ 
........ ·- 43-07-14. 

SLUSARZA - apawaeza i:atrud· 21.078-1-E 
ni•· Oferty 10253 Biuro Ogłoueń, MASZYNĘ kułnlerrlu1 sprzedam -
Piotrkowska 98. '8-12-18. 22077-1-E 

E 
„BERTY" - kup!.. Tel. 117-~-83. 

10257-e·E 
WYNAJMĘ, wydzierżawię lub 

sprzedam ładny dom 100 in kw. 
:i: ogrodem,· wuyatki• wysody. 
Oferty 10222 Biuro Otloauń, 
Piotrkowska 98. 

„ELEKTRON 
33-4e-2S. 

lOW-t-E 
738" - 1pnedam. 

l2008-t-Ef102U 

' POSZUKUJĘ akwizytora - tarcze, 
proporce. Oferty 10210 Biuro 0-
głoueó. Plotrkowaka De. 

KOMPUTER ,,Sharp" spnedam -
78-42-84. 22076-g-E 

SPRZEDAM - dom, plac Zgierz 
Reja 3 (14-18). 22075-i;:-E 

„co~ODORE" 16 ! lltl, „Schnei
der" CNC t164 - aprzedam. Tel. 
55-25-75. 22104-g-E 

„MERCEDES 0 2200" (1976) aprze· 
dam. Lódt Drzymały 30. 

22074-g-E 
PLAC budowlany - kupi• 57-77-17. 

22090-g-E 
28 MARCA na Przyby12ewskiego 

ztln•l złot„ 1panlel. Wiadomość: 
Strzelczyka 15/49, Wytoki nagro
da. 22006-g-E 

długoletni praebwntk Zakła46Y 
Pnem. Wełnianego Im, 1. "iii• 

dzlelskler<>· 

Uroczysroścl pogrzebowe o41u1-
da się w dnm 1 kwietnia ltr. 
(" torek) o godz. 1n na cmentarzu 
komunalnym Zarzew. 

ŻONA, CO{lJ{I\, zu;c I 'IVNU· 
CZKI 

Dnia za marca 198' r. 1muł n&• 
gle, priet)·wszy 7ł l&ia 

S. ł P. 

ROMAN 
KUB US 

dlugol~lnl pracow'n!k „Eldomu". 

Pogrub odbędzie •I• dnia 1 
kwietnia br. o godz. 13 i kaplicy 
cmentana katoltckie,;o na Do. 
lach, o czym zawladamla111 po,
grą1one w talu 

:l:ONA, DZIECI I POZOSTAt,A 
RODZINA 

Z głcboklm talem uwiadamia· 
my, że dnia 27 mare.. 1łłl rollu 
zmarł 

S. t P. 

FRANCISZSK 
BŁAŻEK 
LAT U. 

Wyprowadzenie swtok 11a.W,pl 
w dniu 1 kwietni.a br. ~"torek) 
o godz. U.30 z kapllc:r cmenta
rza tw, Franciszka 11rsy ul. 
Rzgowskiej. Pozolta111 w smuttr11· 

ŻONA t Jlt.ODZIKA 

Z głębokim talem 1awla4&111l1· 
my, te w dniu 21 ma~a 1981 r. 
Pneżywszy lat 80 imarł, nuz 
ukochany Mat. OJclee, Td~, 
Dziadek I Pradzhd•k 

S. t P. 
KAZłMIERZ 
BUCZYŃSKl 

Po1rzeb oal!ędz!e tl~ w 4nfu 
1 kwietnia bi'. (wtorek) o 1od1. 
11.30 na cmentarzu komunalnym 
na Dołaeh. 

JlODZlNA 
Prosimy o nieskładanie llo1'd.o· 

!encji . 

KOMPLETNE nadwozie „Polonesa" 
:i: :zamontowanym eilniklem diHla 
oraz pnyc:r.ep• 128-P - IPl'H· 
dam. 55-51-48. 

Dnia ZT marca 1988 r. zmarł, po długiej I clętkleJ ehorollit, w 
wieku lat U, opatrznny Iw, 1akram"ntam! 

PERKUSJĘ koneertow- „Amati" 
apnedam. Kochanowskiego 11- 8. 

10238-C-E 

NOWY automat (lody) 15-85-łl. 
10238-t-E 

NADWOZIE ,,Dacii l810p" - 11Pne
dam. Bełchał6w 158-50. 

$. t P. 

TADEUSZ GlĄBSKl 
Pogrzeb odbędzie •i• w dniu 1 kwietnia br. (wtorek) o 1od1. ta 

• kościoła rzym.·kat, Najświętszego Serca Jezusowego na Retklnl, 
::u

1
ementarz parafialny, o czym zawiadamiają pogrążeni w amu. 

CORIU, ZIĘCIOWIE. WNUCZĘTA 

"DZIENNIK ł.ODZKI'" - dziennik Robotnl~ej Sp61dzlelnl WydawnlcreJ "Pra1a-K:1l,łka·ltuch•, WycJawca l.6chld1 Wydawnlcrej „Prasa-Kslllika· Ruch", Wydawca ł.6dikl• 
Druk Pra"owe 'lakładv Grari<'tne w ł..odzl Redai:uje kolegium. Redakcja: kod 90-103 Łódł, ul. Piotrkowska 96. Adres pocztowy: "DŁ". t ódi skr pnctt 89 ft'lrronv 
Cl'ntrala: !12 93 OO (łąc;y 1 w'7ystklml działami). ·Redaktor naCJelny: Henryk Walenda 86-45-85: 1astępcy redaktora naczelnero: 84:08.J5 ł 33-07-H: aekretan odpowled:tialn; 
1 Il •ekr«'łari: 32 Gł .15 Sprawy miasta: 33 łl· 10; 33-3'1-47,spoleczno-ekonomlczne: 32-28-32; 33-10-38, fotoreporter: 33 78·9T, kultura I oświata: 36 21 60; sport: 32 os 95, 

łh ląNno~·r1 , c1~telnlkaml lntinvenr.fe I Telefon U~łmtowy: 33-03-04, 1praw1 terenowe: 32·23·03 (rękopls6w nle 1am6włonych redakcja nie zwraca) Redakcja nocna: T8 69·fi8 1 
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8.30 
9.00 

10.30 
lo.40 
11.15 
lUO 
11.55 

ąJ.'5 

13.09 

13.20 

H.00 
1•.so 
15.00 
15.85 

17.15 
17.3fl 

11.30 

19.00 

11.10 
19.30 
:IO.OO 

2:1.15 
23.05 
23.20 
24.00 

1"50 

19.110 
111.:ro 
17.35 

lUO 
19.00 

19.30 
2Cl.OO 

20.55 

21.30 

22.30 

Zł MAR.CA 

PROGRAM I 

Tydiień na d;r.iałc• 
,,Sobótka" oraz film z serii: 
„Czterej pancerni i pies" 
OT - wiadomości 
Z Polski rodum. 
W świecie ci.zy 
Z podwórek na atadiony 
„Ludwig van Beethoven" -
w 215 roc;r.n.ic41 urod:i.ln 
wielkiego kompozytora 
,,Poeta jak nikt" - poezja 
Edwarda Stachury 
Telewizyjne biuro ' pośred-
nictwa · 
Olli Konrada Swinarskiego 
- relacja z uroczystości w 

Starym Teatrze w Krako
wie 
Tryb,un.a 11ejmowa 
„U Hefajstosa" - wojsko
wy program dok. 
OT - wiadomości 
AntOlogia dramatu pow· 
11echne10 - Aa11111ł Btrln· 
bers - „ Wielkaneo" (Ł) 
Losowanie Ouże10 Lotka , 
Studio aport - I lica pił-
ki nożnej . 
Telewizyjny magazyn mło-
dych ' 
Dobranoc - „Dziwny świat 
kota Filemona" 
Z kamu, włród :1wien:1łt 
Oi!:lennik 
„Szkarłatny kwiat" - an
gielski film kostiumowy 
0 C.z:a111 

Siedem dni na świecie 
Sportowe rytmy tyaodnia 
Kino nócne - .,Zmarł na
turalnlł śmierci'" - film 
krym. ' - USA 

PllOGllAM II 

„Ż,..Woty iwiętych" -
przed.stawienie Teatru Lalek 
„Pleciuga" w Szaeclnie 
Whtlka 1ra 
O miłości I kantel\ 
„Ł1tgod11• rewolucja" 
rep. :i: Fili pin 
WładomO.łel (Ł) · 
Wywiady Ireny Daied:de -
Barbara Hoff 
D:i:lennik (dla nlesłyszlłcycb) 
„Bls na ·bis" - „Rzect o 
Fauście" 
Muzyka instrumentalna -
Włod:dmleu Nahoflly 
„Paryt dla dwojga" - fran
cuski program rozrywkowy 
„Klejnot w koronie" (11) -
„Towar:i:ysze podróży" -
angielski serial filmowy 
Na pi1tć tninut \')rzed zaś
nięciem 

So MAłł.CA 
- PROGRAM I 

8.30 Na Podlasiu · 
9.00 Film dla dzieci ...:. „Wspa

niaty iwiat • Disneya" 
10.:iO w starym Kinie - „Zou• 

zou'' francu11ki film fab. z 
1934 r. 

12.00 Tdewizyjny Koncert Życzeń 
13.00 Siedem anten 
13.45 · Teatr Młodego Widz.a 

Wacław Sieroszewski 
„Dary wiatru · północnego" 
(1, .• 

14..35 ,;Pooo·wny powrót do Ede
nu" - spotkanie -'t Rebeccą 

·Gllling . 
14.05 Wielkanocna gala ' Studia 1 
18.05 Studio sport 
19.00 Wieczorynka „Kopciu-

szek"' 
tuo rJiiennik 
'2p.OO .:'.B1g :Bang•· - polsl>i film 

telęwiz.vJnY. 
21.35 Spmt.ówa niedziela 
22.05 , Pega:r" 
22.50 ,Biała dama z Nidzicy" 
23.20 Kino nocne .. Smierć na Ni-

lu" ·- ang. film krym. 

PROGRAM U 

10.25 Film dla niesłyszących 
„Big Bang' ' · 

12.00 Kwadr ans i hejnałem 
12.15 Kino l','amilijne - „Robin 

Hood"' (12) .. Czary" 
ą15 .,Dziecko potrafi" (1) 

„MiędlV burzą a k:;iłui:ą" 
13.45 Stu:ctio &port 
14.55 Muppety wkraczają do ~ina 
15.45 ·,,t.emkowska Wielkanoc" -

filro dok. · 
ll'l.10 „ Wi1!1elm Zdqbywca" ('i) -

„Hiiróld' - · franc. serial. hist. 
17.05 Koncert na Zam.ku Królew

skim w Warszawie 
17.20 KalPjdoskop fllmo.wy .,Kino

-Oko" 
18.10 Przeboje Bogusława ka

czyńskiego 
19.10 .. S1tuk a patrzenia" czyli 

pr7,f1 obiekt'.)>'\V Władysława 
Hasiora . 

llJ.30 Ozientiik (dla niesłyszących) 
20,00 . Kanał" .;.. program Woj

cie"ha Manna 
21.10 .. Gr~nd pas de qua.tre•• -

program baletowy · 
21.30 Lot Sfinksa" - franc. film 

~n~~ey .ino-przygodowy 
23.to „Pn 11Jrostu AgnlesT.ka" -

1h0Vł Agnieszki Fatvgl 
23.40 „Posterunek przy ul. Piw

nej" 
0.20 N"a pięć minut przed zaś-

nięciem ' • ~ 

1,0 DZIENNIK ŁODZKI nr T5 (119!2,) 

·11 MARCA 

PROGRAM I 

19.00 

111.10 
19.30 
20.00 
20.15 

rzy" - film 
aki 
Dobranoc - „ 
fe10ra G11bkl" 
„Archiwum X. 
Dzien.nik 
Publicystyka 
„Sposób na t:r 
prod. RFN 

wie m-

711r wa pro-

f!L"11 

8.30 

9.00 

,,Zwyczaje i obrzędy" 
„Smigus w kamienicy" 

- . 21.4:5 
2.2.10 
22.40 
23.10 

Film dla dz;ieci: „Z diab
łami nie ma żartów" c:r:ech. 
baśń filmowa 

OT - ,komenta 
Program dla w 
Za wsze Po 21 • 
DT - wW!domo 

10.30 

11.00 
11.30 
12.00 
12.40 

13.15 

13.:55 

1:5.20 
18.%5 
16.50 

17.35 

19.00 

19.30 
20.00 

2UO 
22.55 

„Miłośnicy przyrody" (9) -
„Uc:r:ta traw" ang. 1erial 
przyrodniczy · 
„Żyć radośniej" - film dok. 
Klub Sześciu Kontynentów 
Antena 
„Tadeusz Kotarblńaki - ku 
wewnętrznej po1odzle" • 
Teatr Młodego Widza -
Wacław Sierouewaki 
„Dary . wiatru północnego" 
(2) 
„Stworzył nas jasz" - · ra
ditiecka komedia muzyc:r:na 
„Tele gol" - Meksyk 86 
„n maestro 41 capella" 
Gilbert Becaud nie tylko 
po francus}!:u 
W Starym Kinie: „Amer.,.. 
kanin Vł R:rymie" - włoski 
film fab. 
Wieczor.,.nka - „Bajka • 
gadatliwej królewnie" 
Dziennik 
Teatr Telewb:jl - Jaro1ław 
Iwaszkiewicz - „Kon1re1 
we Florencji" 
Wiec:i:ór z X Muzlł · 
Zjawy z Pieskowej Skały 

PROGRAM Il 
12.00 Witanie wiosny 
12.15 „Dziecko potrafi" (2) ' -

„Między burzą a kałut'" 
13.00 „Bar na stawach" - rep. 
13.30 „Zwierz41ta w kamerze" -

(1) . - film przyrodnicr.y 
prod. RFN 

13.55 Wideoteka 
14.30 Godzina z Edyilł Geppert 
15.30 „Rzymskie wakacje" 

amerykańald film fab. 
17,35 „Chłopaka twan:" - film 

dok. 
18.00 „Carol Buriiett odkrywa 

Domingo'' - film .muz:rczny 
19.00 Ignacy Ja.n Padeirew1ki -

„Poświęciłem eałe ł.ycl• dla 
mojej ojczyzny" 

19.30 Dziennik 
20.00 „Spotkanie :r; ballad11" 

„Szezyt wszystkiego" 
11.40 „Ciepło rodzinne" - franc. 

film fab. 
23.05 Na 5 minut przed uśnię

ciem 

6.00 
9.35 

10.00 
10.10 

1 KWIETNIA 

PROGRAM l 

Sniadanie :r; telewizją 
Domowe przedukole 
DT - wiadomoścL 
Film dla I zmiany 
„Mauregard" (8) - „Czu 

17.00 

17.30 
18.20 
18.30 
19.00 
19.30 
20.00 
20.15 

20.50 
21.00 
22.50 
23.30 

PRoGRAM Il 

Kon.sylium klin zdrowego 
człowieka 
Salon muzyczny 
Przeboje „Dwój '' 
Wiadomości (ł,) 
Tera:z: my - 1Dk 
Dziennik 
Teraz: my - Dior 
„Nie żałujcie jej burszty nu" 
- film dok. 
Studio aport 
Teraz my - Diora 
Ekonomia na co dzień 
Wieczorne wiadomości 

S KWIET!ll'IA 

PROGRAM I 

10.00 DT ..,.. wiadomości 
10.10 Film dla 2 zmiany ..., „Je

mima Shore prowgdzl lłledz
two" 

11.00 „Szkoła dla rodziców" (12) 
„Pierwsza wizyta w porad
n11• 

11.15 „Siedem wiatraków" 
fil.zyi anim. 

Hl.25 DT - wiad. 
16.30 „o .mnie, o tobie, o n s" -

oraz mm z serii „Był 10-
bie kosmos" (21) prod. lranc. 

17.20 DT - wiadomości 
17.30 Wspólna Polska, wspólne 

•prawy 
17.55 „Witryna" 

CZSP 
magazyn 

18.05 

18.30 
19.00 

19.10 
19.30 
20.00 
20.15 

21.05 
21.30 
Z2.30 
23.20 

17.0ó 
17.30 
18.10 
18.30 
19,00 
19.30 

. 20.00 
%0.15 

„Patrol" - wojskowy ma
gazyn publ. 
„Sonda" - „Gry wojenne" 
Dobranoc - „Fred, postrach 
kotów'' 
Dom rodzinny 
Dziennik 
Publicystyka 
„Jemima Shore pro'fad:r:i 
śledztwo" - „Plama czer
wieni" (2) - flll'l'.l prod. ang. 
DT - komentarze 
Interstudio 
Kamasutra po polsku 
DT - wiadomości 

PROGRAM II 

Spróbuj sal)'l r-"' 
Uw11g11 dokument - Powrót 
Przeboje „D~vójkl" 
Wiadomości (Ł) 
Wokół estrady 
Dziennik 
„Gorąca linia" 

przepowiedni" „rial prod. 20 
franc. ·35 

„Rozmaitości baletowe" 
„Niobe" - film baletowy 
(L) 
Studio aport - finał Pu~ 
charu Europy w koszykówce 
mężczyzn 11.05 Magazyn domatora 

11.30 „Mewy łmieszkl" - film 21.15 
dok; 

16.25 OT - wiadomołcl %2.30 
16.30 Dla-.m:łodych widz6w: „Aka- 2J.lO 

demia muzyczna 
16.:55 Dla dzieci: „Cojak" 
17.20 DT- wiadomości 
17.30 „Gazeta Rolnicza" , 
18.00 Telewizyjny Informator wy. 

dawniczy 
18.15 Prosty rachunek 
18.25 „Pod znakiem skarabeusza" 

- rep. f!lmowy 
111.00 Dobranoc - . „Wodnik Ryb-

ka I łploch Szczapka" 10.00 
19.10 Diagnoza 10.10 
19.30 Dziennik 

„Mistrz" - film prod. pol
lłkiej 
„Maraton nadziei" - rep; 
Wieczorne wiadomości 

' 4 K. WIETNIA 

PROGllAJl I 

DT - wiadomołcł 
Fi'lm dla 2 1mla11.1 - ,,Po
ra pragnień" - film prod. 
radz. 20.00 Publicystyka 

20.30 „Mauregard" (8) 
przepowiedni" serial 
franc. 

„Czat 11,50 
prod. 16.2-5 

16.30 

„Lekar& i jeco pacjenci" {4) 
DT - wiadomości 
Dla dzieci - „Majsterklep
ka" 21.25 

21.50 
23.05 

17.00 
17.30 
18.00 
18.20 
18.30 
19.00 

19.30 
20.00 
20.15 

20.45 
21.25 

23.15 
'320 

OT - komentar:i:e 
Wieczór z Pega:r.em 
DT - wladomołei 

PROGRAM Il_ 

Jak by~ kochanym 
Prosto z morza 
Zwierzęta wokół naa 
Przeboje „Dwójki" 
Wialłomoicl (ł,) 
„Duch z Cantervllla" 
polski film telewizrjn7 
Dziennik 
Gorąca lima 
„Trasa - kabaret jednego 
aktora" - rep. filmowy 
„S"ieznany front" (Ł) 
Panorama kina radziecki&• 
go „Aleksander Newski" 
Wieczorne wiadorrioścl 

tń'n„o 

Z KWIETNIA 

PROGRAM I 

9.35 Domowe przedszkole 
IO.OO DT - wiadomości 
10.10 Film dla 2 imiany - „Spo-

sób na życie" 
11.•lO Zielono nam 
11.50 Prawo na co dzień 
16.25 DT - wiadomości 

1e.55 
17.20 
17.30 
18.00 
18.50 

19.00 

19.10 

10,30 
20.00 
20.30 

22.10 
22.35 
2.~.05 
23.30 

„Ph1tek z P'ankracym" 
OT - wiadomości 
Gra Q milion 
Bez próby - Oaet 84 . . 
Wystąpienie ambasadora 
Węgier'1klej :Republiki Lu
dowej 
Dobranoc ..;._ „Przygody roz
bójnika Rumcajsa" 
„Studium"· - „Na wulka
nie" 
Dzl.ennik 
Monitor r:i:4dow7 
„Pora pra1nleń" - fl1m 
prod. radz. 
DT - komentarze . 
.,Kontakty" 
„Jazz Jamboree 85" 
DT - wiadomości 

PROGRAM Il 

17.30 „Aut" 
18.00 Z~trzymant w kadrze 
18.20 Przebo'e /,Dwójki" 
18.30 Wladomoiłt!I (Ł) 
19.05 ttPrzygody Gullwtr•" 

· film anlmowan:r 
19.30 Dzienni·k 
20.00 .,Galerie 'wiata" - „Ermi

taż" - film dok. prod. 
ZSRR 

20.30 Duran, Duran - występ 
angielskiego · zespołu 

21.0Q Sp1ewa Jan Jakub Naletyty 

A 
ZYŻÓWKA 

·~ 

Nagrody war~ości 20.000 złotych 

4 
"&~;;;&;;;m--:-tłlliiii1--li,;;;; 

g L MN O f . 

;ll--1bd--kd---b.l-+.~-+..ad-~~~1r-ii~;;t-~ 

ti[· J:!E[JitJ~ 

POZIOMO: 1-A. 01tentae7,ne okazywanie swych 
uc:z:u6 2-L. Stęiona masa 1 miąższu owocowego, 
ro:r:gotowana z · cukrem 4-A. Dział medycyny zaj
mujący 1i41 chorobami lk6ry 4-0. Leży nad Odrą 
i mane jest z festiwal! piosenki polskiej 5-K. 
Miasto w pobliżu Rybnika 6-A. O:r:lał zakładu, zaj
muJ!łcy się przetw6ratwem ropy naftowej 7-K. 
Podróż, lttórlł odbywa statek 7-0, Biesaga, trzos 
8--A. Namiastka 9-M. Wymarłe mi41czaki z rroma
dy · głowonogów 10-A. Sm1ałość 11-D. Angiel$i, 
francuski, a takte Narodowy 11-M. Gałganek, ście
reczka 13-A. Wody mineralne 13-M. Energiczny 
sprzeciw 14-I. Przejście z dnia do nocy 15-A. 0-
r.zeżwiający napój z soku cytrynowego 15-M. Bie
szczadzka rzeka· 16-1. Dzieło gztuk:i lub literatury 
16-0. Nieczyste przedsięwzięcie 17-L. Turku da
wniej 18-A. Miasto przemysłowe na Uralu 18-R. 
Trzecia od końca litera alfabetu łaclńsk!ęgo 19-M. 
Jan Stożek 20-A. Najwyższy szczyt Karkonoszy 
20-I. Wyspa koralowa w kształcie pierścienia o
taczającego lagunę. 

, 
PIONOWO: A~l. Napój alkoholowy na miodzie 

pszczelim A-6. Zajmuje się paserstwem A-18. Pis
mo dla naszych najmłodszych ·B-10. Hiszpańska 
rzeka B-15. Płynie· przez Drezno, C-1 Postać opowia
dająca przebieg akcji w utworze literacklin D-10. 
AdiusMcja tekstu E-1. Mamidło, urojenie F-l.1. 
Przedmiot potrzebny w danym przedstawiel')iu te
atralnym lub w filmie G-1. Do przesiewania G-6. 
Pracownik huty G-18. Koleżan,ka pszc~ołr I-4. Le-

' •· 

czepie stosowane przy rruźlicy I-14. Starsza, za
mężna kobieta otoczona ogólnym azacuakiem J-1. 

' Mocna tkanina bawełniana używana na ubrania 
robocze K-4. W mitologii greckiej ayn Dedala L-1. 
Stolica Jordanii L-14. Sposób prowadzenia walki 
przez kawaleri41 w ·zach. Europie w wieku XVI! 
M-1. Postęp, wzrost M-13. Gwałtowny, łatwo wy
buchający gniewem N-9. żywy, skoczny taniec 
ludowy (polski) 0-1. Na nim łyżwiarze i ·hokeisci 
0-13. Materiał zecerski d;ający w druku odbicie 
elementów zdobniczych P-11. Najniższy głos ko
hiecy R-1. „Hetman" zbójnicki działający na Pod
halu R-15, Szczątek, przeżytek S-7. Treść rozmo-

' wy T-1. Tkanina jedwabna, materiał T-11. Uchwyt 
przy meblach T-18. Przeszkoda, izkopuł. 

SZYFR KRZYŻÓWKI OO ODCZYTANIA: 
A-10, C-7, H-15, , C-10, D-1, F-6, H-łi, J:.1, N-11, 

P-19, F-16, B-1, R-7, L-5, A-6, R-9, 0-1, G-2, A-20, 
D-14, J-6, E'-1, A-13, S-7, M-3, R·l, S-10. T-1, G-7, 
A-4, C-10, K-4, D-20, F-6, K-5, N-12, M-1, 0-4, 
H-4, . G-13, A-8, T-19, B-8, T-15, M-6, N-11. P-4, 
R·6, T-4, J-1, F-16, B-15, C-1, 0-6, . D-8, F-14, S-8, 
0-5, M-13, C-10, L-5. 

opu.o. JERZY KAŁUZKA 

DO ROZLOSOWANIA NAGRODY WARTO.Ser 
· 20.000 ZŁOTYCH (BONY PKO) UFUNDOWANE 

PRZEZ ODDZIAŁ WO.'TE:WóDZKI PZU W LODZI 
- TERMIN NADSYŁANIA ROZWIĄZAR 10-DNIO· ' 
WY. (WYSTARCZY SAMO HASŁO). 

Dslł 4wi• łntereauJ\ee rMgryw. 
ki opublikowane przes Alana Trua
cotta w ,,International Rerald Tri· 
bune", do kt6rero esasem zagl11-
damy l ze zwyczajnej cłekawojc[, 
l takte dlatego, :teby llA! czegoś no
wego nauczyć. W ltalym klłciku 
brydtowym . tej razety znaletllśmy 
ostatnio znowu · pn;ykłady, które z 
pewności" warto polecić naszym 
czytelnikom. Przykład pierW•Z'Y ilu
struje tak często propagowalllł przez 
nas porzlld:ft4 rozgrywk11. 

kl aaproponowanym pne1 amery
kail1kiero ek1perła. 

Gdy tylko I zobaczył, te W 
„odpuścił" kładący wist pikowy -
w 111rce wstąpiła mu nadzieja za
stosowania przymusu. I r.zeczywlś
cle, atało się tak, jak to aobie wyo
braził. Wziąwszy lewę na trefla. 
pooiągn"ł z góry pięć kar, . a na
stępnie odegrał z ręki pozostałe 
trefle i łącznie miał jut dziewięć 
lew. Tymczasem E był jut, <:'Oraz 
bardziej niespokojny: co tu dodać 
do ostatniego treflat Z pięciu o
statnich kart mo±e on dorzucić albo 
kiera - lecz w takim wypadku 
S zagra .kiery :i: g6ry I zabierze 
tn:ynaście lew - albo też wyrzu
dć figurę pikową, a wtedy S bę
dzie miał lu:!: całość jak na dłoni: 
zagra z ręki damę pik - E zab.le
rze asem I będzie musiał zagrać 
spod damy ·kier do asa, króla l 
waleta na stole. W tym drugim 
wypadku wycbodzl wprawdzie ty!· 
ko szlemik, ale przecież włn~nie 
tyle obiecała wygrać Unia N-S. 

rękę i stół; wydaje się, te po tyrn 
zagraniu S nie będzie już miał 
możliwości wykorzy,stania lo!lg,e!'a 
karowego z ręki. Zanim przedsta
wimy ciąg dalszy - zachęcamy do 
samodzielnego przemyśJenja sposobu 
rozegrania tej gry. Podpowiemy 
wam jedynie, Iż wszystko w tej 
grze polega na zastosowaniu przes 
S efektownego tricku. 

16.30 .. Krąg" - magazyn harce-

Postarajmy się najpierw prześle
dz!ś licytację: N otwiera zgłaszając 
2 kier, 8 wchodzi 2 pik (przeciw
nicy milczą od początku do końca), 
N - 3 karo, 8 - 3 bez atu, N -
4 b.a., S - 5 karo, N - 5 kier, 8 
- 6 trefl, N - 6 b.a. W atakuje' 

21.30 „O powinnościach artysty" trójką trefl (choć oczywiście t;ist 
•potkanie z Tadeus.zgi~~11iikowy z punktu załatwia sprawę 

Oto kolejny przykład na morder
cze działanie przymusu! 

Jeśli już. wiecie co zrobił 8 
czytajcie dalej . A więc rrick roz
grywającego polegał na przrpusz
czenitl damy pik. Zachęcony 'suk
cesem, W powtórzył atak pikowy_ 
co rozgrywającemu dało szansę wy~ 
rzucenia na asa i króla pik - asa 
i k11óla karo ze ~tołu Skutek by ł 
taki, fo po zabraniu dwó('h pików 
S mógł spoko.inie odegrać 'sześć 
kar z ręki, a dziewiątą pewną le
<vą jest as kier. 

rzy 
16.55 Dla dzieci: „Tik - Tak" 
17.20 OT - wiadomoicl 
17.20 Losowanie Express Lotka 

Super Lotka 
17..40 .,Ptasie gniazdo podczas bu-

Kantorem niekorzyść strony N-S, jednak 
22.10 Jean Gabin w filmie w ocznie wejście S 2 pik wystra-

kiny finansjery" ' wistującego) . Pomyślcie jak 
23.50 „Stan krytyczny" to zeirrać. a dopiero potem 
0.30 Wieczorne wladomold ' dicie ezy wasza koneepcja 

W& si• a wariantem J.'OZSr:r•· 

Na drugim diagramie (także we
dług A. Truscotta) S rozgrywa 3 
bez atu. W. nie mając żadnej v:ska· 
zówki od partnera, wistu.le dama 
pik. Teoretycznie j1?st to atak rr.roź
nle,9Zy nl.t inne, lilowtem ro~cin• 

To wszystko. Niby tak niewiele. 
a przecież źeby tak zagrać, frzeba 
mieć błyskawiczny refleks i twarz 
pokerzysty. 

KRÓL KIER 
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